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Kraków 17 kwietnia.
Podajemy w obszernem streszczeniu mo­

wę mianą w ogólnej dyskusyi budżetowej 
przez posła E. C z e r k a w s k i e g o ;

Z góry muszę oświadczyć, że bynajmniej nie 
czuję się powołanym odgrywać roli rzecznika 
rządu. Ja  i rodacy moi jak na teraz ni© mieli­
byśmy żadnój do tego podstawy. Starać się będę 
o jak najobjektywniejssą krytykę rzeczy. Ale wła­
śnie dla tego mniemam, że obowiązek nakazuje 
mi sprowadzić czynione tu rządowi zarzuty do 
właśsiwćj miary, aby nakoniec w miarę sił uza­
sadnić własne nasze stanowisko.

PrzedewszyBtkiem zwracam się ku niedoborowi. 
Sprawozdanie komisyi wykazuje niedobór w su­
mie 24 609,046 złr., tj. o 4,879,697 złr. więcój, 
niż rząd preliminował. Obliczam tę różnicę już 
po wliczeniu tego, co komisya przedstawia ja ­
ko zatajenie właściwego niedoboru i przyjmuję 
preliminarz rządowy tak, jak gdyby to już przez 
rząd było w nim pomieszczone. Różnica ta wpra­
wdzie nie wiele znaczy w budżecie wielkiego pań­
stwa, ale sam niedobór jest wielki i o tyle nie 
bezpieczny, że jest nieustający. Co więcój twier­
dzę, że niedobór ten w ostatnim dziesiątku lat 
nigdy nie był mniejszy, nawet nie w roku 1870, 
na który obliczono go na 3,544,214 złr.; albowiem 
trzeba dodać doń dochód z sprzedaży dóbr skar­
bowych w sumie 17 milionów, dochód a sprze­
daży akcyj kolejowych w sumie 8,612,900 złr. i 
resztę aktywów eeutralnyeh w sumie 2 miliony, 
co razem czyni 27.612,910 złr.; niedobór przeto 
wynosił właśsiwie 31,157,114 złr. W  roku 1871 
niedobór nominalny podniósł się do 11,727,033 
złr., rzeczywisty zaś był znów o 16 750,000 złr. 
większy, tj. wynosił przeszło 28 milionów. Nastał 
gabinet Hohenwarta. Jakie on położył zasługi 
około budżetu, dowodzi rok 1872, w którym już 
rządził gabinet Auersperga. W roku tym nie- 
tylko nie było niedoboru nominalnego, lecz na­
wet przewyżka w budżecie w ilości 62,694 złr. 
(Głosy z prawicy’, słuchajcie!) W  skarbie zaś po­
zostało się gotówki 18,300,000 złr. (Głosy z pra­
wicy: słuchajcie!) Gabinet Auersperga objął to 
dziedzictwo po gabinecie Hohenwarta, ale już 
w roku 1873 miał niedoboru 4,648,450 złr., a 
gdy dodamy sprzedaż mienia skarbowego, niedo­
bór wynosił 11,648,400 złr. Aoo dalćj było, wie­
my to wszyscy. Ztąd to mnożą się proeenta od 
długów skarbowych z roku na rok. Niedobór jest 
przeto winą dawniejszego rządu, nie teraźniej­
szego; dawniejszy to rząd sprowadził zupełny 
nieład w finansach Nie będę rozwodził się o ka­
sach zaliczkowych, o ratowaniu zbankrutowanych 
przedsiębiorstw kolejowych, o chahrusie; nad tern 
wszystkim zawisł pomrok dotychczas nieroija- 
śniony. (Brawo! z prawicy). 7i okoliczności poja­
wienia się słynnćj bresaury: Lasser genannł Au- 
(rsperg żądaliśmy wyjaśnienia, ale dotychczas go 
nie msmy, tak, że i dziś jeszcze to, co w nićj 
powiedziano, musimy uważać za rseez niezbitą. 
(Głosy, z prawicy: bardzo dobrze!) A więc fakt 
faktem, że niedobór tegoroczny nia spada na karb 
rządu teraźniejszego.

Skoro jednak już trzeba liczyć się z niedobo­
rem, rząd powinien zaprojektować sposoby usu­
nięcia go teras lub w przyszłości. Pod tym wzglę­
dem m nBsę, co prawda, przyznać, że akeya rzą­
du teraźniejszego pozostała bez wielkiego skutku 
Program jego zapowiadał zamiar usunięcia nie­
doboru bez odwoływania się do kredytu; rząd 
pospieszył też z wniesieniem projektów podatko­
wych, które miały posłużyć na załatwienie pe­
wnych szczerb. Ani jedno, ani drugie nie powio­
dło się. Z chybienia pierwszego z tych zamiarów 
nie czyniłbym rządowi zbyt ostrego zarzutu; wo­
lę wytłómaeyó go sobie w ten sposób, że odno- 
Bił się dopiero do przyszłości, a nie miał się 
ziścić już w tym roku. Inacićj jednak ma się 
rzecz z projektami podatkowemi. Dotykam tu 
sprawy nieco przykrój nam Polakom. Lewica 
przywykła przedstawiać nas jako stronnictwo 
opierając się ni«tylko wszelkićj reformie pod&tko 
wój, leaz i opłacaniu wszelkich podatków. Zarzut 
to bardzo niesłassny. My tylko nie chcemy przy­
łożyć ręki do reformy podatkowój, któraby ko­

niecznie musiała zniweczyć naszą egzystencję e- 
konemiezną, i nigdy nie przyłożymy. Nie mo- 
żnaby zdobyć się na lepszą krytykę tych pro­
jektów podatkowych nad tę ,  którą dał poseł 
Monger. Co do mnie, piszę się na nią zupełnie. 
Ale wtedy tern mniój pojmuję zarzut, czyniony 
nam ztąd, że i my sprzeciwiamy się takim pro­
jektom podatkowym.

Śledząc, w jaki sposób rząd zdobył się na te 
projekty i ile w tern jego jest winy,  ̂ widzę po­
czątek tego błędu w powołaniu do kierownictwa 
finansów człowieka, który nie potrafił wyzwolić 
się z tradycyi zgubnych dla ekonomii społecznój. 
(B'owo! z prawicy). Był on tak owładniony u- 
przedzeniami z swój przeszłości, że projekty jego 
musiały od każdego dobrze myślącego doznać 
bezwarunkowego potępienia. Winę jego łagodzi 
tylko okoliczność, że trudno pozbyć się przesą­
dów. Bo wszakże i poseł Plener w znakomite® 
przemówieniu swem przed kilkoma dniami roz­
winął tu program, który każdego opodatkowane­
go musiał zatrwożyć (wesołość z prawicy) na myśl, 
ża mąż tego znaku, mógłby kiedyś objąć ster 
skarbowośoi. (Głosy z prawicy: wielka prawda!) 
Nawet dzienniki własnego stronnictwa jego zu­
pełnie potępiły jego program finansowy. (Głosy 
z prawicy: słuchajcie!)

Tu mówca surowo krytykuje punkta programu 
posła P lenera; tylko w jedne® przyznaje mu 
słuszność, tj. że z podatków pośrednich możnaby 
się spodziewać przysporzenia skarbowi dochodów, 
choć i w tam poseł Plener był tak powierzcho­
wny i niejasny, że nawet nic zajął się wszystkie- 
mi podatkami pcśredniemi. Wielki bład posła 
Plenera wytknął mu własny przyjaciel polityczny, 
posół Menger, który powiedział, że cała teorya 
posła Plenera jest z gruntu fiskalna i zupełnie 
pozbawiona zmysłu dla interesów społeezno-eko- 
nomieznyeh. (Głosy z prawicy: tak jest!)', a wszak­
że uodatki nie powinny być ruiną kraju.

To naprowadza mię na inny temat. Przypomi­
na mi bowiem smutny stan rzeczy w kraju oj­
czystym. Nie mogę przynieść wam innćj nowiny 
z tego kraju, jak tylko o zupełnym upadku rol­
nictwa, dobrobytu i w ogóle wszystkich intere­
sów ekonomicznych. Tak często zarzucają nam, 
jakobyśmy byli w bierności wobec skarbu. Otóż 
cały dochód skarbu z Galicyi wynosił wedle po- 
wołanój przez posła Neuwirtha broszury ministra 
Palkenhayna (a więc w r. 1874 czy 1875) prze­
szło 34‘/a miliona, a koszta administracji Galicyi 
wynosiły tylko przeszło 17'/, milion®. (Głosy 
z prawicy: słuchajcie!) Czyż to nazywa się nie­
dobór? Czy to jest rzeczywiście bierność? Lub 
czy nie nazywa się tego zazwyczaj przewjżką? 
Ale poseł Neuwirth przytoczył także z broszury 
dzisiejszego ministra spraw rolniczych, że przy 
ustroju federacyjnym Galicya miałaby przewyżki 
z samych podatków bezpośrednich 4,600,000 zlr.; 
a jednak poseł ten w dalszym wywodzie nie za­
wahał się powiedzieć, że inne kraje muszą pła­
cić na potrzeby Galicyi. Jestem zdumiony tą lo­
giką ! (Brawo z prawicy). Mimo to nie twierdzę, 
iżby Galicya w takim stopniu była produkcyjną, 
jak inne kraje ; ale znów muszę śledzić przyczyn. 
Wiadomo, że Austrya, zabierając Galicyę, otrzy­
mała mnóstwo dóbr koronnych; żadna dzielnica 
Polski nie była tak bogata w dobra koronne, jak 
Galicya, która przeto wniosła państwu poniekąd 
w posagu ogromny kapitał, który też monarchia 
zużyła na swoje cele. Prawda, że zmarnotrawio­
no te dobra w sposób niesłychany. (Głosy z pra­
wicy: słuchajcie !).

Ćo się tyczy siły podatkowój, mniemam, że 
rząd racjonalny powinien starać się podźwignąć 
produkcyjność kraju. A cóż w tym względzie się 
stało P W  latach dawniejszych, przez cało dzie­
siątki lat,, obchodzono się z Galieyą więcój niż 
po macoszemu, i dla tego to Galicya ekonomicz­
nie podupadła. Galicya przy okupaeyi austrys- 
ekićj była krajem zamożnym, dziś wszystko to 
ustało. Niech Galicya produkuje zboża, ile ze­
chce, nie ma jednak pola zbytu, na którem mo­
głaby wytrzymać konkureneyę. Przypatrzcież się 
komunikacyom wodnym i drogom lądowym w Ga­
licyi! Sieć dróg żelaznych niewybudowana, rzeki 
nieuregulowane, tak, że zamiast korzyści przyno­
szą szkodę, wylewami burząc pracę rolnika. (Gło­

sy z prawicy: tak jest!) Któż więc ponosi winę, 
że Galicya posiada mało sił podatkowych? Któż 
winien, że kraj zubożał? Oczywiście^ ci, któ­
rym Opatrzność poruszyła kierownictwo lo. 
sów kraju w urzędach centralnych. (Głosy zpra  
wicy: bardzo słupnie!) Niewczesne oszczędności 
sprowadzają na Galicję zubożenie.

Zarzucają, nam pochopnośc do uchwalenia wy- 
datków ze skarbu. Wydatki na armię, jakkolwiek 
nie produkcyjne, są jednak nieuniknione i konie- 
czne, bo są warunkiem pomyślności państwa i jo- 
go rozwoju. Oto myśl przewodnia, za którą za­
wsze postępowaliśmy tu i w delegacjach, gdy 
chodziło o wydatki na armię. Poehopnośó nasza 
nie pochodzi z dyletantyzmu, lecz z dobrze zro­
zumianego interesu państwa, jak niemniej narodu 
naszego. Dziwno mi, że ławica ustawicznie tak 
głośno mówi o idei państwowej, a mimo to, gdy 
uchwalamy wydatki na ukrsepienie idei państwo­
wej, czyni nam z tego zarzut. Jest to jedna z li 
eznyeh sprzeczności, które spostrzegamy w łonie 
ewiey. (Głosy z prawicy: wielka prawda!) Pa­

nowie, my więcej odczuwamy konieczność tych 
wydatków niż inni. Na wschodzie jest mocarstwo 
oczywiście żywiące zachcianki ekspansywne, któ­
rego ciosy obuchom zadawane my Polacy od ca­
łego wieku już znosimy. W  Amtryi znaleźliśmy 
szczęśliwym sposobem przystań schronienia. Obe­
znani z polityką, nie życzymy, żeby ten sam wróg 
zaczepił i może zburzył tę przystań. W  tym du­
chu też popieraliśmy w latach ostatnich zagrani­
czną politykę Austryi. Nie mogliśmy pogodzić się 
z myślą, żeby Austrya spadła do rzędu pańdw 
drugorzędnych, żaby stajemno ją  na poziomie sta­
nowiska li odpornego, żeby straciła wolność akeyi 
na zewnątrz. Tę politykę popieraliśmy i zawsze 
ą pochwalać i popierać będziemy, dopóki zwra­

cać się będzie przeciw tej stronie, z ^której na- 
szem zdaniem rzeczywiście zagrażają jej niebez­
pieczeństwa. (Głosy z ław polskich; tak jest\),

Nie pojmuję doktryneryzsau lewicy, żeby hoł­
dowano jakiejś oderwanej idei państwowej z wy­
rzeczeniem się własnej narodowości. Jak jednost­
ka przystępuje do stowarzyszenia, bo tu znajduje 
zabezpieczenie swego bytu, tak i narody czynią, 
które należą do organizmu Austryi. Nie można 
brać za złe żadnemu narodowi, że chce zachować 
/ rozwinąć swoje siły narodowe, które wytworzył 
w sobie wielkiemi dziejami. (Brawo! brawo z pra­
wicy). Z lewicy poniekąd nam zagrożono, że i 
Niemcy austryaoey rezwiną chorągiew narodową. 
Godzimy się na to zupełnie, byle to stało się w 
imie hasła austryackiego, jak my czynimy; wtedy 
powinszujemy wam tego i popierać was będziemy. 
(Brawo z prawicy). Ale nie możemy dopuścić, 
żeby pod pozorom idei państwowej zdeptano któ­
rykolwiek naród historyczny. (Brawo z prawicy). 
Powiedziano wprawdzić, że tego nie chcecie. Je­
śli tak jest rzoezywiście, przyjmuję to z radosnem 
uczuciem do wiadomości; ale bardzo dobrze przy­
pominamy sobie z lat dawniejszych słowa z lewi­
cy, że kwestya oojednania narodowości, szczegól­
niej w Czechach, nie jest kwestyą prawa, lecz 
władzy. (Głosy z prawicy: słuchajcie!) A cóż to 
znaczy, jfśli nie zgnębienie jednego narodu przez 
drugi P (Głosy z prawicy: bardzo trafnie!) Na to 
nie zgodzimy się ani z historycznych, ani z poli­
tycznych, ani z prawnych pobudek. (Huczne bra­
wo z prawicy). My chcemy, aby w Austryi każ­
dy naród historyczny miał możność i sposobność 
rozwijać s:ę i swobodnie poruszać pod względem 
intelektualnym i politycznym, i ta jest też prze­
wodnia myśl tak zwanego federalizmu czyli auto- 
nomizmu.

Naszem zdaniem taki ustrój państwa deprowa 
dziłby też do znacznych oszczędności w skarbie 
państwa. Ale oszczędności nie są tu rzeczą głó­
wną, lecz urzeczywistnienie idei prawdziwej wol 
ności i samodzielności narodowości, które wytwo 
rzyły się historycznie jako całość. Lewica powiada 
nam : dajcież nam projekt takiego ustroju federa­
cyjnego! Otóż panowie, my Polacy^ przynajmniej 
daliśmy wam czasu swego taki projekt. (Głosy z 
prawicy: słuchajcie, słuchajcie!). (Tu mowoa oma­
wia sprawę rezolucji galicyjskiej z r. 1868.) Pos. 
Iieer powiedział, że nie podano lewicy ręki do 
zgody, że przeto lewica nie mogła jej odepchnąć. 
Czyż my nie podaliśmy ręki, gdy wbrew opinii

znacznej części naszego kraju i wbrew innemu 
postępowaniu Czechów po konstytucyi grudniowej 
weszliśmy do Rady państwa? A czyż nie ode­
pchnięto jej w sposób naj niegodziwszy ? (Głosy z 
prawicy: słuchajcie, słuchajcie). Gabinet Auers­
perga przyjął zaspokojenie autonomicznych ży­
czeń Galicyi nawet do programu swego w mowie 
od tronu z’ r. 1871. (Głosy z prawicy: słuchajcie.) 
A czyż gabinet Auersperga dotrzymał słowa? 
Wiadomo, że owszem przeciwnie postępował, a 
jednak nikt z was nie uczynił mu zarzutu, że 
nie dochował własnego programu. (Tu mówca 
rozwodzi się o naruszeniu autonomii, konstytucyj 
nie poręczonej, nrzez Wybory bezpośrednie; szcze­
gółowo co do Galicyi nadto przez okrojenie atry 
bucyj Rady szkolnej wbrew najwyższemu posta­
nowieniu.) I  tak dziś się jeszcze dzieje, a mimo 
to słychać ustawiczne skargi z lewicy na tak zwa­
ną Dolonizacyę. Zdaje się, że tym panom żal, iż 
Galicya cieszy się tą odrobiną ustępstw i umie je 
utrzymać. Czyż to nie znak, że pragną odjąć nam 
wszystko? Mówicie, że aż do ery TaaffegO był 
zupełny spokój, gdy tymczasem rozgoryczenie 
wzmagało się za gabinetu Auersperga z dnia na 
dzień.

Zarzucają nam Polakom uciemiężenie Rusinów. 
Ale gdzież dowody? Są to twierdzenia powtarza­
ne dopóty, dooóki znajdą się łatwowierni, którzy 
im uwierzą. Nie powiadam jednak, iżby nie było 
sposobu utworzenia innego stosunku między Ru­
sinami a Polakami; ale to zawisło właśnie od na­
dania krajowi autonomii.

(Mówca nakoniec szeroko przedstawia sprawę 
języka niemieckiego w prowadzeniu ksiąg grun­
towych na podstawie rozporządzenia tego samego 
ministra, który dziś dzierży tekę sprawiedliwości, 
a dawniej jako minister oświecenia okroił atrybu- 
cye Rady szkolnej. W  sprawie t?j także wykazu­
je sprzeczność rozporządzenia z nsjwyźszem po­
stanowieniem).

(Huczne brawo, rzęsiste oklaski. Wielu posłów 
winszuje mówcy.)

K0RESP0NDENCYA „CZASU"
W i e d e ń  16 kwietnia.

( t | )  Przesilenie wywołane przez odrzucenie 
funduszu dyspozycyjnego, straciło cechę gorączko­
wą i stało się natomiast ehronieznem. Nie ulega 
wątpliwości, że hr. Taffe bardzo dobrze świadom 
jest sytuacji, Btworzonej głosowaniem wtorkowem. 
Wie on tak jak  wssysey, że tak dalej rzeczy iść 
nie mogą, że musi nastąpić albo zmiana Izby, 
albo zmiana gabinetu, t. j. ża gabinet obecny na 
Isbie obecnej nadal trwale opierać się nie jest 
w stanie. Z drugiej atoli strony dsiś p o i żadnym 
względem zmiana taka nie może nastąpić, dopóki 
budżet nie będzie załatwionym. Onegdaj odbyła 
się narada ministrów w mieszkaniu chorego p. 
Stremayra, gdzie jak się zdaje, zapadła uchwała, 
aby żadnego nie powziąść postanowienia, dopóki 
budżet nie będzie gotów. Wezwany do Wiednia 
jenerał Horst, jeszcze tu nie przybył 2 a może 
nie przyjedsie, gdyż właściwie obecność jego stała 
się już zbyteczną. Lubo gabinet nie podał się do 
dymisji, można bez przesady powiedzieć, że trwa 
przesilenie, którego rozwiązania oczekiwać należy 
po uchwaleniu budżetu. Wówczas rozwiązanie 
Izby jest możebnem, a nawet prawdopodobne®. 
Zdaje się, że tej sytuacyi niesdołałaby lawet 
w Izbie niższej zmienić uchwała Izby wyższej, 
przywracająca upadły fundusz dyspozycyjny. 
Albowiem właściwa część prawicy, opuszczając 
Izbę podczas głosowania, głównie przyczyniła 
się do odrzucenia funduszu dyspozycyjnego. Część 
frakcji hr. Hohenwarta, tudzież część stronnictwa 
czeskiego nie jest zadowoloną z polityki hr. 
Taatfego, która liczy się i liczyć się musi z wybitnem 
stanowiskiem, jakie Niemcy zajmują w Austryi.

Szef sekcyi w ministerstwie spraw zagranicznych 
baron Sohwegel, który głosował przeciw funduszo­
wi dyspozycyjnemu, otrzymał całoroczny urlop 
Jest to urlop, poprzedzający prawdopodobnie dy- 
misyę. Głosowanie barona Schwegla, autora kon-

weneyi serbsko-austryackiej, sprawiło w kołach 
urzędowych przykre wrażenie. Baron Sohwegel, 
którego nadzwyczajna karyera ma coś tajemni­
czego, nigdy nie używał wielkiego iniru.

Broszura p. Hausnera, skierowana przeciw przy­
mierzu aufctryaeko-niemieckiemu, lubo napotyka 
tu na silną opozycye, w sposób niezwykły zwraca 
na siebie uwagę Kół dziennikarskich i polity­
cznych, a nawet dyplomatycznych.

Wiedeń 16 kwietnia.

(73-cie posiedzenie Izby poselskiej).
Prezes C o r  o n i n i zagaja posiedzenie o godzi­

nie ll-te j.
Od rządu wniesiono traktat z Niemcami o że­

gludze na Labie.
Poseł P ę g o w s k i  składa przyrzeczenie na 

konstytucję.
W  dalszym ciągu szczegółowych rozpraw bu­

dżetowych idzie pod obrady tytuł 8my etatu mi­
nisterstwa skarbu, obejmujący wydatków na wszy­
stkie kraje 1,599,600 złr. (o 2000 złr. mniej od 
preliminarza rządowego, która to różnica wycho­
dzi na wyłączną niekorzyść pozycji na zabezpie­
czenie brzegów Prutu pod Nowosielieą).

Bardzo wielu posłów zabiera głos w dyskusyi 
nad tym tytułem. Przemówienia ich są lokalnego 
interesu. Przemawiał także poseł K o z ł o w s k i  o 
budowlach wodnych w Galicyi i przedstawił za­
sady pomyślnego urządzenia całej Sprawy. Zasady 
te są następujące: 1) Skoncentrowanie służby ko­
munikacyjnej i służby budownictwa wodnego, 
stanowiących osobne wydziały w ministerstwie 
spraw wewnętrznych; 2) koncentrowanie fundu­
szów i rozłożenie robót na krótszy szereg lat; 3) 
uposażenie w większe fundusze; 4) wypracowa­
nie systemu i przekazanie wykonania go władzom 
krajowym bez powoływania się do władzy mini- 
steryalnej co do każdej zmiany; 5) zorganizowa­
nie służby budownictwa wodnego w samym kraju 
pod osobnem kierownictwem dla każdej budowli, 
zamiast, żeby organa techniczne podlegały wła­
dzy starostw wzdłuż rzeki; 6) należałoby zważyć, 
czy nie moźnaby pozycje w dziale wydatków 
nadzwyczajnych antycypować na lat kilka przez 
zaciągnięcie umarzalnej pożyczki, którejby się u- 
żyło jedynie ną cele budownictwa wodnego, na 
której to podstawie wypadałoby może oddać wy­
konanie robót wedle osobno aprobowanego dla 
każdej budowli planu, kwalifikującemu się do te­
go przedsiębiorstwu, do czego pora dzisiejsza, 
gdy kapitały zagraniczne są gotowe, najlepszą 
nastręcza sposobność. Jako nagłe, wymienia 
mówca następujące roboty około Wisły, zesta­
wione przez posła W eigla: W  Branicach bu­
dowle wodne, przyzwolone i zatwierdzone w r. 
1879, dla braku funduszów nie są wykonane, lu­
bo przedłużenie grobel w miejscach uznanych u- 
rzędownie za najniebezpieczniejsze, gdzie wylew 
co rok zrządza spustoszenia, jest bardzo nagłe; 
pod Grabiem w okolicy Niepołomic, jak wiado­
mo Izbie z telegramów pism wiedeńskich szkody 
z wylewu tegorocznego są bardzo znaczne, a rych­
łe zaradzenie złemu bardzo potrzebne; od dwu 
lat projekt obliczony na 30,000 złr. kosztów, jest 
gotów, ale spoczywa gdzieś w biurze; koniecznie 
w tym roku jeszcze należałoby posypać groble 
i pozakładać faszyny, jeśli klęska tegoroczna nie 
ma powtórzyć się znów za rok; pod Wolą Ba­
torską w pobliżu Niepołomic również potrzeba 
budowli jest nagła i łatwoby ją  wykonać, bo pla­
ny gotowe, a koszt tylko 5,000 złr. wynosi; cała 
bieda w tern, że biurokracja nie zatwierdziła 
jeszcze planu; w Narowach między Niepołomica­
mi a Groblą bardzo nagle potrzeba przekopu, do 
którego kosztów rząd rosyjski przyczynić się jest 
zobowiązany konwencją; i znów cała bieda w 
tern, że Austrya przejęła wykonanie, a biurokra­
c ja  nie dopilnowywa sprawy; nakoniec pod 
Dąbiem przekop niemniej nagłą jeBt konieczno­
ścią. Mówca nie wnosi rezolucji, przypomina tyl­
ko hr. Taaffemu słowa dawniej wyrzeczone, że 
rząd powinien poznać życzenia ludności i słusz­
nym pragnieniom uczynić zadosyć.

” Po mowie tej uchwalono tytuł 8-my bez zmiaay.

Część literacko-artystyczna, 

KRONIKA NIEDZIELNA.

A zatem skończyły się publiczne wykłady o naj- 
ważn ejszych zadaniach przyszłości, o śmiałych 
teoryach, co przekształcając społeczeństwo i byt 
państw uszczęśliwić mają ludzkość, dać początek 
nowemu porządkowi rzeczy na gruzach przesądów 
narodowych i tym podobnych faeecyj przeszłości. 
Skończyły się te wykłady licznie uczęszczane a 
po świetnie zdanych egzaminach, trzydziestu kilku 
pełnych przyszłości wyznawców nowej wiary otrzy­
mało dyplomy doktorstwa, złożywszy poprzednio 
egzamina państwowe podług przyszłych obowią- 
*uj4cyeh ustaw w państwie przyszłości. Widoeznie 
kółka, chcieliśmy powiedzieć szkoły przygotowaw­
cze, są wsorowemi i do szczebli uniwersyteckich 
doskonale usposabiają. Ten nowy fakultet tak 
szczęśliwie inaugurowany stanowić może niebezpie­
czne współzawodnictwo dla poczciwej ale zacofa­
nej naszej Alma Mater, tern większe, że ma sale 
* galeryami dla płci pięknej!

Z dwoma uczuciami niema rozumowania: z mi­
łością i ze Btraehem; pod wpływem jednego z nich 
człowiek zdolnym jest popełnić najkolosalniejszą 
niedorzeczność, a pod wpływem obydwóch zdol 
nym jest każdej potworności; kobieta i strach po­
łączone mają w sobie niemal moc nadprzyrodzoną. 
Kto jej ulegnie ten staje się niepoczytalnym. 
Uwagi to nasunęły nam mimochodem przepeł­

nione galerye płcią piękną nâ  wykładaoh pra­
wa publicznego ustroju przyszłości. Ni© wątpliwie 
nie małą odegrała tu rolę kobieta i strach przed 
nowemi teoryami. Każdy z tych czynników dzia 
łał odmiennie ale w jednym kierunku; kobiet 
obudzała litość, współczucie i otaczała adeptów 
atmosferą złożoną z sympatyi czułostkowej i po­
żądliwej ciekawości, a strach przed zgubnemi za­
sadami nakazywał jaknajspieszniejsze_ wydalenie 
z Krajów reprezentowanych w Radzie państwa 
przynajmniej obcokrajowych ich wyznawców. Ko­
bieta i strach połączone, swojego dokonały, a 
to co zdziałały jest jedynem w swojem rodzaju, 
zdolnem zachwiać wiarę w dzisiejszy ustrój, a ra­
czej wzbudzić ją  do przyszłego nieznanego a za­
tem zawsze lepszego uszczęśliwienia ludzkości, o 
którem wykłady właśnie co się skończyły.

Dawniej klasyczną sympatyę kobiety w Polsce dla 
oskarżonych i więźniów politycznych, niesłychane 
poświęcenie jej dla nich, kładziono z pewną du­
mą na karb miłości ojczyzny.

W  uniesieniach i zapałach płci pięknej dla wy­
kładów o przyszłe® uszczęśliwieniu ludzkości i 
wykładających, uczucie to żadnej nie mogło od­
grywać roli, skoro sekta nie uznaje wcale ani 
patryjotyzmu, ani Polski, skoro uświęconym na to 
wszystko wyrazem jest facecyh a dla naiwnych co 
w to wszystko próbują jeszcze wierzyć facetyl Po- 
kazuje się zatem, że płeć pi§kńa u nas zapala fci§ 
i entuziazmuje zawsze dla więźniów i oskarżonych 
byle byli młodymi i byle odznaczali Bię twardem 
staniem w opozycji do wszystkiego lub do czego- 
bądź. Istny to~zatem objaw w o l n e j  m i ł o ś c i !  
Nie wiemy doprawdy czy psychologicznie, czy

fizjologicznie tłomaczyć to zjawisko ale moral­
nie pogodzić nie możemy poświęcenia i entuzja­
zmu Polski dla więzinia i męczennika za ojczy­
znę z uwielbianiem i demonstrowaniem ẑ a ty­
mi co tamtego nazywają facetem, mdlenia na 
ich wykładach i przyklaskiwania ich apologii 
z narażeniem się nawet na areszt parotygo 
dniowy. Faktem bowiem jest, że jedna z wiel­
bicielek młodości i stania twardego w  ̂opc- 
zycyi, przestrzeżona wśród obrad, że jeżeli 
nie zaniecha objawów zbyt głośnych śsiągaie 
aa siebie karę aresztu zawołała:^ „Z lubością 
odsiedzę tę karę ale muszę objawie moje współ 
czucie dla tych szlachetnych ofiar.* Pani ta jeżeli 
jest stanu wolnego mogłaby się połączyć z tym 
szlachcicem, który jadąc koleją żelazną podczas 
wyhorów Bocheńskich zawołał: „Nie można wy­
bierać redaktora pisma, który potępia nieszczę­
śliwych uwięzionych.* Na czyjej skórze jednak to 
wszystko kiedyś się skrupi, szlachcic powinieaby 
najlepiej odczuć i przeczuć , ale on jako praw­
dziwy Polak i szlachcic dowiaduje się zawsze 
poniewczasie, a tymczasem większa nierównie ura­
za do Stańczyków niż strach przed Socjalistami.

Oby jemu to na dobre wyszło. To pewna, że im 
gorzej dziać się poczyna pierwszym, tem świet­
niejsze mają powodzenie drudzy. Wszystko ma 
w świecie moralnym związek ze sobą; za odpalo­
nego jednego stańczyka przez szlachtę, mamy 
kilkunastu socjalistów posuniętych na wyższe 
stopnie, a przed którymi otwiera się szerokie i 
wdzięczne pole działania. Polki ich drogi kwia­
tami już usłały, wymowa głosiła ich męczeń­
stwo, nauka ukazała się bezsilną w zapaBaoh

z niemi a sprawiedliwość po dawnemu z prze­
paską na oczach; a w końcu zaś powiedziano 
im : idźcie i nauczajcie, idźcie i działajcie!

Cóż by to za ludzie byli, którzyby z tego 
wszystkiego nie skorzystali dla idei, którą umi­
łowali i dla celów, którym się poświęcają. Oni 
nie są „facetami* i taką sytuaeyę potrafią wyzy­
skać. Ciesz się zatem szlachcicu, źc niegodne usi­
łowania Czasu nie nie pomogły, niewinni zostali 
pomimo tego uznani niewinnymi, idzie tylko o koszta 
procesu, ale te niezawodnie ty wcześniej, czy później 
z&płaoisz i wtfcdy b^dzios* miftł sposobność okazać 
swoje współczucie. Odsyłam cię do owej chwili i 
wtedy przypomnę ci się. Teraz od socyalisty niebez- 
pieezniejs/.ym ci się wydaje stańczyk, a zatem ciesz 
się podwójnie pobiciem jednego, uniewinnieniem 
drugiego. Ciesz się tą piękną przyszłością, która 
dnieje dla Galicyi. Ciesz się tymczasem, żc tym, 
co to „w ciasnem żyją kółku*, stało się dwa ra­
sy na złość. Oby tylko także nie stało ci się na 
złość raz, ale dobrze, bo wtedy z tobą zejdzie 
do grobu wszystko co jeszcze w naszem społe­
czeństwie dobrego i zacnego i istotnie polskiego, 
wszystko, co z dawnej tradycji zostało, wszystko, 
co owi bohaterowie ludzkości nazywają faceeyą, i 
zginiesz ty ostatni „facecie*, co pomimo wielu 
słych narowów żywisz w głębi serca świętą mi­
łość tej „faceeyi*, co się ojczyzną i Polską
I0Wie! . „ , ,Zkąd jednak mam obowiązek lub prawo prze­
m aw iać w ten sposób do ciebie, moralizować i 
uwielbiać cię naprzemian, ja, którego jedyneńr 
zadaniem winno być bawić cię. Wybacz cny 
szlachcicu, że pomimo niedzielnego rzemioiła

mojego, dziś mi niepodobna się uśmiechnąć, wie- 
rzaj mi, że pomimo wysilenia niepodobna i szukaj 
w tej melancholii nie wątroby ale głębszych przy­
czyn , nawet u takiego lekkoducha jak ja. 
Wierzaj mi, u nas już śmiać się nie można i nie 
należy. Wszystko to bardzo nie śmiesznie ani za­
bawnie zakończyć się może.

Jeżeli zatem chcesz się rozerwać, nie czytaj 
mnie, ale przeczytaj ten list, który z Wiednia 
odebrałem.

„O czem tu pisać na wiedeńskim bruku.
„Pełna tysiącznych rozgłosów stolica, ruchliwa 

i zmienna, falująca dwoma prądami bez przestan­
ku ni spoczynku, gdzie rozpacz obok wesołości 
tuż przy sobie gości, podobna do małego dziecka, 
co nieutulony zda się żal koić wręczoną mu dro­
bną zabawką, nastręcza w każdej chwili błyska­
wicznych tyle obrazów i wrażeń tyle, że z po­
przedniego zakłopotania wyradza się następnie 
embarras de richesse, co pierwej w ramy słowa 
ująć, co opowiedzieć, o czem z zaszczytnego o- 
bowiązku kronikarza najpierw wspomnieć należy.

Lecz że piszę w dniu, w którym na całym ho­
ryzoncie po nad mrówczym ludzi rojem rozpięty 
niezem niezachmuraony ciemny błękit nieba, nie 
wypada więc zacząć jak tylko od muzyki, co 
jedna z cór niebios posiada własność, wspólną 
z pogedą uśmiechniętego dnia, własność barwie­
nia ludzkich spraw i uczuć kolorem błękitu i roz­
śpiewanych strńn dźwiękiem. Tą też muzyką za­
myśla Wiedeń, za nim ugości w swych murach 
ks. Stefanią, złożyć jej hołd w jej rodzinnym 
kraju. Towarzystwo męskie śpiewu Mdnnergesang 
rnrein) wybiera się w połowie maje do Bruxelh,
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Dalej uchwalono tytuł 9ty: budowle gmachów i 
większe reparacye, 38,194 złr. (o  28,000 zlr. wię­
cej od preliminarza rządowego, a to wskutek od­
rzucenia propozycyi rządu, by gmach namiestnictwa 
lwowskiego budować za zaciągnięciem nań pożyczki 
umarzalnej.

Tytuł lOty: koszta telegramów urzędowych, 
13,000 złr. odrzuciła już komisya budżetowa, bo 
koszta te powinny znaleźć pokrycie w rozlicznych 
panszaliach; w miejsce kosztów telegramów wstępuje 
kredyt dodatkowo wniesiony na tegoroczny popis 
ludności 30,000 złr., który uchwalono po bardzo 
nudnej dyskusyi.

Nakoniec uchwalono zgodnie z preliminarzem 
rządowym dział dochodów ministerstwa spraw we­
wnętrznych w sumie 1,040,000 złr. (o  12,269 złr. 
wyżej preliminarza rządowego.)

Na tem przerwano obrady.
Koniec posiedzenia o godz. 3 min. 35. — Na­

stępnie jutro,

M m j m i
Jako fakt, dopełniający podaną przez nas wczo­

raj z Deutsch-Russ. Corr. wiadomość o odbytyeh 
pod  ̂przewodnictwem hr. Loris - Melikowa tajny eh 
posiedzeniach komitetu'wykonawczego, na któryeh 
uchwalono rozmaite reformy w Rosyi, przytacza­
my dziś z St. Peter. Wiedomosti sprawozdanie 
urzędowe o odbytem z natchnienia tegoż Loris 
Melikowa posiedzeniu komitetu ministrów, pod 
przewodnictwem hr. Wałujewa. Na posiedzeniu 
tem roztrząsano główne zasady praw i atrybueyj, 
służących jenerał - gubernatorom na mocy ukazu 
z dnia 5 (17) kwietnia 1879 r.; poezem uchwalo­
no, zaprowadzić co do władzy jenerał-gubernato- 
rów następujące zmiany i ograniczenia:

1) Przepisy Swodu Zakonow  (Kodeksu praw), 
dotyczące jenerał-gubernatorów, zachowają swoją 
siłę o ty le, o ile nie zostały zmienione lub do­
pełnione przepisami wyjątkowemi z roku 1879.

2) Prawa i zasady działalności tymczasowy 
jenerał-gubernatorów o tyle tylko będą mis 
siłę aktualności, o ile nie są zmienione ukazem 
carskim z d. 12 (24) lutego, ustanowiająeym ko­
mitet zwierzchniezy wykonawczy.

3) W  guberniach, podlegających władzy tym­
czasowych jenerał-gubernatorów, tylko takie u- 
ehwały i petyeye zgromadzeń szlacheckich, tu­
dzież instytucyj ziemskich i miejskich, będą prze 
syłane ministrom przez pośrednictwo jenerał-gu­
bernatorów, które mają jakikolwiek związek z przy­
wróceniem spółecznego spokoju i porządku. 
W  innyoh zaś sprawach instytucye powyższe 
komunikują się z ministeryum bezpośrednio!

4) Jenerał-gubernatorowie znoszą się z mini­
strami we wszystkich sprawach i rozporządzeniach 
dotyczących potrzeb i korzyści podwładnych im 
gubernij. Wrazie niezgodzenia się ministrów z przed- 
łożeniami jenerał-gubernatora, minister właściwy 
przenosi sprawę do komitetu ministrów, który 
dopiero orzeka w niej ostatecznie.

5) Gdyby która z instytucyj rządowych albo 
społecznych (jak np. ziemstwo, lub duma) wystła 
po za obręb przepisanych sobie praw i preroga­
tyw, przekraczając je w jakimkolwiek względzie, 
wtedy jenerał - gubernator chociaż przedsiębierze 
właściwe kroki w celu przywrócenia porządku 
donosi wszakże o nich odpowiedniemu ministrowi, 
za którego sankeyą dopiero środki powzięte przez 
jenerał - gubernatora otrzymują moc prawnie obo­
wiązującą.

6) Jenerał-gubernatorowie wdają się do spraw 
administracyjnych tylko w wypadkach wyjątko­
wych, skoro uznają to konieeznem, przyjmując 
całą odpowiedzialność ewentualną na siobie oso 
biśeie.

7) Jenerał-gubernatorowie donoszą naczelników 
komisyi wykonawczej, tudzież ministrowi spraw 
wewnętrznych o każdym takim wypadku, gdzie 
uznają za potrzebne wysłać kogoś z granicy swe; 
gubernii t. z. „drogą administracyjną11. Przyozem 
obowiązani są wyjaśnić szczegółowo motywa po­
wodujące ich dó tego i dopiero za pozwoleniem 
naczelnika i ministra postanowienia swe wprowa­
dzają w wykonanie.

8) Po każdej takiej deportaeyi w porządku 
z wyż przepisanym, osoby wysłane z granic które­
goś jenerał-gubernatorstwa, nie mają prawa do 
nich powracać inaczej, jak za speeyalnem pozwo­
leniem głównego naczelnika komitetu wykonaw 
czego i ministra spraw wewnętrznych.

9) Ministrowie, tudzież zarządzający oddzielne- 
mi częściami władzy administracyjnej, zachowują 
w zupełności przysługujące im prawo rewizyi roz­
porządzeń jenerał-gubernatorów.

10) W  stosunkach z władzami poeztowemi 
tolegraficznemi, jenerał-gubernatorowie mają się 
trzymać jak najściślej przepisów i zachowywać 
porządek we właściwych ustawach dla powyższych 
władz wskazany.

11) W e wszystkich sprawach, dotyczących zbro­
dniarzy politycznych, jenerał-gubernatorowie do­

noszą o wszelkich szczegółach głównemu naczel­
nikowi komitetu i ministrowi spraw wewnętrznych. 
W dalszym zaś kierunku takish spraw stósu- 
ą się ściśle do informacji głównego naczelni­

ka komitetu.
12) Granice terytoryalne każdego tymczasowe­

gô  jenerał-gubernatorstwa będą określone wyra­
źnie przez władię najwyższą, według wskazówek 
ministra spraw wewnętrznych, a w razach wyjąt­
kowych, komitetu ministrów.

Ciekawy ten rezultat posiedzeń komitetu mini­
strów, wynikły, jak wyjaśniają St. Pet. Wied., 
z natchnienia hr. Loris-Melikowa, dowodzi, źe 
główny naczelnik komitetu zwierzchniezago myśli 
naprawdę zadać śmiertelny cios dotychczasowej 
decentralizacyi władz rosyjskich, uosobionej w je- 
nerał-gubernatorach, którym obcinając stanowczo 
skrzydła, władzę ich redukuje do zera prawie i 
skupia wszystko w sWych własnych rękach.

Słonika miejseowft I isgrtuiens
17 kwietnia.

Pierwsza prelekeya Dra J. S z u j s k i e g o  p. t. 
Odrodzenie i  refo*macya odbędzie się w p e n  i 6- 
d z i a ł e k  d. 19 kwietuia o godz. 3ej po południu 
w sali ratuszowej. Dochód, jak donosiliśmy, przezna­
czony w połowie na Towarzystwo bratniej pomocy 
uczniów uniwersyt®tu, w połowie dla ubogich Tow. 
męskiego Ś. Wincentego a Paulo.

— Hala Sukiennic otwarta i oddana na użytek pu­
bliczny przedstawia widok bardzo ożywiony a wic 
czorem przy oświetleniu gazowem, wspaniały. Po obu 
ściansch hssli ustawionych jest 60 bardzo ozdobnych 
straganów, z których 8 narożnych są podwójne. 
Część tych kramów jest już zajętą a niewątpliwie 
wszystkie wkrótce zapełnią się, skoro w tej hali przed 
odnową lada kącik na gołej podłodze był dla prze­
kupniów pożądany. Dziś każdy kram, czyli, jak da­
wniej mówiono, każda jatka, ozdobnej struktury, opa­
trzona zsnwaną zastawą żelazną, dającą bezpieczeń­
stwo, zwłaszcza, gdy późną nocą cała hala jest za­
mykaną z czterech stron, ma przed sobą świecznik 
gazowy, może pomieścić cały zapasik towarów mier­
nego sklepiku. Obawiamy się tylko zarazem o czy­
stość. Już dziś kramarze rozkładają swój towar bez 
podkładu czy to serwety, papieru albo stolnicy, sto 
sownie do sprzedawanego wyrobu, więc te lakierowane 
stoły niewytrzymają długo w tym stanie, jak są dzi 
siaj. W znacznej części sklepów korzennych utrzy­
muje się mniemanie, że im stół, pułki i chłopiec za 
kasą brudniejsze, tem towar ponętniejszy. Radzibyśmy, 
aby kramy w Sukiennicach utrzymane były czysto i 
schludnie, a zaręczamy, że to odbyta nie zmniejszy,

— Otrzymujemy następujące pismo od komitetu 
balu na potopionych Powiślan:

Jeszcze co do balu. Słyszeliśmy, że wiele pań 
nie zamierza być na balu jutrzejszym z powodu 
wygórowanych pojęć o toalecie. Wiadomość ta doszła 
uszu komitetu, który się też poważa prosić wszyst­
kie krakowskie panie, ażeby przychodziły w jak naj 
prostszych strojach, nie idzie nam bowiem o to, aże 
by nas panie toaletami olśniewały, gdyż już wystar 
cza do tego krakowianek piękność, ale ażeby pomoc 
niosły biednym zalanym, biorąc udział w zabawie, 
która zresztą najświetniejsze przedstawia widoki.

— Mylnie nam donoszono wczoraj, że portret p 
Modrzejewskiej pędzla p. Ajdukiewicza ma być wy 
stawiony od dnia dzisiejszego w salach Towarzystwa 
Sztuk pięknych. Obraz ten, jak się dowiadujemy ma 
być rzeczywiście wystawiony na widok publiczny, 
lecz w innym lokalu.

— W opisio restauracyi kaplicy królewskiej na Wa 
welu, błędnie napisano, że witraże kolorowe pocho 
dzą z fabryki Veiningera w Wiedniu; są one dzie­
łem niedawno zmarłego w Wiedniu artysty Karola 
Geilingera. Pracownię Geilingera po jego śmierci ob 
jęli jego synowie.

—  Wczoraj po południu prof. Dr Nowicki wpuścił 
do rzeczki Prądnika pod miastem około 4000 naryb 
ku pstrągów, wychowanego w zakładzie rybnym h- 
Artura Potockiego w Dubin z ikry otrzymanej od To­
warzystwa rybackiego w Salzburgu. Obecnymi byli 
gospodarze z Prądnika i młodzież szkolna z nauczy 
cielem, której przedstawiono potrzebę szanowania na 
rybku i objaśniono naturę tej ryby.

—  Proszeni jesteśmy o sprostowanie, że 6. p. Hel- 
clowa nie zapisała 5000 złr. na biednych pod opieką 
Sióstr Miłosierdzia, lecz na biednych w Z a k ł a d z i e  
Ś. Wincentego a Paulo pod opieką Szarytek zostają­
cych.

— P. Bieleck, literat z Wiednia, wystąpił wczora 
po raz drugi w Krakowie ze swym estetycznym wy­
kładem z dziedziny niemieckiej literatury. Zamiast 
jednak mówić o zasłużonych i cenionych poetach lub 
pisarzach, p. B. odczytywał swoje własne poezye 
Bardzo to zapewne przyjemne uczucie dla autora de­
klamować swoje własne utwory, ale mniej było zapewne 
przyjemnem dla szczupłej garstki publiczności, która 
zgromadziła się w sali hotelu Saskiego na ten este­
tyczny wykład.

— Utalentowany artysta sceny warszawskiej p. Szy­

manowski, który dziś po raz pierwszy ukaże się na 
naszej scenie w W a la  kobiet, wystąpi w kilku ko- 
medyach, mianowicie w Safandułach , w Fałszywych 
Poczciwcach, w Lolu, i t. d.

- Wczoraj wieczór Gitla Schindlerowna służąca 
w restauracyi pod L. 8 przy ulicy Lubicz, ścieląc 
łóżko zrzuciła z stolika zapaloną lampę napełnioną 
naftą. Nafta paląca się rozlała się na odzież Schin- 
dlerowny, którą mocno poparzoną odwieziono do szpi­
tala św. Łazarza i tam dzisiaj życie zakończyła.

— Już kilkakrotnie poruszyliśmy na tem miejscu 
sprawę wadliwego urządzenia tutejszego urzędu po­
datkowego, którego zbyt szczupły personal obarczony 
nadmiarem pracy szczególniej w początku i końcu 
każdego kwartału nie może jej podołać. W skutek 
tego zdarzają się liczne pomyłki w obliczeniu nale­
żnego podatku, co ciągle naraża publiczność na nie­
miłe reklamacye ustne lub co gorsza pisemne rekursa, 
pociągające za sobą w dodatku niepotrzebne wydatki 
pieniężne. Władze wyższe nie zważając na usprawie­
dliwione skargi i utyskiwania publiczności, nie chcą 
w tym względzie zaprowadzić najmniejszego ula 
twienia. To też nieład panujący widocznie w tutej­
szym urzędzie podatkowym doszedł już do tego sto­
pnia, że obecnie rozsyłają osobom płacącym najpun­
ktualniej podatki, palety egzekucyjne b ez  p o p r z e ­
d n i e g o  z a w i a d o m i e n i a  i d o r ę c z e n i a  a r k u -  
s zów p ł a t n i c z y c h ,  a co gorsza nawet na po­
datki w przepisanym terminie zapłacone, co tyl­
ko pociąga za sobą stratę czasu i nieprzyje­
mne objaśnienia. Takie postępowanie zasługuje na 
surową naganę, swoją drogą zaś władze wyższe 
nie lekceważąc tej sprawy powinnyby bezzwłocznie 
dotrzeć do jądra zł9go, a wtedy przekonają się do 
wodnie, iż to złe tkwi wyłącznie prawie w niedosta- 
tecznem obsadzeniu personalu tutejszego urzędu po­
datkowego. Władze wyższe winny baczyć na to , że 
liczba osób w Krakowie płacących podatki od lat 
kilkunastu bardzo znacznie wzrosła, w tym też więc 
stosunku należy corychlej pomnożyć siły robocze 
w tutejszym urzędzie podatkowym, aby już raz tamę 
położyć utyskiwaniom i słusznym skargom, do któ­
rych publiczność nasza w okolicznościach, jak są 
obecnie, ustawiczny ma powód.

-  Dla legionu milicyi obywatelskiej w Chicago, 
utworzonego z samych Polaków, obstalowanym został 
sztandar w Krakowie u malarza p. Niemczykiewicza. 
Na czerwonej materyi z jednej strony będzie powie­
wał biały orzeł, a z drugiej Matka Boska Często­
chowska.

-  W sądzie krajowym w Wiedniu toczy się śledz­
two ; pokazało się bowiem, że niektórzy więźnie ska­
zani na cięłkie więzienie, stołowali się w pobliskie 
traktyerni, gdyż strawa więzienna nie smakowała im. 
Komisya wyznaczona d s sprawdzenia tej okoliczno­
ści, znalazła w celach butelki z wina szampańskiego.

— W Wiedniu wyszło świeże pismo zbiorowe Vin- 
dobona, wydane staraniem wiedeńskiego stowarzysze­
nia dziennikarzy i literatów „Concordia14; jak wiado 
mo cały czysty zysk z rozsprzedaży tego wydawni 
ctwa na wzór Paris-Murc'e poświęcony jest dla u 
bogich całego państwa austryackiego. Są dwa wyda­
nia: droższe i tańsze. Pierwsze, odbite na wspaniałym 
welinowym papierze, odznacza się przepychem i przy­
nosi zaszczyt sztuce typograficznej wiedeńskiej. Treść 
stanowią podpisy, oddane wiernie faesimilia, zna­
cznej liczby osób, które obecnie w Austryi zsjmują 
wysokie dostojeństwa lub też odznaczają się w spo 
sób wybitny na polu sztuki, literatury i umiejętności. 
Szereg podpisów rozpoczynają N. Państwo z Cesa- 
rzewiczem. następują potem ministrowie, arcyksiążęta 
niektórzy kardynałowie i biskupi, członkowie arysto 
kracyi rodowej, Izby panów i Rady państwa, wojsko 
wi najwyższych stopni, profesorowie, literaci, artyści

artystki dramatyczne, śpiewacy i śpiewaczki, kom 
pozytorowie, literaci, uczeni i t d. Słynni malarze, 
jak: Angeli, Canon, Aigner, Greil, Schonn, Mnnka 
sy, Selos, Brozik, L’AUemand i inni przyozdobili wy 
dawnictwo wielu p’ęknemi szkicami i rysunkami. 5 
podpisów bliżej nas obchodzących znachodzimy fa c  
simile hr. Alfr. Potockiego, hr. L. Wodzickiego, ks 
K. Czartoryskiego, hr. L. Wandalin - Mniszchowe; 
J. Matejki, J. I. Kraszewskiego, Fr. Smolki i inne, 
Wiele osób skreśliło także bardzo trafne i odpowie 
dnie aforyzmy.

— W Maros-Vasarhelly w Siedmiogrodzie stanie 
spiżowy pomnik B e m a  Posąg odlany w cesarskie 
odlewami w Wiedniu, według modelu Adolfa Hussara, 
odszedł już do Pesztu, gdzie będzie wystawiony na 
widok publiczny. Przedstawia on jenerała polskiego 
a później węgierskiego w mundurze honwedzkim, jako 
wodza, który w prawej ręce trzyma lunetę a w lewe; 
pałasz i historyczną nahąjkę; lewą nogą wsparty na 
odłamie dtiała. Posąg staaio na rynku. Nie posiadano 
dokładnego popiersia Bema, ale z kilku jego portre 
tów utworzono jeden, który ma być podobny.

— Wkrótce przedstawioną będzie na warszawskie 
scenie komedya w dwóch aktach Asnyka p. t. Przy 
jaci*le Hioba. Próby już się odbywają. Utwór ten 
drukowanym był w zeszłym roku w Bluszczu.

— Sara Bernhardt występuje obecnie w Amster­
damie. O powodzeniu artystki w tem mieście donoszą, 
iż miłośnicy sztuki dramatycznej wyprawili publiczną 
serenadę pod oknami mieszkania artystki.

- W Paryżu ogłoszone zostało urzędownie w d.
6 b. m. małżeństwo księżny Newcastel z tenorem Tom 
Hohler. Księżna jest córką bogatego bankiera holen­
derskiego Hope i posiada 200,000 fr. własnej renty 
rocznie. Pierwszy jej mąż książę Newcastel umarł 
w lutym 1849 r., licząc lat 48. Nie był on wzorem 
małżonka, utraciwszy bowiem na turfie wszystko co 
prawnie posiadał, sprzedał swoje posiadłośń i daleko 
bardziej krchał swe konie niż żonę, która była je 
dną z najpiękniejszych kobiet Anglii. Rozumie się, że 
niepopadła w rozpacz po zgcn'e męża, z którym już 
lat kilka była w separacyi i ofiarowała rękę swą 
panu Tom Hohler. Księżna jest paryżanką aż do 
szpiku kości i posiada wspaniały hotel przy ulicy 
Miromenil. Jest ona wielbicielką sztuki, który to gust 
przechodzi dziedzicznie w jaj rodzinie. Galerye jej i zbio­
ry mają rozgłos w całym świecie, a jedyny istniejący 
błękitny dyament jest własnością matki księżny. Księ 
żna Newcastel jest pierwszorzędną śpiewaczką, a mu­
zyka była pierwszym węzłem między nią i jej obe 
cnym narzeczonym. Tom Hohler jest pięknym męż 
czyzną, liczy lat 38 i jest synem pastora. Był on 
prywatnym sekretarzem lorda Dudleya, który do­
strzegłszy w nim talent, wysłał go do Włoch na naukę. 
Ślub odbędzie się za parę tygodni prawdopodobnie 
w Paryżu. Księżna przeszła niedawno na wiarę kato­
licką, co tem bardziej uderza, że obecnie idzie za 
protestanta.

W ta f io m o ś ® !  p o l i - e y j j i s e :  Straż policyjna 
przytrzymała: Jana Góreckiego za kradzież i odgra­
żanie; Antoniego Zywockiego za kradzież kraty że 
laznej; Józefa Bolcera za sprzeniewierzenie i posia 
danie kilku wydryehów; Jana Kowalika za podejrza­
ne posiadanie tużurka; Jana Bednarczyka za kradzież 
kamizelek z sklepu; Józefa Okacza za kradzież pie 
niędzy; Maryę Klepiskową za kradzież śmietanki; 
Walentego Kotfisza za kradzież pieniędzy ; Francisz­
ka Malerę i Franciszka Mikruta za przywłaszczenie 
znalezionego pierścionka złotego; za pijaństwo 
osoby.

W Policyi złożono dwa klucze, znalezione wczoraj 
wieczór w rynku.

TSS& TS!. W niedzielę d. 18go kwietnia: Tra- 
gedya w 5 aktach przez Schillera i Laubego: Dy
m itr Samozwaniec, — Possątek c< gods. Taj.

-  Wystawa nisustająos Towarzystwa Przyjadą 
Sztuk pięknych w Sukicnui-oacłk otwarta eodsmnsi 
ad fodaiay ł l t j  do 4eJ próes poniedziałko.— Wstęp

abdsiels 18 centów, w dsde powgssdnle -30 c
— Dnia 16 kwietnia pi kną pogoda; termometr ot 

8*0 doszedł do 25'0 0. Barometr wraca w górę;
godz. Tej raso 4. 17go stan jego był 743 0 ffiiSiitc , 

termometru 10 0 0. Wiatr wschodni.
-  W niedzielę d. ?8go kwietnia: Op. Ś. Józefa;  

Ś. Apol.; w poniedziałek 19go: ŚŚ. Antonii p. i Je 
rzego b. __________
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— Księgarz tutejszy p. Himmelblan rozpoczął wy­
dawać Bibliotekę prawniczą. Wydawnictwo podjęte 
na czasie i bardzo pożądane, bak wielu tekstów pol­
skich do ustaw, jest dla uczącej się młodzieży wcale 
nie obojętnym. Dotychczas wyszedł tom ly  zawiera­
jący część kodeksu karnego i tom 3ci, w którym 
znajduje się ustawa drukowa z instrukcyą i postępo 
waniem w sprawach drukowych, ustawa przeciw li 
chwie, opilstwu i t. d., jećhrm słowem dziewiętnaście 
ustaw, stanowiących niejako dodatek do kodeku kar 
karnego. Ustawę karną podał wydawca w tłumacze 
nin urzędowem, którego dokonali znani zaszczytnie 
w prawniczej literaturze polskiej ś. p. Wojciech Ma 
jer i ś. p. J. K. Rzesiński z uwzględnieniem wszyst 
kich dotąd zaszłych zmian, z dodaniem bardzo licz 
nych uzupełnień tudzież jurisprudencyj sądu najwyż 
szego. Lękamy się jednak, by wydawca nie trzymał 
się tekstu urzędowego polskiego wszystkich tych u 
staw, które są już w tłumaczeniu polakiem; prawni 
kom bowiem a nawet i nie prawnikom dobrze wia 
domo, jak nędzne to są tłumaczenia, które zaledwie 
przez porównanie z tekstem niemieckim zrozumieć 
można. Zwracamy na to uwagę; bo wiadomo nam, iż 
kierujący tem wydawnictwem prawnik rutynowany, 
najzupełniej zdolnym jest złe to usunąć i całe wy 
dawnictwo uczynić nie tylko pożytecznćm ale niezbę 
dnćm. Biblioteka prawnicza o której mówimy zna; 
dować się powinna w rękach nie tylko uczących się, 
ale także już praktykujących prawników.

— Świeżo opuścił prasę 4 zeszyt Słownika geo 
graficznego Królestwa Polskiego i  innych krajów  
słowiańskich, wydany pod redakcyą F. Sulimierskie 
go w Warszawie, w 8, str. 241-320, zawiera on artyku 
ły od Bi t ków do Borowica.  Z obszerniejszych ar 
tykułów znachodzimy następne: Bledzew, Błonie, Bóbr 
ka, Bobrowniki, Bohrujsk, Bochnia, Bodzentyn, Boh 
Bohorodczany, Bohusław, Bojki, Bolechów, Borodzian 
ka, Borowica. Słownik geograficzny starannie i su 
miennie redagowany godzien poparcia w najszerszych 
kołach, gdyż redaktor nie zważając na suche tylko 
geograficzne zes! a wienie nazw, podaje mnóstwo cie­
kawych szczegółów, mających zająć zarówno geo-jak 
etnografa, archeologa, historyka, niemniej każdego 
komu poznanie własnego kraju nie jest obojętnem

Śmiało powiedzieć można, że tego rodzaju dzieła nię 
posiada dotychczas literatura nasza, a nawet ogółu, 
słownik geograficzny Rittera w języku niemiecki^ 
musi pierwszeństwa ustąp;ć słownikowi Sulimieiskis. 
go. Niepoślednie miejsce zajmuje w nim Galicya, <J0. 
tyczące ją  artykuły opracowane gruntownie pr2e? 
współpracowników B. Rozwadowskiego, prof. Bron, 
Gustawicza, ś. p. M. Marassego i innych powinnybj 
także u nas nakłonić do liczniejszej prenumeraty, nij 
się to dotychczas dzieje, gdyż1 tym tylko sposo. 
bem ułatwione zostanie zadanie wydawcy, który nie 
zważając na liczne trudności i znaczne koszta ns. 
kładu, rozpoczęte dzieło dalej prowadzi.

MmyAmtm hmM ifrmw$Ą
Komitet Towarzystwa rolniczego okręgowego 

Tarnowskiego 
rozesłał następującą odezwę do rolników powij, 
tów Brzeskiego, Dąbrowskiego, Mieleckiego, Pil, 

źnieńskiego i Tarnowskiego.

Rzeczą jest aż nadto widoczną, że rolnictwo 
w Galicji upada i że warstwy ludności rolnictwem 
się zajmujące z małemi wyjątkami w kraju n&« 
s*ym ubożeją. Większa własność drobnieje w dro. 
dze częściowej sprzedaży folwarków i parcelacji 
gruntów ^niegdyś dominik&lnych. Mała w łasnej 
z natury swej mniej czuła na kryzys ekonomi, 
osną, także jest zachwiana, a groźnym tego z*, 
chwiania się symttomatem jest (wychodźctwo do 
Ameryki.

Pomijając inne czynniki, które ro’nietwo w kra, 
u nassyaa do częściowego upadku doprowadziły 

a o których nader surowy wyrok historya wydali 
i wyda, można dziś poniekąd nas samych zrobi 
odpowiedzialnymi za to, iż po oddaniu w ręce na­
sze samorządu, zamożność rolnicza naszego kraji 
się nie dźwignęła, ale owszem jeszcze bardziej k 
upadkowi się pochyliła. Część, bo nie całość wi 
ny, od roku 1867 już na kraju samym ciąży.

Przy nieograniczonej wolności stowarzyszali 
>, konstytucyą zawarowanej, rolnicy zapozna 

całą ważność łączenia się w stowarzyszenia, któ 
ro rolnictwo wobec władz przedstawiają, któryck 
jłos jako wyraz zbiorowy, nawet webee niechęt­
nych lub ospałych znaczenia nabrać musi, zapo­
znali rolnicy tę wielką zasadniczą prawdę, ź e j  

praca jednostek na wewnątrz dopiero wtedy jegj 
skutaezłą, gdy na zewnątrz zbiorowo się objawia, 
że wzajemne oddziaływanie jednych na drugich ; 
wspólne działanie do wspólnego celu kupi i po­
tęguje siły zbyt szeroko rozrzucone w rolniczym] 
kraju.

Dwa Towarzystwa rolnicze, na tak wielki kraj(=* 
jak  Galicya, nie wystarczały przy zmienionych ató- 
sunkaeh. Uważane w epoce przedkonstytueyjnej 
jako reprezentacja kraju, musiały w tym wzglę­
dzie ustąpić miejsca Sejmowi i radom powiato­
wym, skoro kraj do ustawodawstwa i do samo- 
rządu powołanym został. Odtąd też działalność 
towarzystw centralnych zmniejsza się, a poparcie 
tychże prztz rolników słabnie, naturalnem zaś 
następstwem w sprawach ludzkich wytworzyło sii 
ztąd błędne koło narzekań. Towarzystwo krakow 
skie narzekało na obojętność, na jaką natrafiało 
w kraju, zachodnia część Galicyi uskarżała się 
na brak inicjatywy, energii, i na pewną osp&łośi 
w prowadzenia interesów rolniczych przez ko 
mitet.

Nalegano na decentralizację Towarzystwa, ale 
dotąd utworzyło się tylko towarzystwo okręgowi 
w Wadowicach, które wcale niepospolitą czyn­
ność rozwinęło, inne okręgi narzekające na cen- 
tralizaeyę, na decentralizację się dotąd nie zdo­
były.

Temu niedostatkowi w ustroju rolniczym na­
szych okolic pragnia zaradzić świeżo wzmocnione 
Towarsystwo rolnicze okręgowe w Tarnowie, któ­
re życzy sobie połączyć we wspólnych naradae! 
i wspólnrm działaniu obywateli powiatów Tar­
nowskiego, Dąbrowskiego, Mieleckiego, Pilźnień 
skiego, i Brzeskiego.

Komitet wybrany na oststniem walnem zgro­
madzeniu Towarzystwa odbytem w Tarnowie & 
18 marca r. b. poczytałby się szczęśliwym, gdybj 
mu się udało zaliczyć W go Fana pomiędzy człon­
ków Towarzystwa, komitet bowiem tylko wówczai 
będzie mógł rozwinąć ddałanie skuteczne wobec 
rapresentacyi kraju i państwa, wobec władz rzą­
dowych i autonomicznych, jeżeli się będzie czul 
silnym poparciem znacznej częśoi światłych i trze­
źwo na stósunki patrzących rolników.

Uzyskanie subwencji na cele gospodarstwa roi-- 
nego, chowu inwentarza i przemysłu domowego 
wystaranie się o drogi łatwiejszego zbytu produ­
któw, układy z kolejami żelaznemi o redukcy! 
taryf; otrzymanie c-d władz surowego przestrze­
gania istniejących przepisów policyi polowcj i 
gminnej, wyjednanie w drodze ustawodawczej no­
wych przepisów służbowy-th i policyjnych będzi* 
usilnem staraniem kom itetu; ale starania komite-

by tam nâ  miejscu, czy też w letniej siedzibie 
królewskiej familii zamkach Laeken lub Tervueren, 
powitać przyszłą Austryi władczynię serenadę 
w brzasku majowego poranku. Nie można wątpić, 
źe będzie to coś bardzo pięknego. Towarzystwo 
udowadnia przy każdej sposobności, jak umie 
śpiewać. Śpiew to cudowny, wykonany przez 
pierwszorzędne siły — gdy śpiewem takim za­
kończyli obchód uroczysty w dzień jubileuszu Ce­
sarskiej pary, entuzyazm tysiącznych widzów po­
chodu zmienił się w niemy zachwyt słuchaczy,
i długo, długo potem w piersi, sercu i myśli grało 
echo tych pysznych głosów.

Oby tylko wdzięczna ta i miła księżniczka Ste­
fania nie nabrała w skutek owej serenady, w op­
tymizmie właściwym młodości, przekonania, źe 
wszystko w Austryi jest podobnie harmonijnem, 
jak ta pieśń, na dobrane odśpiewana głosy!

Wystawy — wystawy —  na wszystkie strony 
wystawy. Zaledwie skońozyła się wystawa prac 
szkoły muzeum tech., wystawa drobiu i psów, za 
które udzielono ich właścicielom, a nie im samym 
medale,'Co sądzę być rzćczą wielce niesprawiedli­
wą, a już zapowiadają, jako wstęp do wielkiej 
wystawy przemysłowej, wystawę powozów i u- 
przęży, tudzież wystawę introligatorskich wyrobów. 
Wystawa przemysłowa miasta W iednia, będzie 
to już coś na kształt światowej z. r. krachu 1873, 
en miniature (nie krach, tylko wystawa). Odbę­
dzie się w lecie, a liczne wędrowne ptaki, co 
w drodze z wycieczek do kąpiel lub w pościgach 
za rozrywkami chętnie Wiedeń za miejsce odpo­
czynku obierają, wraz z wielkim zjazdem strze­
leckim, do którego już obecnie robią przygoto­

wania, nadadzą jej ruchliwą cechę — przytem 
zobaczymy, jaki deficyt (bo tego prawdopodobnie 
nie braknie) wykaże się z zamknięciem wystawy.

Jeźli to jednak zabawką nazwać nam wolno, 
to przyznać musimy, że myśl jaką powzięło To­
warzystwo zarobkowe pań jest praktyczną, a wraz 
w istocie piękną. W  połączeniu z zarządem szko­
ły artystycznych rzemiosł zamyśla urządzić od 1 
paźdź. r. b. kurs 10 miesięczny, w celu wydosko­
nalenia młodych dam we wszystkich gałęziach 
techniki malarskiej i rysunkach. Uczyć tam będą 
malowania wszelkimi sposobami na szkle, jedwa­
biu, drzewie, skórze, wogóle na wszelkich mate- 
ryałaeh, które wydoskonalony przemysł do wyro­
bu owych tysiącznych przedmiotów codziennej 
potrzeby używa i z miłym dla oka wdziękiem 
zdobi i ubiera. Kurs to bezpłatny — może która 
z naszych pięknych pań, marzących o* drogach 
do emaneypaeyj zupełnej znajdzie w tej szkole 
jeden kierunek więcej do onego prawdziwego 
wyzwolenia, które polega i jest możebnem li tyl­
ko w kierunku ducha, i stosownego udziału w pra­
cy społecznej.

Do tej też pracy zjechali się naczelnicy naszych 
klanów, szczepów i przekonań —  pp. deputowani 
Rady państwa. Rozpoczęły się już utarczki i walki 
pojedyńszych, dep. Schonerer szarżował niesły­
chanie niegrzecznie na czele wyszukanych za­
stępu wyrazów, a wraz zawrzał na całej linii bój 
parlamentarny, walka zaciekła, w której mowy 
ciężkiego kalibru zioną ogniem argumentów w 
szeregi nieprzyjaciół — ci ostatni chronią się od 
pocisków (często do bufetu) a przyszedłszy w "sze­
reg bojowy, t. j. do głosu oddają piękne za na-

dobnen i wytaczają znów ciężką artyleryę dowo­
dów i zdań.

„Od takiej broni niegdyś powalony,
Zginął minister w szańcach Vindobony— “

i tak ciągle aż do skutku, lub bez skutku, do­
póki nie nastąpi chwilowe zawieszenie broni, zam­
knięciem posiedzenia lub przerwą zwane, w czasie 
którego w bufecie „łączącym bratnich narodów 
dzierżawy14 koją się rozognione namiętności i 
chłodzą piersi znużone.

W  świecie sztuki, gdzie płótno, ubrane pędzlem 
w malowane obrazy stawia nam przed oczy po­
stacie ludzi i przyrody kształty, w dziełach ma­
larstwa niema teraz Wiedeń wiele godnego uwagi. 
Towarzystwo Kiinstlerhaus zamknęło swe sale, 
przygotowując nową wystawę — Schonbrunnerhaus 
oprósz kilku ślicznych krajobrazów mieści obrazy 
Zichy’ego, (Węgra, mieszkańca Paryża), i jego 
uazenniezki 18-letniej Mary. Obrazy to obliczone 
na efekt, a częścią niezrozumiałe.. W  ponurych 
przestworach nieskończoności unoszą się siostry 
mgławice, cztery kobiece postacie z gwiazdą na 
czole, w wysoką dal, jedna z nich, spadającej 
obraz gwiasdy, nagle rażona nieznanym ciosem, 
leci niepowstrzymanie w głębiny, przerażone siostry 
patrzą za ginącą w eonach przestrzeni. Dzieło to 
Ziehego; uczennica jego Rosjanka Mary przysłała 
dwa obrazy religijne, lecz tylko treścią i zamia­
rem. Na jednym z nich rozdziera błyskawica 
kłęby czarnych nawałnic z przeraźliwym zielo- 
nawym połyskiem oświeca ciało rozpiętego na 
krzyżu Zbawiciela, w strasznej chwili wielkiego 
głosu: „Spełniło się11...

W  drugim widzimy wiarę tulącą rozpacz, która 
skryła swą twarz na łonie matki Zbawiciela — 
lecz efekt nieosiągnięty, a tego tylko trzeba szu­
kać, zważywszy na zupełny brak uduchownienia 
w postaciach. Stokroć piękniejsza owa św. Julia 
Maxa, co przed orkanem świata szuka u stóp 
krzyża schronienia.

Trzeci salon obrazów otwarty niedawno na Mehl- 
markt przez kupca dzieł sztuki H. O. Miethke, 
(który kupił swego czasu „Katarzynę Coznaro“, 
Makarta za 82,000 fi.) mieści z rzeczy godnych 
uwagi tylko „pięć zmysłów11 Makarta, łączące 
wszystkie zalety barw tego mistrza, niepozba- 
wione ni jednej z wad jego. Te „pięć zmysłów" 
działają wyłącznie na zmysły.

Wiedeń ma obecnie anch'io sono pittore swój 
Paris-Murcie. „Concordia", stowarzyszenie arty­
stów i literatów zamyśliło na cel dobroczynny wy­
dać podobny dziennik. Ciekawą jest rzeczywiście 
rzeczą, czy się „uda" — wątpię, czy część lite­
racka godnie zastąpioną będzie. Dziennik ten 
wyjdzie w dzień kostiumowej uroczystości, dnia 
15go b. m.

Literatura, która obrała sobie sa swój przed­
miot studyów kobietę — die Gestalt der wahren 
Sphinx  — zbogaceną (lub zubożoną) zostanie no- 
wem dziełem p. Schweiger - Lerchenfeld, który 
opisze w historycznym rozwoju i na podstawie 
źródeł (tak przynajmniej obiecuje) życie kobiety 
(idas Frauenleben, Wien , 1880.) Ktoś powiedział, 
że chcąc pisać dzieje kobiety, wystarczy dzieje 
mody opisać — ja sądzę, że się w swem zdaniu 
ct la Schopenhauer bardzo a bardzo omylił. W  każ­
dym razie nie wyczerpie autor przedmiotu, jeśli

nam Słowianki i Polki nie stawi przed cery.
Tutejsze stowarzyszenie oświaty ludowej, które 

założyło w IX obwodzie czytelnią książek i dzień1 
ników, otwartą codziennie wieczór by klasa prfr 
eująca mogła przedewszystkiem z niej korzystać, 
urządza odczyty dla robotników. Pierwszy z nici 
bardzo trafny, Dr Mundy będzie mówił: „O naj­
stosowniejszym sposobie ładowania i dźwigani* 
ciężarów".

Przedstawiono obecnie w bieżącym tygodni* 
setny utwór muzy Offenbacha: La filie du tam- 
bourmajor, operetka o pięknej melodyi, gran* 
przez parę tygodni w Paryżu bez przestanku 
Tak więc ten nadworny kompozytor drugiego ce­
sarstwa przeżył je, a obchodzi jubileusz swej 
podkasanej muzy, której najsurowszy krytyk nie 
odmówi harmonijnych piękności.

Co sobie też ten biedak o interpretaoyi pra< 
myśli, który za umyślne zestraszenie z chodnik* 
psa, na którym już-już miał stryczek oprawej 
zawisnąć, stanie w tych dniach, pociągnięty d® 
odpowiedzialności „za przeszkadzanie w urzędo1 
wej czynności" przed sądem. Słuszniej spotka tej 
kasyera domu bankowego A. Rotschild, p. Stras 
sera, który w różnych chwilach życia i różnej 
usposobieniu, lecz w jednym celu, celu zdobyci* 
na giełdzie wielkich sum, przegrał — zgadnijei* 
państwo ?... przegrał z powierzonych mu pieniędzj 
pół miliona st... F s ist e im  alte Geschichteu...



m m  * f f le d r id ł  W  U M I
tu  tylko wtedy bęćlą Mogły skutek odnieść, jeżeli 
rolniey zaszczycą go swójen poparciem i lieznem 
przystąpieniem do stowarzyszenia.

W  razie, gdyby Wielmożny P an  skłonnym był 
do przystąpienia do Towarzystwa, komitet upra­
sza W go Pana w myśl uchwał ogólnego Zgroma­
dzenia, abyś zechciał wraz z oświadczeniem przy­
stąpienia do Towarzystwa nadesłać kwotę 6 złr. 
w. a. jako wkładkę na rok 1880 pod adresem: 
W y. Pan Józef Krasicki pełnomocnik J. O. Ks. 
Eustachego Sanguszki w Gumniskach (poczta T ar­
nów), wraz z dokładnem podaniem swego adresu.

Komitet zarazem oznajmia, iż przyszłe walne 
zgromadzenie Towarzystwa odbędzie się z końcem 
m aja r. b. w celu przyjęcia nowych statutów, któ­
re w porozumieniu z komitetem Towarzystwa rol- 
niczego-krakowskiego ułożone będą, a zarazem 
w celu uchwalenia petycyi do sejmu krajowego 
mającego się zebrać w eiągu lata, co do kredy­
tów melioracyjnych.

C z ł o n k o w i e  k o m i t e t u :
Dr. Karol Kaczkowski. Józef Krasicki, Wilhelm  

Hdbicht. Ks. Eustachy Sanguszko przewo­
dniczący. Hr. Jan  Stadnicki zastępca prze­
wodniczącego.

Wykot dochddów 
Kolei Galicyjskiej Karola Ludwika.

Od Igo do 10gf 
kwietnia 1880 r.'

Od Igo stycznia 
do 20go marca

1880

SrakdwLwów

złr.

175,697

1,745,045

Lwów-Brody
Podwołoczys.

zlr.

43,613

397,659

Razem |[ 1,920,742|98| 441,273 62| 2,362,016|60
1890

Razem

złr. o

219,311 o7 

2,142.705 03

Od Igo do lOgo 
kwietnia 1879 r.

Od Igo stycznia 
do 20go marca

złr.

180,132

1,662,523

złr.

36,338

369,058

c.| złr.

57 216,471

2,031,582

c.

Razem [| 1,842,656I57| 405,397 14| 2,248,053[71

‘W i e d e ń  15go kwietnia. (Neue freie Fresee) 
Na targu zbożowym wiadomości o złym stanie 

zasiewów wpłynęły na powstrzymanie dalszego 
zniżenia cen, które mogło było nastąpić, skutkiem 
doniesienia z A m eryki, źe tam  ceny spadać za­
czynają. W pływ wynikający z obawy o tegoro­
czny rezultat żniwa działał szczególnie na ceny 
jesienne. Za 100 kilo pszenicy z odstawą w maju 
i czerwcu płacono 12.15, z odstawą w jesieni 
10-50. Za 100 kilo owsa 7-70.

Wiedeń 15 kwietnia.
Na dzisiejszy i wczorajszy targ dowieziono cieląt 

3501, zabitych wieprzów 232, żywych owiec 1782, 
żywej nierogacizny 1340, jagniąt 1932.

Cielęta płacono 34 do 48, 50 złr.; zabite wieprze 
48 do 54 złr.; żywe owce dla exportu (ciężki towar) 
48 do 54, 56 złr., (lekki) 36 ,40  złr. za 100 kilo mięsa; 
jagnięta za parę 6 do 16 złr.; żywą nierogacizną ga­
licyjską 30, do 36, 38 złr.; węgierską 48 do 56 złr. 
za 100 kilo żywej wagi.

J . K rzysztof owies, W. Amirowicz ók K, Schels 
Cafó StierbOck.

Wiedeń 16 kwietnia.
Ą  ®9im#rSń®. Na aasswa targowiska przy 

zupełnym zastoju not. nom. bez zmiany 36*25 złr.
P e a z t, 15 kwiet.: 34 75—35-50 sir.-— W r o c ł a w ,  

15 kwietnia: w miejscu 60-— mrk. płacono — n» 
kwiecień 60'— '— mrk. płacono.— fesszet r in,  15 
kwietnia: w miejscu 59*80 mrk., na wiosnę 59 50 mrk., 
na czerwiec-lipiec 60 40*-— B e r l i n ,  15go kwietnia 
w miejscu 60 50 mrk., aa kwiecień maj 59 90 mrk, 
na sierp.-wrześ. 61-70 mrk., na wrzeeień-pażdz. 57*40 
mrk.— P a r y ż ,  16go kwietnia: as cen miesiąc 72 50 
fmk., na maj 70*— frak., na maj-sierpień 68*60 frak., 
na wrseś.-grudzień 63 25 frak.

1 *ele$iMkiHy zbożowe Gazety Lwowskie) 
z d. 15-go kw iet.— W i e d e ń :  pssćaioa 12 75 do 
13-60 zlr,; żyto od 10 25 do 10 60 d r . ;  okowita 
pr. 10.000 litćr procent oJ 86-25 do 86*50 złr, — 
B u d a - F e s s t :  pssenica 75 kilgra. (na wfcwę} s<i 
11-75 do 11 85 sir.; rzepak {sierp.—wrześ.) cd 13*25. 
do — '— s*r— B e r l i n :  pasenk* żółte (kwiecień 
n aj.) 213*50; żyto—•— ; spirytus loco 60*50, olej
rzepakowy 51*40 S z a s ć c i n :  pasanie:*. —*—
— dr . ;  rzepik (jesień) —•— złr. — P a r y ż :  
mąki 159 kiiogr. 64‘25 sir.; Olej rzspakowy 75 50 
d r . ; Bpirytns —*— złr. — W r o c ł a w :  Psstaici 
— zlr.; żyto —*— złr.; owies — - złr,; api

rytoa ib .5  kttkurudss
a i s :  Pszenica —- ■  dr.

K o l o

Koszta transportu za 100 kilo zboża Wynossą: 
z Krakowa do Wiednia 1 d r. 3 cent., z Kraka* 
do Wrocławia 1 markę 48 lenigów, ze Lwowa 
Krakowa 96 cent.

N A D E S Ł A N E . (652.)

Wielmożny Pan Franciszek Jan  K wiida  c. k. na 
dworny dostawca w Komeuburgu. 

Nadzwyczajne skutki, które wraz zemną osią­
gnęło kilku  moich przyjaciół Pańskim płynem  
przywrotczym w cierpieniach reumatycznych, po­
wodują mnie prosić Pana o natychmiastowe nadesła­
nie kilku flaszek tego wybornego środka.

Johannesberg. J . Linner,
dyrektor zarządu dóbr biskupstwa 

wrocławskiego.
Składy zamieszczone są w ogłoszeniu dzisiejszem 

Qichtfluid.

N A D E S Ł A N E .

Znaną jest rzeczą, że na wiosnę mnożą się choro­
by zwierząt domowych. Okoliczność ta tłumaczy się 
częśsią zmienną pogodą i zmiennemi stosunkami cie­
płoty, częścią także w eiągłej karmie stajennej a pó- 
żniejszem przejściu do zielonej paszy; po najwięk­
szej części rozciągają się te choroby tak na przy­
rządy oddechowe jakoteż na przyrządy trawienia

Jakkolwiek podobne słabości zdają się często nie 
znacznemi, to jednak stać się może ka£de lekcewa­
żenie niebezpiecznem, leży zatem we własnym inte­
resie panów gospodarzy wiejskich i właścicieli bydła, 
aby w takich wypadkach szybką pomoc sobie za­
pewnili.

Jako dobrze uznany, niezawodny środek zapo­
biegawczy może być poleconym na podstawie dłu  
goletnich doświadczeń c. k. koncesyonowany pro­
szek korneuburski dla bydła, którego dobrane ze­
stawienie czyni go prawdziwym skarbem domowym 
dla każdego gospodarza wiejskiego i właściciela by­
dła, gdyż wzmacnia organa trawienia, usuwa na­
gromadzenie strawionych części pożywnych, wywiera 
szczególne działanie na ogólny ustrój lim fatyczny  
'i gruczołowy i  podnosi naturalną siłę odporną 
zwierząt przeciw zaraźliwym wpływom. Zwracamy 
tutaj także uwagę na inne przez c. k. nadwornego 
dostawcę Franciszka Jana Kwizdę w Komeuburgu 
wyrabiane środki weterynarskie, które od wielu lat 
już w najrozmaitszych wypadkach uznane zostały; 
nabycie ich polecamy każdemu gospodarzowi wiej­
skiemu.

Składy zamieszczone są w dzisiejszem ogłoszeniu 
„Środki weterynarskie". (1100)

Kurs pieniędzy i papierów publ.
H r a U ć w  16 kwietnia.

Buble papierowe rosyjskie za 100 rs. . . . . .
Rubel srebrny o b rą c z k o w y .................................. ....
Marki niemieckie za 100 marek . . . * . . .
Dukat w a ż n y .................... ............................................
20 frankówka . . . .  - ........................................
Imperyał w a ż n y ...........................................................
Srebro austryackie za 100 z ł r . ...................................
Kupony srebrne płatne . . . .   ....................

Listy  zastawne i  obligi.
5* pożyczka krajowa galicyjska . . ) 0  ą  »,■ 
Obligacye indemnizaoyjne galicyjskie, f  f  a  \ | 5  
i *  listy zast. Tow. kredyt, ziemśk. . 1 o aj lij £
5* listy zast. Tow. kredyt, ziemsk. . (*<§ I g a
6< listy zastawne Banku hipot. . . \  Ijg g
6*  listy dłużne galic. zakł. włość. . / k g I -S
5 7 ,  listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot \ g s 

za 36 lat, srebrem za 100 złr. w. a .. /  s f
6*  listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot i •* *

za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a. l -gs
6*  łisty zast. g. z. kr. c. w Krakowie, zwrot j S |

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. g-s 
7* listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot /-£* 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. o a 
4* listy zastawne Król. Pol. ser. I  (za 100 rubli) 
4* listy zastawne Król. Pol. ser. II (za 100 rubli) 
5* listy zastaw. Król Pol. z r. 1869 (za 100 rubli) 
4* listy likwidacyjne Królestwa Pol. (za 100 rubli)

Akcye kolejowe i  bankowe.
Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po złr. 210 
Akcye kolei Lwowsko-Czerniowieokiej „ 200
Akcye Banku hipotecz. we Lwowie „ 200
Akcye Banku gal. dla Hand, i Prz. w Krak. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta K r a k o w a .............................................
Losy miasta Stanisławowa........................................

PRZEGLĄD POLITYCZNY
D q p t m  kk g r® fie m 9 .

P a r y ż  15 kwietnia. L a  France utrzymuje, że 
G a m b e t t a  zwrócił uwagę rządu na to , iż te­
raźniejsza Izba już czwarty budżet uchw ala, za­
chodzi przeto pytanie, czy po uchwaleniu teraz 
budżetu nie należy rozpisać nowych wyborów.

R z y m  15 kwietnia. Prezes ministrów C a i r o l i  
rozbiera konieczność wprowadzenia porządku w pra­
ce parlamentarne, aby sesya przyniosła owoce. W no­
si przeto, aby wszystkie interpelaeye odroczyć aż do 
ukończenia budżetu i przypuścić jedne tylko roz­
prawy finansowe podczas obrad nad dochodami; 
następnie m ają się odbywać co tydzień trzy po­
siedzenia przed południem. Po dłuższych rozpra­
wach, w których Cairoli domagał Bie jasnego wo­
tum większości dla ministrów,wniósł S p a n t i g a t i  
porządek dzienny wyrażający zaufanie Izby do 
ministeryum. D e p r e t i s  żądał cofnięcia tego 
wniosku, oświadczając, źe Izba podczas obradowania 
budżetu spraw wewnętrznych znajdzie sposobność 
objawienia zdania swego o ministerstwie i prosił 
Izbę, aby najrychlej zapisała pomieniony budżet 
na porządek dzienny. Spantigati eofoął przeto 
swój wniosek. Po  niejakich uwagach kilku innych 
moweów, uchwaliła Izba po prostu moeyę Cairo- 
lego znaczną większością ze wszystkich odcieni.

L o n d y n  15 kwietnia. G l a d s t o n e  napisał 
list do londyńskiego korespondenta Wien. allg. Ztg, 
w którym stoją te słowa: „Spodziewam^ się , źe 
zdrowa polityka przyjazna wolnością państw są­
siednich, znajdzie w Austryi przyjęcie. W  takim 
razie widzę tylko przyjaźń między Austryą a li­
berałami angielskimi.* Z powodu, źo Gladstone 

'powiedział temuż korespondentowi o sobie, że 
„jest jak  czujny pies, który szczeka*, mówi T i­
mes : „Nie wiele wart taki pies, co szczeka a nie 
kąsa.*

W i e d e ń  16 kwietnia.
Obligi długu państwa.

41/,*  Renta p a p ie ro w a .........................
4 7 ,*  Renta s r e b r n a .............................-
4* Renta z ł o t a .............................  ■ -
37 ,*  Losy z roku 1854 po 250 złr.. . 
4* „ „ I860 „ 500 „ .
4*  ” „ 1860 ,  100 „ .

” „ 1864 „ 100 „ .
I  l  1864 „ 50 „ .

Losy C om o-R enten....................
ObUgi indemnizacyjne.

C z e s k i e ................................10* podat.
Bukowińskie........................ » „
G a lic y js k ie .........................» »
M o ra w s k ie .............................   „
Niższo-Austryackie . . . „ „
Wyższo-Austryackie . . . „ „
S z l ą z k i e ..................................  „
Styryjskie.  ........................ „ „
Siedmiogrodzkie . . . .  7* „
W ę g ie rs k ie ........................ „ „
Wegier. z klauz. 1867 . . „ „
5* Obligi poż. kolei węgierskiej . . .
6*  Renta węgierska z ł o t a ....................
41/ ,*  b » « (za Ostbahn.)

Akcye bankowe.
Anglo-austryackiego Banku . 120 złr. 
Boden-Credit węgierskie . . 140 „

„ austryackie . . 80 ,
Credit-Anstalt dla Han. i Prze. 160 „

„ węgierskie . . 200 „
D ep o s iten -B a n k ....................  200 „
Escompt-Gesell. niż.-austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Hand, i Przem. 200 „ 
Austro-węg. Banku (Nat.-Ban.) 600 „ 
Unionbank . . . . . . .  100 „
Verkehrsbank ogólny . . .  140 „ 
Wied. Bankverem . . . .  100 „

Akcye kolei.
A lb re c h ta ....................  200 złr. bez *
Alfóld-Fiume . . . .  200 „ 5*

P e tc r ib u r g  18 kwietnia. Agenta riitse pi­
sze: Ażeby ugodzie zawartej między Tureyą a 
Czarnogórą nadać eeehę legalną i ostateczną sank- 
eyę, zażądały mocarstwa objęcia tej umowy do 
datkowym protokółem do traktatu  berlińskiego. 
Nie odbędzie się w tym celu właściwa konferon- 
eya, lecz poprostu sporządzony będzie akt wpi­
sowy. ,

P e t e r s b u r g :  16 kwietnia. Dsiś wyszedł na­
stępujący biuletyn: Książę G o r o z a k o w  skarży 
się na ciężkość głowy i osłabienie; przepędził noc 
niespokojnie i m ajaczył; apetyt ustaje. Zresztą 
stan niezmieniony.

Charków 14 kwietnia. Sąd okręgowy wo­
jenny skazał byłego nauczyciela W i n o g r a d o w a  
za rozpowszechnianie pism zakazanych w celu 
obalenia istniejącej formy rządu, na trzyjmiesiąee 
więzienia i oddanie pod dozór policyjny na trzy 
lata.

Charków 15 kwietnia. Studenci uniwersy­
tetu tutejszego skazani na Sybir zą propagandę 
zbrodniczą, Wanezakow, Sudejkin i Czugujewicz 
zostali na wstawienie się hr. Loris Melikowa eu- 
pełnie u ł a s k a w i e n i .  Sąd okręgowy wojenny 
ze względu na stwierdzone przez władze uniwer­
syteckie dobre zachowanie się ich podczas kursu 
nauk, upraszał był o przemianę zesyłki na dwu­
miesięczne ciężkie więzienie a wniosek ten zna­
lazł poparcie u  jenerał-gubernatora charkowskiego. 
Ułaskawieni są już wolni.

Izba deputowanych wiedeńskiej Bady państwa 
obraduje dalej bez przerwy nad budżetem. Dzien­
niki atoli stwierdzają, źe uwaga Izby obradom 
tym wcale nie jest poświęconą, lecz daleko wa­
żniejsze i ciekawsze toczą się na korytarzach po­
gadanki, których przedmiotem jest obeona sytua- 
oya polityczna. Co się tyczy jednak przesilenia 
gabinetowego, wszystkie doniesienia zgadzają się 
w tem, źe ministerstwo nie powzięło żadnego do­
tychczas postanowienia. Do Bohemii telegrafują 
z W iednia, że hr. Taaffe liczyć się będziesz gło­
sowaniem nad funduszem dyspozycyjnym’, wsze­
lako deeyzya nie nastąpi przed końcem dyskusyi 
budżetowej i przed uchwaleniem budżetu W  tym 
kierunku rada ministrów zdaje się być zgodną i 
oczekuje tylko jeszcze zdania ministrów Horsta 
i Stremayra. Wczoraj, jak  znów donosi nasz ko­
respondent wiedeński, zasiągnięto już zdania tego 
ostatniego, gdyż odbyła się u  niego narada, na 
której powzięto uchwałę, aby żadnego nie po 
wziąć postanowienia, dopóki budżet nie będzie 
gotów. Da tej to okoliczności odnosi się zapewne 
telegram Bohemii. Wobec takiego postanowienia 
przyjazd do W iednia bar. H orsta jest istotnie zby­
teczny. Ważnem jest także doniesienie naszego 
korespondenta, zwykle dobrze informowanego, źe 
wówczas, t. j. po uchwaleniu budżetu, rozwiązanie 
Izby jest moźebnem, a nawet prawdopodobnem.

Komitet wykonawczy stronnictwa prawicy w Izbie 
deputowanych odbył onegdaj wieczór trzechgo- 
dzinną naradę, w której wzięło udział także kilku 
federalistów z Izby wyższej, mianowicie pp. ksią­
żę Czartoryski, książę Karol Sehwarzenberg, hr. 
Falkenhayn, D r Habietinek. Celem tej narady 
było podobno ułożenie programu wspólnego po­
stępowania ze względu na stronnictwo wiernokon- 
stytueyjne. Oprócz tego zastanawiano się nad kwe> 
styą funduszu dyspozycyjnego i nad uczynieniem 
wniosku w kom isji hu dżetowej Izby wyższej, aby 
fundusz ten uchwalić.

St. Fet. Wiedomosti dowiadują się z najlepsze­
go, jak  piszą źródła, że wkrótce namiestnik Kró­
lestwa Polskiego, tak go tym razem nazywa dzien­
nik petersburski, hr. Kotzebue, ma opuścić swój 
urząd, a miejsce jego zajmie jenerał-adjutant hr. 
Totleben, którego nominacja zostanie ogłoszoną 
17 (29) kwietnia. Posadę Odeskiego je n e ra ł-g u ­
bernatora na miejsee hr. Totlebena, zajmie jene­
rał-adjutant Drenteln, albo jenerał-adjutant Swia' 
topełk Mirski.

Ja k  donosi jedna z gazet kośeielnyeh prote­
stanckich, a zatem więcej obojętna na stosunki 
Kościoła katolickiego w Prusach, wakowało d. 1 
stycznia r. b. w 14 dyeoezyaeh pruskich skutkiem 
zatargów państwa z Kościołem 870 probostw ka­
tolickich, jeśli nie więcej (z tej liczby w dyeee- 
zyi gnieźnieńsko-uoznańskiej 117), a 144 gmin 
jest pozbawionych zupełnie wszelkiej opieki du­
chownej i to największa liczba w’Wielkopolsee, bo 
97. W  Wielkopolsce jest 201,745 katolików bez 
uporządkowanej służby bożej, a między tymi 
131,67-9 jest zupełnie pozbawionych pomocy du­
chownej. Nadto w wielu parafiach proboszcze sę 
dziwi nie mogą pełnić obowiązków swoich.^

Powrót biskupów zdaje się być zapewnionym, 
z wyjątkiem może kardynała Ledóehowskiego, 
który na teraz pozostanie w Rzym ie; ale obie 
jego dyeeezye mają otrzymać legalnych admini­
stratorów. Westf. Volksblatt twierdzi, że  ̂pałac 
arcybiskupa kolońskiego jest już odnawiany i

osoby prywata® w nim samiesskałe, stają wypo­
wiedziany lokal, ogród zaś przy psłaeu, który 
był zamieniony w ujeżdżalnię, ma hyć spiesznie 
przywrócony do dawnego stanu. Jest to skasówką 
jego powrotu.

Nordd. allg. Ztg  zarzuca Germanii i centrum, 
iż nie okazują się dość przyehylnemi, a tym spo­
sobem utrudniają pojednanie państwa z Kościo 
łem. Centrum nie czyni nawet różnicy między 
Falkiem a Puttkamerem  , i na każdem polu za­
czepia rząd tak w sejmie jak  w parlamencie.

W e czwartek przyszła w parlamencie niemie­
ckim pod obrady ostateczne ustawa wojskowa. 
Poseł Magdziński pierwszy zabrał głos przeciw 
niej. Bióro Wolffa nie daje żadnej wzmianki o 
jego mowie a  sprawozdawca do Nordd. allg. Ztg 
pisze, że wśród hałasu Izby nie można było zro­
zumieć co mówił i jak  motywował odrzucenie u- 
stawy w imieniu swyoh rodaków. Gdy zaś mów­
ca chciał rozbierać stosunek Polski do Bosyi, pre­
zes zwrócił jego uwagę, iż odstępuje od przed­
m iotu; później zaś, gdy dotknął sprawy języka 
polskiego w szkołach, prezes przywołał go do po­
rządku. Głos jednak prezesa Koła polskiego miał 
znaczenie manifestacyi ducha polskiego, lubo nie 
mógł wpłynąć na wynik obrad. P . Magdziński o- 
świadezył, że jeśli stosunki Niemiec do państw 
ościennych nie są w tej chwili niepokojące, co 
też wskazywano ze strony rządowej, natedy nie 
zachodzi potrzeba powiększania ciężarów. Nagro­
madzenie wojsk rosyjskich w ziemiach polskich, 
o którem często donoszą, dowodzi, że Polska ma 
być pierwszą widownią wojny. W  obawie przed 
panslawizmem bbiorą go za Słowiańszczyznę,Jwsze- 
lako panslawizm jest absolutystycznym centrali­
zmem, drugi zaś reprezentuje idee federacyi i wol­
ności. Najlepszym środkiem pokonania panslawi- 
zmu jest obrona Polski i żądań polskich, Polacy 
bowiem są między Słowianami reprezentantami 
wolności i oświaty.

Dernburg bronił wniosku rządowego i dowodził, 
że wszyscy na niego zgadzają się a różnią się 
tylko co do długości trwania ustawy. Nigdy nie 
unikną Niemcy wojny z Rosyą, jako potęgą sło­
wiańską. W obec nawet zmiany gabinetu angiel­
skiego trzeba mieć się na baczności. Schorlemer 
z centrum oświadczył się przeciw ustawie, jako 
w tej chwili nieusprawiedliwionej^ położeniem po- 
lityeznem; dowodzi on, że zatargi wewnętrzne we 
Francyi pozbawiły ją  myśli odwetu. Schorlemer 
wnosi przytem jeszcze raz uwolnienie duchownych 
cd ćwiczeń wojskowych; przeciw temu oświadcza 
się Kardorff. Bamberger żąda trzechletniego okre­
su. Po skończeniu ogólnych rozpraw odrzuciła 
Izba wniosek odraczający i uchwaliła dwa pier­
wsze paragrafy ustawy wedłag brzmienia uchwa­
lonego w drugiem czytaniu. W niosek Sehorleme- 
ra miał być nazajutrz dalej rozbierany.

Mowę poBła Magdzińskiego, bardzo zresztą ob­
szerną, podamy. W czoraj miał parlament obrado­
wać dalej nad § 3 ustawy militarnej, a mianowicie co 
się tyczy służby wojskowej rezerwistów duchowne­
go stanu; następnie zaś miało być obradowane 
przedłużenie ustawy przeciw soeyalistom. Germa­
nia  mówi, że centrum postawi warunki, pod ja - 
kiemi zgodzi się na przedłużenie, ale tylko jedno­
roczne tej ustawy; w ogóle jednak niektórzy człon 
kowie centrum głosować będą za ustawą.

W  drugim okręgu wyborczym w Berlinie, który 
liczy wpisanych 40,000 wyborców, zgłosiło się dla 
głosowania na deputowanego do parlamentu tylko 
około 26,000 wyborców, a tylko 12,800 głosów 
było ważnych. Kandydat postępowy Yirchow otrzy­
mał 8150 głosów i został wybrany. Kandydat so- 
cyalistów Korner otrzymał 2725 głosów, a kan­
dydat konserwatywny Duncker 1852 głosów. Z te­
go wynika, że konserwatyści trzymają się na bo­
ku i dają się prześcignąć mniejszościom, które 
się lepiej trzymają.

Za wpływem hr. Loris Melikowa mają nastąpić 
znaczno złagodzenia w postępowaniu z podejrza­
nymi, skazanymi bez sądu. W  ogóle m a on mieć 
zamiar ograniczenia policyjnej władzy,^ która sto: 
ponad sądami. Trzeci oddział kaneelaryi cesarskie; 
ma być zniesiony i cała policja scentralizowaną 
pod rozkazami jadnegO ministra. R ew izja więzień 
już się odbywa i rewizya akt dotyczących _ osób 
karanych na drodse administracyjnej. Panuje je ­
dnak mniemanie, źe Loris Melikow nie podoła 
jak zamierzył, uspokoić kraju, bo nie z sainym tyl­
ko Garem ma trudności, aby go na swoją stronę 
przechylić, ale oraz z całym dworem i z r - l ~ 
familią carską.

Agitacya we Francyi przeciw dekretom rządu 
w sprawie zakonów i szkół przybiera coraz więk­
sze rozmiary i otwiera formalną wojnę między 
państwem a Kościołem. Cały episkopat francuski, 
każdy biskup z osobna, zaprotestował przeciw tym 

f  dekretom. Nuncyusz papieski mrgr. Czacki czyni 
przedstawienia Freycinetowi i długą odbywał 
z ni m onegdaj naradę w ministeryum spraw za 
granicznych. Organa liberalne zaprzeczały, aby

kafiynałgN iaa wystosował w tej sprawie pismo 
do rządu francuskiego, wszelako pismo to istnieją 
i Monde istnienie jego poświadcza. Najbardziej 
kładą dzienniki nacisk na list protestujący kardy­
nała Guiberta, aroybiskupa paryskiego, gdyż nie 
est on tyle aktem protestaeyi, jako raczej ostrze­

żeniem i upomnieniem danem rządowi a popar­
tem przykładami z dziejów.

Królowa W iktorya stanąć ma dopiero ju tro  
w Anglii, gdyż wstąpiła po drodze do Brukselli. 
,'utro też ma gabinet angielski podać się do dy­
m isji. John Bright ma widoki wejścia do gabi­
netu Gladstona i miałby zupełne do tego prawo, 
zasiadając już dawniej w gabinecie whigów, któ­
rego wejściem sw ojea zmienił charakter, tak, iż 
odtąd przestała partya whigów nosić tę nazwę i 
przyjęła ogólniejszy tytuł partyi liberalnej. W ej­
ście Brighta do gabinetu uczyniłoby go jeszcze 
rybitniej gabinetem „bawełnianym*, bo polityka 
Irighta jest czysto ekonomiczną.

Jak  donoszą do Pol. Corr. z Konstantynopola 
d. 16 b. m., odebrała Porta wiadomość z wiła* 
etu Kosowskiego, że w bliskości Pryzrenu zja­

wiły się zbrojne bandy albańskie, zagrażające 
miastu. Muehtar basza wyszedł z Pryzrenu na 
czele kilku batalionów w zamiarze rozpędzenia 
ich, nim wzrosną w znaczniejsze siły.

Z Bslgradu donoszą znów, że 500 zbrojnych 
Arnautów wpadło na terytoryum serbskie, a opa­
nowawszy W ertszytern, wypróżnił* zgromadzone 
tam zapasy prowiantu i broni. Między innemi 
uprowadzono dwie armaty. Rząd serbski przesłał 
z powodu tego zajścia energiczną protestaeyę do 
' Konstantynopola.

Ostatnie telegramy „Cnura**
Buda-Peszt 17 kwietnia. Izba deputowanych 

przyjęła wniosak I r  a n i  e g o ,  tyczący się wolno- 
ici religijnej, 107|głosam i przeciw 94. W toku 

obrad oświadczył T i s z a ,  iż wolność religijna 
stnieje bez tego w W ęgrzech. Tisza pragnie, je ­

śli się da, w ciągu jeszcze tej sesyi przedłożyć 
projekt ustawy, tyczącej się ślubów cywilnych, 
wskazuje jednak na wielkie trudności, jak ie  tu  
zachodzą.

Buda-Peszt 17 kwietnia. Ursędownie jest 
stwierdzonem, że minister komunikacyi P e c h y  
na własną prośbę uwolniony został, a minister 
skarbu S s a p  a r y  ma sobie powierzony tymcza­
sowo zarząd tego ministerstwa.

Petersburg 17 kwietnia. Urzędowe donie­
sienie m ówi: Na przedstawienie ministra spraw 
wewnętrznych nakazał Cesarz przyznać guberna­
torowi wschodniej Syberyi te same prawa pod 
względem wydalania OBÓb podejrzanych na drodze 
administracyjnej, które ukaz z d. 15 kwietnia 1879 
przyznał tymczasowym jenerał-gubernatorom.

Petersburg: 17 kwietnia. Cesarz zatwierdził 
rozporządzenia komisyi wykonawczej (Loris Me­
likowa) względem* przeglądu i rozpatrzenia aktów 
tyczących się osób wydalonych na drodze admi­
nistracyjnej, tudzież zostających pod dozorem 
policyjnym, skoro wielu z nich a mianowicie 
z pomiędzy studentów, żałuje winy swej i dobrem 
postępowaniem otrzymało przychylne świadectwa 
władz.

Belgrad 17 kwietnia. Na sejmie zwołanym 
na nadzwyczajną sesyę w m aju, przedłożoną bę­
dzie umowa austro-serbska względem kolei żelaz­
nych.

Captown (Przylądek Dobrej Nadziei) 16 
kwiet. Cesarzowa E u g e n i a  przybyła tu  dzisiaj.

 __ i*. — Wiedeń 17 kwietnia, S godz. 80 m.
io poł. Ręnta papierowa 73-25. — Renta srebrna 

.3  75. — Renta złota 89*25. — Losy i  r. I860 
130*50. — Akcye Banku Narodowego 836-—. — 
Akcye kredytowe 285*50. — Londyn 119*15. - -  
Srebro —* — Napoleony 9*49—. — Lombardy 
82*10. — Lasy a roku 1864 174*— . — A k c je  
kolei Karola Ludwika 266 —. — Akcye kolei 
Lwowsko-Czerniowieekioj 170 50. — Akcye kolei 
węg. półn.»wsehodn. 147-50. — Anglo-Bank 154*—. 
Obligacje indemn. galic. 98*50. —  L o s t  prem. 
węgierskie 111*— . — Akcye kolei Kossycko-Bog. 
166*—. Akcye kolei półn.-zach. austr. 128*—
^  Listy zast. hipoteczne 102* Marki 58-65
Ruble 125-62 — 6#  Listy zasta. galic. Zakładu 
kredyt. Ziem. 98*50.

Usposobienie giełdy: stałe.

Do dzisiejszego Numeru dołącza się Dodatek 
rozprawy soeyalistów.

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY I  WYDAWCA 

A ntoni Klobukotcski.

płacą żądają

125 £5 
1 60 

58 -  
5 54 
9 42 
9 70 

100 — 
99 50

126 50 
1 72

59 —
5 65 
9 53 
9 80 

100 —

99 -  
57 75 
89 75 
97 -

101 75
102 -

102 — 
99 25 
91 15 
98 25

102 75
103 50

94 - 96 —

97 - 99 —

97 25 99 25

100 —
97 - § *
97 — 3
98 - 2  
85 - g

102 50 . 
99 — §• 
99 —M 
99 50^ 
86 50 g

1 264 — 
169 — 

fl 295 —

266 — 
171 — 
300 —

20 25 
24 50

21 50 
27 50

płacą żądają

73 10 73 15
73 50 73 65
89 30 89 45

123 50 124 50
130 25 130 75
133 — 134 —

174 — 174 50
174 ___ 174 50

_ — 29 —

103 104 _

96 25 97 —  ■

98 20 98 70
102 75 103 75
104 50 105
102 50 —

99 — —

102 _ _ — —

92 40 92 90
92 65 93 —

91 — 91 50
125 30 125 80
105 55 105 70
83 20 83 50

153 40 153 60
150 — 151
215 — 216 —

284 75 285 —

271 75 272 —

214 — 214 50
800 — 810 —

839 ___ 841 ___

109 30 109 50
131 50 132 —

141 141 25

65
157 50 158 —

525 złr. 
210 
200 
200 

1050 
200 
210 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200 
200

Donau-Dampfseh.-Ges,. 525 złr. 5*
E lżb iety .........................
Linz-Budweis . . . .
Salzburg-Tyrol. . .
Ferdynanda Nordbahn .
Franciszka Józefa . .
Gal. Karola Ludwika . 
Koszycko-Oderberg. 
Lwowsko-Cem.-Jassy .
Nordwest austr. . . .

» » L i t - B -
R u d o lfa .........................
Siedmiogrodzka I . .
Staats-Eisenb.Gesell. .
Sfidbbahn (Lombardy) .
Theissbahn (Cisańska) .
Węg. gal. Łupkowska .

'  Nord-Ost . . i 
„ Westb. Stahlw. .

L isty  zastawne.
6*  Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat 
5* Boden Kredit allgem. złotem płatne 
5*  .  „ n papier. 33 lat
6*  Towarz. kred. krakowskiego 18 lat 
7* Listy dłużne Włość. „ 20 lat
6*  Towarzystwa kred. „ 36 lat
5 7  *  „ „ » złote 36 lat
4**Galicyj. Towarz. kredyt, ziemsk. . 
5*  Galicyj. Towarz. kredyt, ziemsk. . 
5*  „ n » » n°we 37 lat
G-Ł „ Banku Hipot. lwow. . . .

Banku Włość. lwow. . . . 
5* Bank. austr. węg. (Nationalb.) w. a. 
5*  Szlazko-a str. Boden-Kredit-Anstalt 
5»/<4 W es. ogól. Boden-Kredit . 34 lat 
57 ,*  „ Boden-Kredit-Institut . . .

Priorytety kolei.
A lb r e c h ta ......................  300 złr. 5*
A IR M -F to m e^  ^  . * 0  .

Donau - Dampfsch. 100 i 200 złr. 6*
Elżbiety . . . . . . .  100|złr. 47,*

F-m. 18622*. . 300 „

płacą żądają
605 — 608 -
189 25 189 75
171 50 172 —
161 - 161 50
2450 2460

170 25 170 75
265 50 266 -
127 — 127 25
170 - 170 50
165 75 166 25
162 25 162 75
161 — 161 50
140 50 141 —
278 ■- 278 50
81 25 81 76

246 75 247 -
135 50 136 £0
146 75 147 25
147 25 148 —

93 — ____ —^

120 — 120 50
102 — 102 25
98 75 ---------------

102 25 ---------------

99 — _ _  —

95 50 ---------------

90 25 —  —

97 50 97 75
97 50 97 75

102 — 102 40
102 75 103 25
103 55 103 75
101 50 —  —

95 70 95 90
103 - 103 25

88 50 89 -
89 - 89 40
87 - 87 25

104 5C — —
98 80 99 20
98 80>1 99 20

ty  Linz-Budweis. 200 złr. 5* 
Em. 1870 . . 200 „
Em. 1872 . . 200 „
Salzb.Tyr. 1873 200 „

is-Tam. węg. część 300 „
n.-Nordb. inon. k. złr. 47 ,*  

* wal. a. »
Mor.-Szląz. linia 1871/72 5*
poż. 14 milion, 1872 „
poż. 1876 r. . . 100
Józeia Em. 1867 200 „

„ Em. 1873 200

n  „ 
h i „

1867
1871

. ’ .  n  „ 1867
’ ” IH „ 1868
;  ; i v  ft 1872

Nordwestb. austr. . .
„ Lit. B.

” l  Em. 1874
R u d o l f a .........................

Em. 1869 . .
” Em. 1872 . .
„ Salzka. gut. zł. 

Siedmiogrodzkiej I  . .
Staatseisenbahn fr. 500 
Sudbahn (Lombardy) .

» » * * 
Theissb.-Gesell. . . .
Węg. gal. Łupków. . •

„ « n  Em.
„ Nordost . . .
„ „ złotem
„ Westbabn . . 

„ Em. 1874
Losy.

5* Donau Reguł. . . . 
Premiowe Wiedeńskie .

„ Węgierskie . 
3*  „ Tureckie . . 
Kredytowe . . . .  ,

300 „
300 „
300 ,
200 „
300 złr. 47 ,*  
300 złr. 5* 
300 „
300 
200 „
200 „
200 „
300 „
300 „
300 „
200 „
200 ,

złr.
500 fr. ,
200 złr.

3*

5*

200
200
300
200
200
200

100 złr. 
100 „ 
100 „ 
400 fr. 
100 złr.

płacą 
100 50 
99 -  

102 —

100 75

105 75
101 75 
107 25 
110 25
105 75
100 30

106 50 
103 75 
103 50
89 80
90 75 
94 80 
89 80 
89 —

101 25 
99

120 —  

94 80 
93 80 
93 70 

110 80 
84 

177 25 
127 30 
115 -  
98 -  
86 20 
83 50 
86J— 

105 — 
89 25 
86 30

101 50 
100 —

101 -

100 60

106 75 
1C4 25

90 -
91 25 
95 -  
90 10
88 50 

101 50
99 30

95 20 
94 -  
93 90 

111 20 
84 25

127 70

98 50 
86 40 
84 -  
86 25 

106 -
89 75 
86 50

113 25 
118  -  

111 25 
17 10 

177 75

113 75 
118 25 
111 75 

17 30 
178 25

C la n r .............................   42 „
4* Donau-Dampfech. . . . 105 „
Inspruku..............................20 „
Keglewicba......................... 10 7,»
Krakowskie.........................20 „
Oiher (miasta udy). . . .  40 „
Palfly ................................... 42 „
R u d o lfa ................................... 107,»
Salm a...................................42 „
S a lz b u rg sk ie ....................20 „
St. G e n o is .........................42 „
Stanisław ow skie...............20 „
47 ,*  Tryesteńskia . . . .  105 „
4* « . . . .  50 „
Waldsteina . . . . . . .  21 „
W in d isch g ra tza .............. 21 „

W aluty.
Dukaty w a ż n e .........................................
20-frankówki
Imperyały ro s y js k ie ..............................
Funty sterl. a n g ie ls k ie .........................
Listy tureckie złote . . . . . . . .
Marki niemieckie za 100 marek . . . 
Ruble papierowe za 1 0 0 ....................

I i w i w  16 kwiet.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . . , 
5*  Listy zast. Tow. kred. ziem. . ,
4*  » » n v " • •
5*  ft » -  37-letnie
6*  „ „ Banku hipot. gal. .
6*  „ .  « włościań. gal.
5*  Obligi indem. gal. 10* Podat. . 
6*  „ pożyczki krajowej . . .

W a m a w a  15 kwiet.
4*  Listy zastawne H seryi . . .

kupon .
5*  Listy zastawne nowe 1869 r. .

kupon .
4* Listy likwidacyjne . . • .

kupon .

43 50 
107 50
24 25
17 50 
20 50
44 25 
42 50
18 — 
52 50 
22 25 
46 — 
26 —

123 50 
62 50 
34 25 
37 50

5 61 
9 49 
9 75 

11 93 
10 76 
58 60 
125 50

żądają
44 — 

108 — 
24 75 
18 — 
20 85

43 — 
18 60

22 75 
47 — 
27 —

65 — 
34 75 
38 —

5 63 
9 49* 
9 76 

11 98 
10 77 
58 70 
125 75

296 — 
97 20 
90 —
97 20 

101 70 
101 —

98 — 
100 —

300 -  
98 20 
91 —
98 20

102 70
103 50

99 — 
102 —

rub.|kop. rub.|kop.

99 75 
125 
99 10
156 
86 85 

148
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ANNY z TREUTLEROW

Sztemsztyn ielclow ej
znakomitej Dobrodziejki Arojbrsotwa Miło­
sierdzia i Banku Pobożnego w Krakowie, 

odbędzie gig

Nabożeństwo żałobn e
w poniedziałek 19 kwietnia b. r.

o godz. lOaj 
w kościele 8. Barbary 

na które Arcybractwo Miłosierdzia Człon­
ków swoich i pobożną Publiczność zaprasza.

Ostrzeżenie,
£awkl na plantach świeżo po­

malowane, odznaczone są ta- 
blleaml z napisem: (1202-1-3)

Ławbl mobre.
W Ewaezale

przy gościńcu Szląskim, w Obwodzie Chrza­
nowskim s% zabudowania folwar­
czne z wolnej ręki, bez pośrednictwa, 
za bardzo pomierną cenę do sprzedania. 
Jest w nich kompletne urządzenie z pie­
cami niemieckiemi i swojskiemi do wyra­
biania i wypalania wyrobów gancarskich 
i kaflarskich; możebnem jest także zapro 
wadzenie fabryki zapałek lub inszych wy­
robów. — Bliższych szczegółów udzieli w 
miejscu pan Jan Woytyga, nauczyciel lu­
dowy tam zamieszkały. (1207-1-3)

Obywatel zarządzający przez lat 
20 własnym majątkiem przyjmie

administracją większych dśhr
w Królestwie lub Galicja. W razie potrze­
by składa 15 — 20.000 złr. kaucyi. Re­
flektujący zechcą się zgłosić do E. Kem- 
pnera w W r o c ł a w i u ,  ulica Świdnicka 
pod lit. P. P. restante franco. (1172 1-2)

W O D Y
Szosawnlckia

ze zdroju S z y m o n a  i ze zdroju 
W a n d y  (na Miodziusiu) napeł­
niać rozpoczęto na początku b. m. 
Zamówienia na wody z  p o w y ż -  
s z y c l i  d w ó c h  ź r ó d e ł  prze­
syłać należy pod adresem: „Zakład 
kąpielowy na M iodziusiu w Szcza­
wnicy.Ll (1169-1-2)

Znaczne zniżenie 
ceny koksu.

Od dzisiejszego dnia sprzedajemy 
najlepszy koks z pruskich węgli,

h e k t o l i t r  p o  4 5  c n t .
(wagi około 85—90 funtów, czyli 
za cetnar blisko 50 ct.) (1208-1-2)

ZarsąJZakładu guzowego w M ow ie

Or. Adolf G o la le r
0 O O O O + O O O O Qo  
o0  przeniósł się

d o  O ę ż M o w t c .  .
Q  [1170-1-2] O

0 0 0 0 0 4 0 0 0 0 0

o
o
o

Kamienica
pod Nr. 89, dz. VI, Ulica W i e l o p o l e  
nowo wybudowana, od podatku uwolniona, 
przynosząca 7 #  czystego dochodu, jest z 
wolnej ręki do sprzedania. Wiadomość na 
miejscu u właściciela. (1167-1-10)

U d m e r b a d
(styryjski Castein), 

rszpoozęoie pory 1 mej a  b. r.
przy kolei południowej (pociągiem pospie­
sznym % Wiedniu 8 1/ , ,  % Tryestu 6 go­
dzin), bardzo silne eieplioe od 30 do 31* 
R. codzienna ilość wody 36,000 wiader, 
azezególnie skuteczne w gośou, reumaty­
zmie, cierpieniach nerwowych, poraże­
niach, osłabieniach, chorobaeh kobieoych, 
wstrzymaniu menstruaoyj, zastarzałych 
wypocinach, chroniozny<h nieżytach, bó 
laeh kości i stawów itd. Wieika łachań, 
gustownie urządzone nowe kąpiele cd- 
dsiclne i wannowe, wygodne mieszkania, 
(w maju i wrześaiu ceny o %  taniej) 
barezo uroeza okolica górska, obszerne 
cieniste przechadzki, nowo zbudowany 
wodociąg, chłodnik. Lekarz kąpielowy 

operator z Wie­
dnia (do końca kwietnia w Wiedniu I. 
Krugers'rssse 13). Obszerne prospekta z 
cennikiem darmo i opłatnie przez Dy- 
r e k e y ę  k ą p i e l o w ą  U i im t - r b a i l  
UotcTgteiermark. (1085 1 <

BIURO
Stowarzyszenia Nauczycielek.
Przyjąwszy od Stowarzyszenia Nauczy­

cielek prowadzenie Biura umieszczeń gu­
wernerów, guwernantek i bon, zawiada­
miam Szan. Publiczność, że mając rozległe 
stosunki we Francyi, Niemczech, Szwaj ca- 
ryi i Anglii, umieszczam prywatnych nau­
czycieli, nauczycielki i bony tak w kraju 
jakoteź i za granicę, sprowadzam na żą­
danie guwernerów, guwernantki i bony, 
francuskiej, niemieckiej lub angielskiej na­
rodowości ; tudzież pośredniczę w pomiesz­
czaniu młodzieży na pensyonatach lub w 
domach prywatnych. Odwołując się na 
kilkoletnie zaufanie, jakiem mnie Szan. 
Publiczność zaszczycić raczyła, proszę z 
wszelkiemi zgłoszeniami udawać się wprost 
do mnie pod L. 393 przy ulicy S z p i t a l ­
ne  j w Krakowie, gdzie znajduje się Biuro 
umieszczeń rzeczonego Stowarzyszenia.

Aniela Dembowska, 
(568-4-5) dyrektorka.

Poniatowski

Szwalnia i skład bielizny
przez lat 12 istniejący przy Ul. Mikołajs­
kiej „pod 3 lipami", przeniesiony 
zfgtał na Rrnek gł. linia AB.

wchód od UJ. Św. Jana Nr. 35. 
Poleca swój skład w świeże zaopatrzo­

ne towary, które po umiarkowanych sprze­
daje cenach. Zamówienia wszelkiego ro­
dzaju, tak z własnrgo jak i z dostarczo­
nego materyału, uskutecznia jak najrychlej 
z wszelką dokładnością. (1175 1-3)

Do sprzedania
z wolnej ręki, każdego czasu, w nie- 
rozdzielnej całości — b?z pośredni­

ctwa osób trzecich,
Dobra Malawa, Malawka i Wit­
ko wyj a, w Galicyi zachodniej, powiecie 
Rzeszowskim o % mili od miasta Rzeszowa 
i stacyi drogi żelaznej, tuż przy trakcie 
bitym z Krakowa do Lwowa położone — 
obejmujące w dwóch dogodnie zaokrąglo­
nych folwarkach: gruntu urodzajnego zda­
tnego do wszelkiej produkcyi morgów 613, 
ogrodów 6 , łąk 37, pastwisk 14, lasu 
w dwóch oddziałach, jeden sosnowy, dru­
gi liściasty przeważnie dębowy, 126; całej 
zaś przestrzeni 806 morgów, 802 sążni 
kwadratowych austryackich — z dostate- 
czneaai, po większej części nowemi budyn­
kami gospodarskiemi i z prawem prepina- 
cyi w dwóch karczmach. — Inwentarza 
gruntowego nie ma. — Stan tabularny, o- 
becnie w regulacyi będący, wolny od wszel­
kich obciążeń, z wyjątkiem pożyczki Tow. 
Kred. Galie.: złr. 13,000.

Bliższych wiadomości udziela w War­
szawie (ul. Mazowiecka Nr. 1.) Ignacy 
Mojkowski, urzędnik Banku polskiego — 
zaś w Rzeszowie, kancelarya adwo­
kata Rybickiego. (1206-1-5)

&rod«k przeciw
GRZYBOWI DOMOWEMU.
Dra H. Z e r r e n e r *  A o U r a e n l l o n ,  fl. k. przy­
wilej z chemicznej fabryki G u s t a w a  S c ha l l eh -  
na  w Wiedniu, X. Bezirk, jest wedle długoletnieb 
doświadczeń i urzędowych prób najlepszjm i naj­
pewniejszym środkiem do wytgeienia i usunięcia 
grzyba domowego, tndiież do obsuszenia wilgotnych 
śoian i t. p. Prospekta i opis użycia darmo.

Skład w KRAKOWIE u p. FRANCISZKA LE- 
NERTA. (968-3-10)

Pracownia wyroMw MaśarsM
W. Kabino wlezą w Krakowie

przy ul. Walouej pod Nr. 107 D. V III  
poleca swoje wyroby, oraz podejmuje się 
pokrywania i reperacyi dachów blachą że­
lazną, cynkową, przecynkowaną, (verzin- 
ktes Eisenblech) łupkiem kamiennym, 
szląskiemi i angielskiemi w najlepszych 
gatunkach w różnych kolorach i z rozma- 
itemi ozdobami według życzeń i projektów, 
tekturą ogniotrwałą lub filcem, które to 
materyały posiada w zapasie po cenach 
fabrycznych i także je odprzedaje.

Filcowe ogniotrwałe angielskie i tektu­
rowe pruskie pokrycie dachu może być 
wykonane bez naruszenia gontów i pokry­
cie to jest daleko tańsze od gontowego. 
Nad mienia również, że oprócz powyższych 
materyałów utrzymuje na składzie „gips 
i portland Cement" używany do różnej 
budowy. Cement ten znajduje się w becz­
kach rozmaitej wielkości i jest daleko tań­
szy, a nieustępuje żadnemu w dobroci i 
w trwałości.

Wszelkie zamówienia uskutecznia punktu­
alnie pod własną gwarancyą nie tylko na 
miejscu ale nadto i na prowincyi. (861-6-)

PORTRETY NA KONIACH,
w y k o n a n e  w d r u k u  a k w a r e l o w y m  z o r y g i n a ł ó w

. l U i d i f j s z i L  s s i i i i i
sprzedajemy za gotówkę lub na spłaty miesięczne. Kupującym w większej 
ilości egzemplarzy, dajemy stosowny rabat. [579-8-J

O Kutrzeba i Murczyński w Krakowie.
P T  P e > ™ k « J e m y  i d o l n y t k  k o l p o r t e r ó w .  ^ R j |  _
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SZCZAWNICA
w obwodzie Sandeckim w Galicyi

POWSZECHNIE ZNANY

zfklfd zdrojtw©-kąpielowy, 
lętyozny 1 kumysowy.

Położony w pięknej górskiej okolicy u stóp Pienin, oto­
czony górami porosłemi drzewem szpilkowem, z starannie utrzy- i  
manemi chodnikami i spacerami; odznaczający się orzeźwiają- fjj 
cem, świeżem, górskiem powietrzem. ^

Z 6ciu zdrojami silnej szczawy sodowo- 
solnej i sodowo-żelazistej.

Zalecany przez najznakomitszych lekarzy krajowych, a po 
części i zagranicznych, w chorobach narzędzi oddychania, tra­
wienia i dróg moczowych, zwłaszcza przy nieżytach oskrzeli, 
żołądka, jelit, pęcherza, niemniej w cierpieniach zołzowych czyli 
skrofulicznych, oraz dłngo-trwałych obrzmieniach wątroby i śle­
dziony szczególniej pozimniczych.

Liczne, nie drogie, a przyzwoicie urządzone pomieszkania 
(przeszło 560 pokojów, nie licząc domów włościańskich), kilka 
dobrych restauracyj, pięciu lekarzy od lat wielu stale udziela­
jących rady lekarskiej, apteka, przyrządy do wdychania powie­
trza zgęszczonego i rozrzedzonego, mleko, żętyca, kumys, czy­
telnia, muzyka miejscowa, zabawa z tańcami, koncerta, wycieczki 
lądem i wodą w urocze Pieniny i inne miejsca pobliskie, poczta 
i telegraf w miejscu.

W roku bieżącym prócz zwykłych restauracyj, kilka mie­
szkań z gruntu odnowiono, oraz zakupiono kilkadziesiąt łóżek 
żelaznych, z materacami sprężynowemi, kilkadziesiąt wygodnych 
fotelów, oraz kilka garniturów mebli wyścielanych.

Komunikacya z Krakowem, a przez ten z innemi miastami 
całej Europy ułatwiona za pomocą kolei żelaznej tarnowsko- 
leluchowskiej dochodzącej do Starego Sącza, 6 mil niespełna od 
Szczawnicy odległego, zkąd właściciel składu wód mineralnych 
Wrty Z o II n e r ,  dalszą jazdę na miejsce ułatwia; prócz tego 
codziennie przychodzą i odchodzą dyliżanse pocztowe z Kra­
kowa i ze Starego Sącza,

I  
$  
(!) 
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(!)
O  
O  
O  t
O

Otwarcie pory zdrojowej dnia 20go maja.
Zamówienia na wodę mineralną, które się natychmiast za­

łatwiają, oraz na mieszkania w Zakładzie, należy przysyłać pod 
adresem: Z a r z ą d  z a k ł a d u  z d r o j o w e g o  przez S t a ­
r y  S a c z  w S z c z a w n i c y .  (840-1-3)

B a d  R e i n e r a .  ~  w *
( D U S Z N I K )

k l i m a t y c z n e  g ó r s k i e  m i e j s c e  l e c z n i c z e ,  z a k ł a d  z d r o j o w y ,  ź ę t y c z n y  i ' k a p i e -  
l o w y  w hrabstwie Kłoćhkism [Gl*to] w pr. Szlądm.

Pora trwa od początku maja do końca października.
S k u t e c z n e  prjeciw nież/tom wsselkich błon śltnowych, c i e r p i e n i o m  k r t n n i ,  c h r o n i ­

c z n e j  g r u ź l i c y ,  rozedmie płac, zapalenia oskrzeli, chorobom krwi: niedokrewnośoi, bludaozct 
i_t. d. tudzież macinniczym i c h o r o b o m  k o b i e e y m ,  które ztąd powstają; w następstwach po 
cięikioh i zimnicznyeh chorobach i p o t o g n c h ,  nersrowem i ogólncm osłabienia, newr&Igiach, zołzach 
reumatyzmie, nypooimwym gośćcu, kile Pol mono dla przyohodząeych do zdrowia i słabowitych osób, 
tudzież jtko  przyjemny le swych wspaniałych okolic górskich znany pobyt letni. [1097-1 5]

mu $fJ! TM. lifeT 141 £€ klim atyczn y i  zę tyczn y  za k ła d  
99 Psi i l  wJ leczniczy w M oraw ii

uzna» y jako nader sławny w swych skutkach leczenia przeciw oierpieniom gruźlicy i zołzy, pi 
nieżytom organów oddechowych _ i trawienia niedokrewności, białaczce. cierpieniom kitani i 
assmy nerwowej, rozedmie płue i t .  d ., otworzony zostaje corocznie * 5  m a j a .  Prawdziwa żętyca 
owcza z gór Radhcst. Klimat wyborny, położenie osłonione lasem sosnowym, miłe czyste powietrze, 
wspaniały widok na Karpaty, przepyszne zakisdy ogrodnicze nad rzeką Becva obfitującą w pstrągi, 
przyrządy pneumatyczne, kumys, soki z ziół, składy wód mineralnych, kąuiele i urządzenia każdego 
radzsju. Leczenie, zimną wodą. Apteka publiczna. Wygodne pomieszkania, hotele, restauracje. Nowy 
gmach kąpielowy zybszarnęm miejscem do przechadzki, salony do czytania i rozmowy, teatr, wypo-
zyczalnia książek. Koncerta, towarzystwa, rozrywki, muzyka kąpielowa z Pragi, e. k. urząd pocztowy i
telegraficzny. Dziennie dwa r?.zy połączenie pocztą. Poczty pospieszne w d o łączen iu  ’ ”  ’ ‘-----
kolei północnej Pohl. Przewozem esób i pakunków zijmuje sig Mart Bill w Bożnau.
lowe we wszystkich księgarniach. Wszelki...............................................................
k o m i t e t  k ą p i e l o w y .  Prospekta na

kiej żądanej 
żądanie dan

wiadomości 
darmo.

z pobliską staoyą 
Brostury kąpie 

najchętniej n t l e j e h l  
(982-2-4)

Ces. kr. nadworny 0  zakład artystyczny
wyrobów tkanych i haftowanych ( 4 5 6 - u - )

w  W i f f d a i u , I . ,  l e l l t r p R e  M r. l O .  
Znaozsf Eaklsd przfborów ftośolelayoh.

Wykonywa wsselkia w tę gałąź wohodsąo® roboty, jak chorą­
gwie towarzyskie, wstęgi io  chorągwi, nakrycia na
mary sta. za poręczeniem bardzo trwałego i taniego wyrobu. 
Cenniki i wzory darmo. Dostawa takie na częściowe spłaty. 

B'liiiiiiin im m m ii riw m r * i r v  m i—

l y l f e o  w  c a t e j  A u s t r y i  m o g j ę
dac za 0  zfo*. 3*5 c» w. a. doskonale idęcy niklowy srebrny Ee^arek, punktualni# idący i już wypróbowany, z pięknym niklowym srebrnym 
łańcuszkiem i kluczykiem. Tesame z«gsrki lepsze i mniejsze po S złr. 30 (*., 3 złr. 80 c. — ł^P. zegarmistrze, handlarze zegarków zechcą nade 
siać swe zamówienia jak  dotychczas: k r e d y t  0 - m ie e i e c z n v »

w a iu v u i  - a u u t u j . i u u i .  /. VUH1UO A UUilCjOKQ (

swe zamówienia jak dotychczas; f e r e d y t  B -n a f e e ię c z n y .
.  , _Tylkó za 3  *tr. 9 0  0 . i 4  r f r .  5 0  c .  mogfl dać zegarki damskie z długiemi łańcuszkami, idące punktualnie i tworzące śliczną 

ozdobę. Kto me wierzy, niech zebaozy zegarki, a n a t y c h m i a s t  je fem pi. Moi zegarmistrze sprzedają te zegarki po I O  xkr,
Tylko za 1 xtr. 90 e. sprzedaje amerykański zegar pokojowy, do naciągania co 24 godzin, idąoy punktualnie.
T y lk o  za  l  rfr. 80 0 .  s p rz e d a je  b u d z ik  m o c n o  b iją c y .

a. a i t. 1   ' 7 do 10 złr., złote zegarki
m am , można 

(349-3 6)

JŁ amre sw O* BprAOUaję utmZIK mOCUO DlĴ Cy.
ik  ciężkie^ srebrne zegarki za 4, 5 do 6 zlr., zegarki kotwicowe za 6, 8 do 10 złr., remontoiry za 6, 7 do 10 złr.,

za 15, „O do 30 złr. najcięższe; do każdego zeg*rka dołączam dwuletnie ri^mo paros/ające. Wczystkie ta  zegarki, któ.e ja  tylko 
.^o_^TC_i_zm m w,-c u muie: W i c a ,  F e rd i im n is le trw g g e  M r. IB ,  8 .  S t i e g e ,  a .  S to c k .

mm*

Rodowity Franciw
znajdzie umieszczenie w prywatnym domu. 
Adres: ulica Reformacka 1. 514, II. piętro.

(1147-23)

odznaczone na ostatniej wystawie paryskiej 
pierwszym medalem zasługi.

C. k. fabryka spirytusu i drożdży praso­
wanych w Wiedniu-Reindorf podaje niniej- 
szem do wiadomości, że oddała skład swych 
drożdży prasowanych w K r a k o w i e  Je­
dynie tylko panu Hermanowi 
Frits chowi.

Nasza paryska fabryka podniosła siłę pę­
dzenia drożdży o 5 0 # , tak , że obecnie 
drożdże te przewyższają wszelkie inne tego 
rodzaju słynne wyroby.

Nasz skład w Krakowie otrzymywać bę­
dzie codziennie świeże drożdże w najlep­
szym gatunku, a wszelkie zamówienia z 
prowincyi wykonane będą punktualnie 
przez pana H. F r i t s c h a .  (829-3-)

0. k. ftbifM silrytnm I droidif
prtsow&iifGb

w Wiedniu - Reindorf i w Pa­
ryżu Maison® Alfort.

l e i e M a l o t e r j a s r e t a
na dochód Tow. dobrocz. kobiet
z 3 wyprawami ślubu emi
ja k o  glów nem i w ygran em i i  600  
pobocznem i w ygranem i t y l k o  
przedm iotam i srebrnem i , i 00  
zegarkam i kotwicowemi i  cylin- 

drowem i i t. p.

Pierwsza wyprawa ślubna
sk łada  się ze 166  przedm iotów , 

uposaiona daram i Cesarza.L o s y  po 80 ei.
rozsyłu tylko za przekąsem pocztowym i 25 c. za 
porto i wyksz wygranych (za 5 złe. 11 zfc. tesów) 

kancelarya  Tow arzystw a I., 
G rashofgasse 4  w  W iedniu.

Frsy z&mów;en u najmniej 5 losów o >» (U 0 - 
płata ga». rpi-to i v.yVa7._____________(514 4 12

Ejmm
względnie s p r z e d a j ą c y  o b r a z y ,  
znajdą korzystny zarobek; również 
przyjęci będą podróżni na tenże cel. 

Dobre polecenia są potrzebne. 
Łaskawe oferty przyjmuje skład 

obrazów i 1 aster w Krakowie, plac 
Franciszkański Nr. 143. (1073-4-6)

i
&

°0
có

Zupełnie nieprzemakalne
w ł o  s e n  n e  

m ę i y k o w y
z najlepszej styryjskiej wełny owczej, we 
wszelkich barwach: szare, brunatne, lub 

czarne.
Płaszcz d e s z c z o w y  z ka­

pturem .................................... złr. 7*-
Płaszcz p o d r ó ż n y  lub my­

śliwski z kapturem . , . „ 1CN50
Mężyków..........................• • r 12—16
Hawelok  .......................... ..... „ 12—16
Jupka pakłakowa lub styryjskie

s a k k o .................................. „ 10—16
Modne damskie paltoty 

gustowny i zgrabny krój . „ 10—16

H i e p m t t e  t a p e t a  styryjskie
z delikatnego, miękkiego lub sztywnego 
pakłaku, bardzo praktyczne nakrycie gło­
wy dla mężczyzn, pań lub dzieci 

złr. 2-50 do 4 złr.
Wszelkie gatunki pakłaku, modne wzo 

rzyste materye pakłakowe, zupełnie nie­
przemakalne, policzą najtaniej na metry 
lub w dowolnych gotowych sukniach i do­
starcza natychmiast za zaliczką pocztową 
handel sukien JAWA HilWZRRRHA 
w Gbraz w Styryi. (957-3-8)

Oscdonkimi Drakami „CZASU".

1 1 2 7 0 , 0 0 ©  k i l o II
najlepszego oleju gazowego
potrzeba do Zakładu Głazowego n a  
r o k  o d  l l p c a  1 8 8 0  d o  H p -
c a  1 8 8 1  . Panowie reflektanci ra­
czą podać możliwie najniższą cenę 
za sto kilo netto z beczką franco 
Szczakowa, oraz ilość gazu, jaką 
ze stu kilo ich produktu wytworzyć 
można. Oferty uprasza się adresować 
do: „ G r c b r i i c l e r  C i n s b e r g ,  
B e r l i n  A . W .  C a r l s t r a s . s e  
A fr. 3 1 . “  (1132-2-3)

francuskie, holenderskie i saskie, 
świeżo sprowadzone, w rozmaitych gatunkach 

i w wielkim wyborze (994 8-20)
rulon od SSO ct. i wyżej,

także s z tB & a te r y e  s a f l t o w e ,  c e r a t y  1 1 9  
m e b l e  i s t o r y  d o  e h l e n  — polecają

K u trzeba  i M urczyński w Krakowie.

Najlepsza
w o d a  k o l o ń s k a

jest

Nr. 4711.
Prawdziwa jedynie u W H f e e l s i i a  
F e n z a  W  K r a k o w i e ,  vis-k-vis 
kościółka św. Wojciecha. (3104 30 )

F R A N Z  M A R IA  F A R IN A  
w Kolonii Nr. 4711.

S Y B f i J P  
sosnovo -balsamicsno-ziołowy

Aleks. Mańkowskiego
przsz pp, lekarzy wypróbowany środek we wezel- 
kish uporczywych katarach, długotrwałych ka-

 _________________  potwierdzi
świadectwa i podziękowania, które do kaidśj 

flaszki są dołączone.
Ołówae składy utrzymują pp. aptekarze: 

W H r a k o w l e  W .  H e d y k ,  p o d  B a r  
m a k i e m  we Lwowie K. Mikolaach; w Czer- 
niowcaeh W. Beldowicz; w Warszawie H. Ku- 
eharzewski; w Wilnie P . Gruźewski; w Wie­
dniu J . Weis, Tuchlauben Nr. 27; w Bernie 
F t. Id e r ;  oraz do nabycia w Galicyi prawie 
w każdój aptece na prowincyi. (208-8-)

M a g a z y n  b tr o jo w  
g u ld e n  l ia m s k lc h

i FABRYKA
ka#aln>zy słomkiwych
na sezon wiosenny i letni zaopatrzony jest 
w wielki wybór kapeluszy koronkowych, 
słomkowych w różnych gatunkach, kształ­

tach i słomkach.
Gotowe suknie, mantyle, płaszczyki, sur­

duty damskie według ostatniego kroju i z 
materyałów najnowszych wyrobów. Para­
solki, rękawiczki, sznurówki, kołnierzyki, 
mankiety, szaliki, pióra i kwiaty; przyj­
muję suknie do roboty po cenach przystę­
pnych.— Przyczem donoszę, że jak w roku 
przeszłym tak i w tym mając urządzoną 
fabrykę, przyjmuję kapelusze słomkowe 
do prania, przerabiania i zamieniania sta­
rych za małą dopłatą na nowe, stosownie 
według gatunku słomy, co dla Szan. Dam 
tak w mieście, jak na prowincyi, jest bar­
dzo dogodne. Wszelkie obstalunki akura- 
tnie i spiesznie wykonywam. (1069-2-3)

O . D z i n b e z y n s h a
„pod Murzynami44 w Krakowie.

! A S T M Y , kataryT^ku^mo&?! 
ustępują po użyciu I 

I Rurek LcYasscura, aptekarza, 
jRue de la M o n n a i e ,  23 it P a r i s . I  
1 Skład w głównych aptekach. (122-54) |

H g p p  towardw blawatnych 
i snkiennych 

Pawła Bleizielskiego
w  Bochni

poleca na wiosnę i lato wielki wybór no­
wości na suknie damskie i męzkie, szir- 
tingi na koszule i prześcieradła jednej 
szerokości, oxfordy, płótna i bielizny sto­
łowe, parasolki, broń myśliwską i 
rewolwery, —  oraz skład komisowy 
prawdziwej herbaty rosyjskiej 

Braci K. i S. Polowych z Moskwy.
(1113 2 3)

DO HANDLU

St. Feintncha
p o t r z e b n y  j e s t  p r a k t y ­
k a n t  lat najmniej 14 liczący, ze 
świadectwem ukończonych 3ch klas 
gimnazyalnych i dobrych obyczajów.

(1135 2-3)

F. J. D e p e r  w M o w ie
poleca BROM swoją powszechnie znani 

s  i& M M m ś oS strg&łe I w yroba 
według najnowszych systemów. 

Dubeltówki Lancaster od złr. 32 do 40 
Dubeltówki Lefaucheux 
Dubeltówki kapzlowe 
Pojedynki kapzlowe 
Rewolwery odtylcowe 
Kruciee pojedyncze 
Krucice podwójne 
Pistolety tarczowe 
Pistolety Floberta 
Stućce Floberta 

Używaną broń mieniam lub prz^amau 
Naboje do wszelkich systemów. Śrót d  
prowincyi 6 kilo franco za 2 złr. Kompl 
tne cenniki franco. (45-40

n 99 24 n 100
n n 12 n 60
n n 7 n 20
n n 5 n 90
T) n 1 n 6
n n 2 n 10
n n 45 ty 100
n n 7 n 30
99 n 13 n 40

Odpowiedzialny Rządca Drakami Jimf Łakmmh,



Dodatek do Nru 89 „CZASU" z dnia 18 Kwietnia 1880 r.

Uprawy sądow e.

R O Z P R A W A  G Ł Ó W N A

przed eądem przysięgłych 
prwoiw

Ludwikowi Waryńskiemu i 34 wspólnik®
o zbrodnie zaburzenia spokojności publicznej. 

(Dalszy ciąg).

Podajemy dokończenie mowy adw. Dr P i e n i ą ­
ż k a ,  oraz dalszą obronę:

Wypadałoby mi przejść teraz do pytania, czy
• i  ..   a  « n n r / \1 i in < r in tr  tir l/tf\l* T 7TYł R a .  II związek socyalno-rewolucyjny, w którym p. Bo­

gucki, zdaniem świetnej Prokuratoryi, miał mieć 
udział, położył sobie za zadanie jeden z celów 
wymienionych pod literam i a) i b) §fu 65 u. k. 
Lecz w tym przedmiocie zabierze jeszcze głos p. 
Dr. Rosenblatt, którego mu też w tej mierze od­
stępuję. . ,

A natom iast przystępuję do czwartego pytania, 
I jakie Panom postawiłem: czy p. St. Bogucki miał

Zaczęło się tedy śledztwo na wielką skalę, bo 
zdradę główną, o zbrodmę zagrożoną karą 

I śmierci. Rozpoczęły się śledzenia i gonitwy za 
podejrzanymi o „knowania socyalistyczne — tak  

Inazwano nowo w ykrytą, bo kodeksowi dotych­
czas obowiązującemu obcą zbrodnię, a w śledz­
twie tern rywalizowali z podziwiema i uznania 
godnym zapałem policyjny kom isarz, ^prokurator 
rządowy i sędzia śledczy. ,

Aresztowano ludzi, którzy z jakichkolwiek po-

INie" spodziewajcie się, panowie Przysięgli, abym 
, klientowi memu odmówił poczytności, rozsądku! 
Rozsądek, ten zwykły rozsądek, którym na pier­
wszy rzut oka ocenić można, że nie wolno jest 
wziąć sąsiadowi sakiewki z kieszeni, ten rozsą­
dek p. Bogucki posiada. Ale nie o to  tu taj cho­
dzi. W pytaniu przez sąd względem p. Boguckie- 

I  go Wam zadanem, czytacie dalsze py tan ie:

jakie fanom  postawiłem: czy p. ot. uogucai mu« v— nnI Wi  Inh nrnku-
świadomość tych celów i dążności, jakie z w i ą z e k  w o d ó w  zdawali ««  PodkJażde^0 £ 0 Jmiał Łówić 
socyalno-rewolucyjny za zadanie^ sobie p o ł o ż y ł . | każdeg0 kto przyznał, że wie coś

o kwestyi socyalnej, każdego kto był w posia­
daniu jakiej broszurki o socyaliżmie i kwestyą tą  
się zajął. B a, co więcej! Kto kiedykolwiek mie­
szkał z socyalistą, lub z nim się znał, choć sam 
zasad socyalnych nie wyznawał, kto rozmawiał 
z jednym z socyalistów, jadał z nim przypadkiem

r in ią  znaną jak  długo świat stoi, bo od pierwsze­
go morderstwa Kaimowego.

Jeśli zatem powiemy komukolwiek, choćby na­
wet Indyaninowi, „ten tu  oskarżony dopuścił się 
morderstwa”, to nas natychmiast zrozumie i bę­
dzie wiedział, o co się rozchodzi; jeżeli jednak 
powiemy komuś „ten tu  oskarżony dopuścił się 
zdrady głównej czyli tak  zwanej zdrady stanu"

z mrozu i głodu, że w salach tych i  ̂pałacach 
trwoni się w jeden wieczór sumy, któreby wy­
starczyły na utrzymanie wielu rodzin robotnikom 
przez długie nawet la ta?  Czy nie nasunęło się 
wreszcie któremu z Panów pytanie: czy niebyło- 
by też lepiej na tym  świecie, gdyby mniej było 
ludzi skupiających ogromne majątki, mmej milio­
nerów, a więcej ludzi mających potrzebne dla sie-

lub, jak°w niniejszym przypadku, „oskarżony do-1 bie i rodziny utrzym anie? Otóż, Panowie ę 
puścił się knowań socyalistycznych", to nie każ- wie, każdy, któremu podiibne p y l nkam- 
dy zrozumie nas jednakowo; inaczej zrozumie wę przeszły, każdy, który się nad stos 
monarchista, inaczej republikanin, inaczej obywa- ludzkiemi i ich poprawą zastanawiał, jei31 
tel państwa konstytucyjnego; inaczej A zyata; a wie socyalistą, bo s° cyalłS^ , Jl st ka? / ’ A §  
wielu zapewnie będzie i takich, którzy zapytają obchodzi nędza i bieda ludzka, każdy, kto się
się: „cóż to za zbrodnia ta  zdrada główna lub,

_  1 -  K ^  * 'h  X  a  n m  r~\ n  ł ł  n  1 1  f i  i" "TT /O ry TO Q  ̂  1 T l 1 A  Iobecnie, te  knowania socyalistyczne", i nie 
pojmą jej, choćby im nawet dwa razy tak  gruby 
ak t oskarżenia dano do przeczytania.

Inną będzie zbrodnia polityczna w państwie re- 
publikańskiem, n. p. we Francyi, a inną w pań-

To co dotąd powiedziałem, odnosi się do wszyst- związek socyalno-rewolucyjny położył sobie za za- 
„i, AWiniAnveli których z tegosamego tytułu | danie szerzyć zasady socyalno-rewolucyjne, a przez

nad nią zastanawia i radby ją  usunąć.
Socyąlizm jest bowiem, jak  powiada odczytany 

tu  katechizm socyalistów, dążeniem do usunięcia 
wszelkiej nierówności społecznej, wszelkiego wy­
zyskiwania i wszelkiego ubóstwa, jest dążeniem 
do zaprowadzenia sprawiedliwszego i szczęśliwsze­
go porządku rzeczy, niż jest obecny. Fałszem jest 
P , „ . . . . . . .   i i ____  Arlbifira.ń m a -

kich obwinionych, 
oskarżono.

Gdybyście jednak panowie Przysięgli sam fakt 
odczytania programu i głosowania na czwartem ze­
braniu u p. Jana Schmiedhausena, poczytać chcieli 
za dostateczny dowód zawiązania się koła rewolu­
cyjnego, to na ten wypadek przedstawię Panom 
jeszcze jednę okoliczność, przez p. prokuratora po­
miniętą, która stanowczo udowodni, że p. St. Bo­
gucki, mimo to, w tem kole rewolucyjnem nie miał 
udziału. Tą okolicznością jest zeznanie p. Bogu-

to : pobudzać dó pogardy i nienawiści przeciw ce­
sarzowi, formie rządu, konstytucyi,^ administracyi | 
i t. p. Otóż ponieważ środkiem działania związ­
ku miało być szerzenie zasad socyalno-rewolucyj­
nych, a skutkiem dopiero tegoż szerzenia pobu­
dzanie do pogardy i nienawiści, przeto zachodzi 
dalsze pytanie: czy p. Bogucki znał ten  środek 
działania, czy znał zasady socyalistyczne i czy 
mógł wiedzieć, że te  zasady mieszczą w sobie po­
budzanie do pogardy, nienawiści przeciw Cesarzo

dość było prześwietnej J  I I t a ^  a ż e ^  so^yalizm chciał
n S n k r ą f a a lH a k  gdyby nie dowierzali pro- każde zachwalanie i domaganie się konstytucyi | istniejący porządek ^ c ^ ;W _drodz^£wałtu 
kura to r^  lwowskiej i sądowi lwowskiemu, do i  t. p .  karane będzie jako zbrodnia polityczna 
Twowa naw et^v pogoni swej się zapędzili i ztam- Cóż tedy widzimy ? Oto, że ten sam czyn, kto- 
tąd w tryumfie parę ofiar w kajdanach ze sobąlry  jest zbrodnią polityczną w państwie pewnem,

I będzie faktem obojętnym w państwie sąsiedmem 
naodwrót. Ale co więcej! Czyż nie zdarza się,

ckiego złożone przed sędzią śledczym, że po owem I wi, konstytucyi i t. p. Znajomości zasad socyali 
czwartem zebraniu i głosowaniu „z koła wystąpił". I stycznych klientowi memu o m ^
Tego nawet p. Bogucki użył wyrażenia. P™?d bowiem p Bogucki jest za młody .

To zapewnienie p. Boguckiego, że po czwartem znajdował się w tem szczę iwem P ’ .
zebraniu z koła wystąpił, jest wiarogodne. Zape- p -  M i e c z y s ł a w  Mańkowski, który, /  , .

wnieniu temu p. Boguckiego tem większą wiarę | domo, od urodzenia literaturą so y y ą .

Naj 
a nie 

co

przywieźli.
Sosyalizm był straszydłem, którem przestra­

szyła się policya, przestraszył pan prokurator, 
przestraszył niestety i sąd śledczy. Nie mając 
wiadomości o istocie socyalizmu, o jego zasadach 

dążnościach, o ruchach socyalnych w krajach

rzyć i nic nowego w miejsce takowego nie wy­
budować. — W akcie oskarżenia zaś pojęcia 
socyalizmu, komunizmu i nihilizmu są uważa­
ne za równoznaczne i bałam utnie przedstawio­
ne ; nie tu  miejsce po temu, by rozwodzić się nad 

że w państwie jednem i tem samem dziś poczy-1 teoryami socyalizmu i komunizmu i w ykaza,że w państwie leanem i tem s<*meiu uza» tcuxjaim , , , i niVn-
tane będzie za zbrodnię polityczną to , oo.jutro czem s ię  ^
będzie czynem obojętnym, albo nawet czynem pa- 
tryotycznym? Czyż nie wiadomo n. p. z historyi

ośefenuycłT0 i 'o  tylu innych powszechnie znanych naszej monarchii obecnie konstytucyjnej, że mę-
faktaeh sadzono że socjalista, to człowiek bez żowie, którzy dziś stoją na czele rządu i zaszczy- faktaeh, sąazono, ze ^  OQ najzupełniejszem zaufaniem monarchy,

przypisać Panowie musicie, jeżli dacie wiarę jego 
zeznaniom co do egzystencyi owych czterech ze­
brań. Gdyż nie macie Panowie najmniejszego po­
wodu odmawiać wiarogodności zeznaniom p. Bogu­
ckiego w jednym kierunku, jeślibyście przypisywali

zajmował. L iteratury socyalistycznej, nawet tej 
drobnej jej części, k tóra nam tu taj była odczyta­
ną, p. Bogucki przed rozprawą nie studyował; 
zapoznał się z nią dopiero w toku rozprawy. 
Mógł się jeszcze zapoznać z zasadami socyalisty- 

-  ' ' odczytanego po-

Iczci i wiary, to złoczyńca najgorszej kateg ry i, 
gotów dopuścić się najstraszniejszych zbrodni, a 
niestety obchodzono się z aresztowanemi odpo­
wiednio do tych poglądów.

Dla scharakteryzowania, jakimi sobie tych socya- 
l listów w toku śledztwa wyobrażano, dość przyto­
czyć, że kiedy rozpoczęła się rozprawa obecna, liczne 
usłyszeliśmy głosy, wyrażające się o oskarżonych 
słowy „nie wyglądają na socyalistów

polityczne sądzeni a  nawet na 
Czyż nie mamy wreszcie dowo-

lizmu. Różnice te  znane być muszą każdemu, kto 
się choć pobieżnie z literaturą kwestyi socyalnej
zaznajomił . . , ,

Tu tylko nadmienię, że komunizm żąda równo­
ści pr^cy i równości i potrzeb, podczas gdy socya- 
lizm przyznaje pracującym prawo do owoców pracy 
w stosunku do wartości pracy samej. Podczas gdy

■  socyąlizm

wiarogodność tym samym zeznaniom w drugim kie-1 cznemi z Programu organizacyi, . 
runku. Zresztą całe zachowanie się p. Boguckiego I dobno na czwartem zebraniu u p. Jana
w toku śledztwa jest tego rodzaju, że o wiarogo- hausen a. Ale ten program to rzecz bardzo tru
dności tego zapewnienia p. Boguckiego przekonać I dna. P. Prokurator w niedzielnych swoic y . 71 znaćzvć?
musi. dach zapewnił Panów, że ten program tak  jest J wvobrażano sobie socyalistę jako człowieka

Twierdzenie to moje opieram na kilkufaktach, z któ- trudnym, że, aby jego zasady pojąć, zrozumieć, intelljKencyi i wychowania, jako człowieka o twa-
rycb jeden Panom prźytoczę. Jestto fakt na pozór musiał sam odczytać go kilkakrotnie, i^o cesa zt»6ieckiej i włosie najeżonym, w surducie dziu-
drobny, który być może usledł uwagi Panów, dla-1«ko-królewski_ P ^ u r a t o r | b u t a c h ;  tu nagle zobaczono

ceni
byli za zbrodnie

^  ju tro  za zbrodnie polityczne m .g ,  « * -

ZCo z tego wszystkiego wynika? Oto to, że zbro- siewają tylko ci którzy istoty 
d n i e  polityczne nie są jak  inne zbrodniami każdemu znają lub rozmyślnie w . J  Schaffie były mi-
znanemi, zbrodniami wszędzie jednakowo istnie- go świetle. Słusznie pow ’ vwódzców

natury rzeczy wynikającemi, lecz są zbro-1 nister austryacki, obecnie j p y _N ie” wyglądają na socyalistów" -  co to m a j g j ^  ^ b e y i e
stwa, rządu, stosunków i urządzeń politycznych, czniejszymi w r o g a m i  socyałizmu są ci, k to ray g ^  
ba nawet od zapatrywania się jednostek, są zbro-1 wcale^me z n a j ą , ^ ra0g Trafaie pJ ta  s;ę

tego powtórzyć go muszę. Fakt ten wyszedł na 
jaw przy sposobności odczytapia podczas rozprawy 
protokółu zeznań p. Boguckiego, złożonych przeć 
sędzią śledczym. Do protokółu tych zeznań dołą­
czoną jest pewna karteczka, która nam tutaj od-

dniami, których istota zmienia się z formą rzą- niestety bardzo wielu i u. m  h roSZUrki-
du, z konstytucyą, z kierunkiem politycznym w również Bracke, autor i kiedy’
państwie i t. d. —  nie są, jak  inue, zbrodniami „Precz z socyalistami: o so-

odczas rozprawy,! żądajcie Panowie Przysięgli, aby p. Bogucki P° J aUUnaWer's7mpatycznych i" mimowolnie wyrywał się I czynu, lecz raczej zbrodniami myśli, ducha. czytelniku sie le sameg . szczery nie mu-
dożonyćb p™ d |jea„o raJ(»w.m . d e  w y g M ajł .....................1 ^ s o b ie  p»w&ie<S, te  wiess bard*o mąlo o

po kilkokrotnem odczytaniu zrozumiał 
łajcie Panowie Przysięgli, aby p

Bogucki po lu d ri^ ło d y ch  i przyzwoitych', ludzj fntelligentnych, |

uczony niemiecki, były minister austryacki, p. 
Schafle, w dziełku swem żnanem nam wszystkim

JvOU 111* Aul bvvLlkw j IVtvlu i min uu V J I 7 f ?  • . i

czytaną była. Karteczka t a  p i s a n ą  była w aresztach z powodu obecnej rozprawy, mowi: że, aby zasa-
-  - - - - - - -  ................. dy, cele i dążności socyalistów zrozumieć, pojąć,

objąć cała ich doniosłość, potrzebował la t dłu­
gich. Czego m inister austryacki w ciągu la t dłu­
gich a raczej co m inister austryacki dopiero po 
długich zrozumiał latach, tego, Panowie Przysię­
gli, p. Bogucki w jednym lub dwóch miesiącach

*Tak tedy6 stała rzecz, kiedy nagle w listopadzie nie stojącym przed Wami podsądnym, a w szcze- mQiej o zasadach,
r o k u  zeszłego po dziesięciu miesięcznem śledztwie gólności zarzuca im oskarżenie tak  zwaną zbro-1 samych socyalistach, a jeszcze m _j

1 _  o .  ̂ - • 1  ! aLaaa n r , n A A  nf«nnn_ I ^jniA rrol

śledczych tutej'szego sądu do p. Boguckiego, który 
się również w areszcie śledczym podówczas znaj­
dował, podpisana jest cyfrą Gen., co znaczyć miało 
generał, a rozpoczynająca się od wyrazów: „Z en- 
tuzyazmem powitali koledzy twój powrót na drogę 
prawdy i honoru". Jakto widać z treści tej karte­
czki, a nawet z tego wstępu, który tutaj przyto­
czyłem, karteczka ta  wywołaną była inną kartę

dowiedział się świat, że większą część tych strasz­
nych socyalistów z więzienia uwolniono. „Jak to  
pytano się powszechnie 
nych zbrodniarzy

dnie zakłócenia spokojności publicznej. . —  ~~, — ;  , nn. nj„ jpez

te i iaSz b r S y 8i'  t6dy SZCZegÓł0W° ^  i8t° tą  r a r z L z T a y p In irm a tk ą  pacierz, tó, co inni r
tejże zbrod • . , . __Łi:----- : -^-Iwnież przedmiotu nie znający o tem Prawili.

Czegóż więc, pytam się, chcą socjaliści i

któremi się kierują, że powstajesz przeciwko nim

więc tych niebezpiecz
S T C h l b f o d n & f f l r w  mieli wywołać gwałtownąl Zbrodni eabKcema epokojnosc, | ao- . n , « , s o c / a l i S c i ?  do

że po­
ro-

suiuuui. .
Zbrodni zakłócenia spokojności publicznej do-

aiet inaczei. i a k  przedstawiano ją  pierwotnie, chyba administracyi państwowej tudzież kto P°budza wną r e t o r ^  ^botników  w najobszer-

ja sn a : chcą usunąć nędzę ludzką przez grunto-
z pewnością nie zrozumiał. Sprzeciwiałby się t e - . - - ,  . ^  i a k " przedstawiano

o o ,    ,rnu der beschrUnkte UnUrthanenv rsłand, którym ę Drokur’ator pomylił I błąd swój uznał. I  w rze
czką p. St. Boguckiego, lub może ustnem jego za- obywatele państwa austryackiego wedle zapewnie- panowi6i pan prokurator miał czas do

j p .  D U g U l a l c g U .  1 U .U  A l l U ^ C  U s s t u c m  , I C P U  I  .  .  .... »  J .  , ». > -  t Ł  _  1 . 0  M f t ł - I  L Ł T  o a m w i   ,  1 -  _  ,

pewnieniem, że zeznania swe pirzed sędzią śledczym | nia innego austryackiego p „nnwie I zaznajomienia się nieco z literaturą kwestyi socy-
* -  -  -  -  .  — «  rm n  L  ( b U  Z ”  I  .  •  •  •  m J _ •_

czy samej panowie

odwoła, zmodyfikuje, sprostuje. Dlatego to koledzy I ternicha odznaczać się mają Dla mnie, ^ ai\01̂ 'e I ajnei \  }U4 to, aczkolwiek pobieżne tylko poznanie 
p. Boguckiego powitali „z entuzjazmem" jego po-1 /aktem , 8<H-
wrót „na drogę prawdy i honorur

go po'-1 Przysięgli, jest faktem, że p. Bogucki zasad “w’vwarło tak zbawienny skutek, że od- b) przeciw konstytucyi; ej Pr ^e®iw rz^ a®^1 -1
-  urogę prawuy i nouoyu . ^  przed- E  stąpił od skargi o zdradę główną i część oskarżo- ministracyi Pańsjwowej; _ ^

do oporu i walki przeciw" ustawom państwowym. I ludzi pracującycn t. j. r o b o t n i k ó w  w n^obszer-

lenia pracy z pod przewagi kapitału, i równou­
prawnienia robotników.

albo wzbudzanie pogardy lub 
a) przeciw osobie Monarchy ;| 

c) przeciw rządowi
i “ ! Lecz

wypadku.' Albowiem p. Bogucki zeznań swych nie I dziwi zatem Panów jeśli , 
odwołał, lecz ową karteczkę sędziemu śledczemu mego przemówienia, powiem P a n o m ,  że p .  bt n. 
z tem zapewnieniem złożył, że kłamać nie umie, Bogucki zbrodm z a b u r z e i ^  O k a zan o  
a nawet że w czasie kiedy swe przed sędzią śled-jproez innych względów, które tu t  j y _ _ , 
czym składał zeznania wcale chorym nie był. I także i dlatego się nie dopuścił, że o celach iczym saiaaar zeznania wcaie uuurym mc u ji. « wAwrAliiPvinv

Fakt choroby p. St. Boguckiego udowodnionym dążnościach, jakie związek 
jest: pisemną relacją zarządu więzień, poświad-|miał sobie położyć za zadanie, m e miał świado 
czoną przez lekarza więziennego; ustnem świa 
ctwem p. Dr Yoigta; zeznaniem protokólisty p

Ponieważ rozck  . .
spokojności publicznej, przeto przedstawię Panom są wyjiływem 

Iprzedewszystkiem pojęcie, istotę i znamiona te jze | one z W v kj 
zbrodni. Ponieważ dalej zbrodnię tę  stanowić ma

Olearskiego, przed którym p. Bogucki, przy sposo­
bności swego przesłuchania na febrę się żalił; wre­
szcie zeznaniem najważniejszego w tej mierze 
świadka, zarządcy tutejszych więzień p. Lichań- 
skiego, który zeznał, że p. St. Bogucki z powodu 
tej choroby cztery tygodnie w szpitalu więziennym 
przepędził. Okoliczność, czy p. St. Bogucki był

zamiaru zaś, zbrodni. , .
Jeszcze jedno w odpowiedzi p. P rokuratorow i: 

p. Prokurator w niedzielnem swem przemówieniu, | 
zakreślając stanowisko, jakie Panowie wobec tej 
sprawy zająć macie, odwołał się do Waszych u- 
czuć obywatelskich, starał s i ę  wzbudzić w Was o- 
bawę o przyszłe losy społeczeństwa. Stanowisko, j

dnię, jest zatem
nienawiści, i to i f r - ■  .“ * “ a 9- | i/xm — :-------    ̂f , - ,

P raca, powiadają socyaliśei, jest głowuym czyn 
nikiem wytwarzającym wszystkie przedmioty, cze­
muż więc robotnik, t. j. człowiek pracujący, me 
ma mieć udziału odpowiedniego w tem, co pracą 
swą wytworzył, bo, że go nie ma, o tem poucza 
nas codzienne doświadczenie.

Weźmy n. p. chleb codzienny i zastanówmy się 
nad jego powstaniem. W wytworzeniu chleba gło^ 
wny udział ma praca ludzka, bo pracą musi być 
obrobiona gleba, zasiane nasienie, pracy wymaga 
się do zaorania pola, do zebrania plonu, do wy-

rozchodzi się o zbrodnię zakłócenia | wiści wzywał. Nienawiść i w z g a r d a  są^je jie , bo | “ /?oc®m av ^  d’’ & P

St^>ł!\ia “wolność wypuścił. ‘ I oporu i do walki przeciw ustawom państwowym.
Obwinieni tedy pierwotnie o zdradę główną, Jakież tedy znaczenie mają pojęcia „pogardy i 

t  j o zamiar obalenia wszystkich tronów monar- nienawiści?" kiedy mianowicie używamy wyrazów 
chów europejskich, i t. d. socjaliści, oskarżeni są „pogardzać lub nienawidzić^ 
dziś tylko o zbrodnię zakłócenia spokojności p u -| Kto pogardza i nienawidzi, ten przedewBzyst-

I ulicznej i one nam~właśnie omówić wypada. Ikiem nie sądzi i nie krytykuje, lecz P ^ odj j e 
Chcąc Panom ułatwić rozpatrzenie się w tej | się ślepem uczuciem — nam iętnością,

- - ' ‘ dać pogląd na całość tako

a -  «i, w ci,M ł U ,  odgrjw a ro i,, bo występoje u ,ta -

. - a ?  S t e  S E E S  “  tem, p o rim la j,

ehorym lub n i^ 'w  czasie kiedy przed sędzią śled-ljakie Panom p. 
czym zeznawał, zdolną była wiarogodność zeznanltem  stanowiskiem, ktorego __ 
p. Boguckiego osłabić lub wzmocnić. Otóż p. Bo-1 
gucki zaprzeczając faktu swej choroby, zkądinąd 
udowodnionego, — kłamliwie wspierał cele śledz­
twa. Fakt ten nie jest izolowanym. A z faktów 
tych wnoszę, że zachowanie się p. Stanisława Bo­
guckiego w ciągu śledztwa, być może z powodu 
owego „pobudzania" o którem mówił p. Olearski,

no! Gdy się Panowie udacie do Waszej sali ob­
rad, przewodniczący, którego sobie^ obierzecie, od­
czyta Panom przepisaną w ustawie przemowę, z 
której się Panowie przekonacie, że obawa jest 
tem uczuciem, którem się nie wolno Panom po­
wodować. Panowie! sumienia tylko swego i rozu­
mu zapytać się macie: czy w czynach ^oskarżo-

lmną krytykę i trzeźwy sąd.

^  °ych są te  znamiona, których ustawa do istoty
rać cele śledztwa, kłamliwe nawet -przytącząjic |  zbrodni zafeurzema gpo^noftet^ jm b li^n e j 
okoliczności bez względu na to, czy przez to sobie
lub innym zaszkodzi.

P r z e w o d n i c z ą c y .  Okoliczność, którą podnosi 
p. obrońca jest mylną. Bogucki nie zeznał, żeby 
kłamliwe przytaczał okoliczności dla wspierania ce­
lów śledztwa.

O b r o ń c a .  Ja  też nie twierdzę, żeby p. Bogucki 
to zeznał; są to moje wnioski z faktów, jakie do­
piero co przedstawiłem.

u. k wymaga. Mógłbym, podobnie jak  p. Proku­
ra tor, odwołać się do Waszych uczuć obywatel­
skich, do Waszych uczuć ludzkości. Mógłbym 
wskazać Panom, że p. Bogucki, tak  młody je­
szcze — liczy dopiero la t 19 — wiele cierpiał, 
w aresztach śledczych tutejszego sądu dziewięć 
miesięcy przepędził, 
rozkoszą nie jest! Ale 
Panów się nie odwołam. Bo do tego, aby w czy 
nach oskarżonych, znamion zbrodni zaburzenia

.  i i *  • *  I a  jA M A itir tw A  VTT1TOTOV „

ją  tak  zwane „knowania socyalistyczne", przeto 
rozbiorę następnie pojęcie, zasady i dążności so

S S T Ł  > « * ” •  " •  sam nic me-robił, al-
części nad tem, czy socjalizm, a względnie tak  mną kodeksie wyrazów „pogar- bo innemu kapitaliście, który dostarczył potrze-
zwana propaganda socjalistyczna podpada pod Już z J  krytyka urzą- bnego kapitału, nie troszcząc się o pracę,
pojęcie zbrodni zakłócenia spokojności publicznej da i menąwiść1‘ w y . P r z y p u ś ć m y  n. p., że włościanin potrzebując 
w kodeksie naszym; w zakończeniu wreszczio o- dzen kodeksu karnego (§ 65) jest nasienia do zasiewu, zaciąga pożyczkę, choćby na
mówię szczegółowo zarzuty czynione bronionym z pod zastosowania^ konsty- tani procent, to cóż widzimy: rolnik obrabia zie-
przezemnie oskarżonym: p. p. Ludwikowi Stra- ^ y J ^ ^ J y ^  ^ ^ V k r u T z a d z e f i  jego musi b jć  mię w pocie czoła, zasiewa, zbiera plon, młóci —  
szewiczowi, Witoldowi Piekarskiemu, Adolfowi In- tucyjnego, gdzie krytyka urzą j g y wszystko sam robi) a Jaklż rezultat jego pracy?
,„ â a„a„ ; ; Mlop’zvf.lawnwi Mańkowskiemu i za-1 d o ^ w o lo n ą ^  przedmiotem pQgardy lub Qie

~ ““ ■ k. tylko osoba
laenderowi 
stanowię

Mieczysławowi Mańkowskiemu 
nad tem, czy zarzuty im czynione Istanowię się naa tem ^  -- •_ wedłu o 65 k k . tylko osoba

mieszczą w sobie jakiekolwiek znamię krymi '  jVIonarchy konstytucja rząd i adm inistracja pań-
nego przestępstwa. a wjec jedynie stosunki i urządzenia po-

Przvstenuie tedy w pierwszym rzędzie do r o z - |?twowa, a ^  stosunków ekonomicznychPrzystępuję tedy w pierwszym 
bioru pojęcia i znamion zbrodni zakłócenia spo-
kojności publicznej. . . ,

Zbrodnia zakłócenia spokojności publicznej jest,
' T n k T w  tvThU aresztach!jak powszechnie wiadomo, zbrodnią polityczną, 
i teeo nie zwbię do uczuć Otóż nasuwa się przedewszystkiem pytanie, co 
j tego nie zrobię, zbrodnie nolityczne i czem one wyróżniają się

lityczne z
F “w o g ó l n o ś c i  "społecznych, bo też ^  I mu dłużnicy zapracowany przez nich
kłócenia spokojności publicznej nJoącyal'. | procen^przynTo^ą i san /n ic  nie robiąc, żyje kosz-

Oto ten, że plon przez niego zebrany, owoc jego 
pracy wystarcza zaledwie na to, ażeby kapitał 
pożyczony zwrócić i procent od takowego opła­
cić. Dla rolnika za ciężką jego pracę nie zostaje 
nic, albo bardzo mało. Pracował on dla kapitali­
sty, który siedząc za piecem i próżnując czeka

O b r o ń  e t  toz B S ? a  Panom Przedstawi-[spokojności pubłicznejs^ę nłe d° P ^ ^ 'taWyk5^e 
łem, wynika zdaniem mójem ten wniosek, że uspo- cza rozum z im n y  rozum i te argumenta, 
sobienie p. Boguckiego podczas śledztwa, tego było Panom tutaj przedstawiłem.

1  •  .  .  •  «  i l l  1 ! ___ • _  A  / t n l a  Ó I a / I i t .  I

są zbrodnie polityczne 
od zbrodni innych; bo

wskróś polityczną, a zatem
| nemi, z krytyką ustroju społecznego mc me ma 

j  wspólnego.
Skoro zatem wiemy, że zbrodnia zakłócenia

dowodem sama ustawa, a mianowicie p o s ło w ie -1  ^ n o ś c u  P ^ ^ ^ f t t a n o w f w y w S e

rodzaju, że gotów był kłamliwie wspierać cele śledz­
twa. Jeźli zaś p. Bogucki, mimo to swoje usposo­
bienie raz jeden celów śledztwa nie wsparł i prze­
ciwnie twierdził, że „z koła wystąpił", to temu za­
pewnieniu p. St. Boguckiego, tem bardziej wiarę 
dać należy.

nie, że osądzenie wszystkich zbroam  i występaow. j ^  istotQ tej
politycznych należy przed sąd przysięgłych, przed d c ^ a ik i  przeciw tako-
sąd obywatelski. ^  _ .________„ ____dalej zbrodnia ta  odnosi się do stosun-

* ’ a nie ekonomicznych I sto

Dr- R o s e n b l a t t :

Szanowni Panowie Sędziowie!

Po

tem pracy obcej. . .
To samo, co tu  o rolniku powiedziałem, tyczy 

się i robotników fabrycznych, którzy pracują w 
pocie czoła dniem i nocą na to , ażeby właści­
ciel fąbryki gromadził kapitały i za ich pracę 
roskoszne prowadził życie. Tożsamo wreszcie ty ­
czy się nietylko ludzi pracujących ręką i pier­
sią, ale i wszystkich pracujących; bo czyż czę- 

zdarza się n. p. ażeby urzędnik, ktory^ żył

(System  
I wcale nie ma.
I wypowiedzianem

że , -  ,
hausena z koła wystąpił, to stajecie wobec tego 
faktu, że jeźli koło rewolucyjne na cz»artem ze­
braniu u p. Jana Schmiedhausena odbytem istotnie 
się zawiązało, to p. Stanisław Bogucki równocze­
śnie z niego wystąpił; że chwila zawiązania się 
koła rewolucyjnego zbiega się tak ściśle i dokładnie 
z chwilą wystąpienia z niego p. Boguckiego, iż na 
udział p. Boguckiego w tem kole rewolucyjnem, 
ani chwilki nie pozostało czasu.

Do tej chwili starałem się wykazać^ Panom , ie

wvnnwiada w dziele swem o polityce społecznej i  k o w  i  w / o d  stawieniu uczciwie całe życie i uczciwie pracował na chleb,
- ■ - - len Politik) zdanie, że zbrodni i społecznych, to  ^  ocenić czy socyąlizm zostawił swym spadkobiercom coś więcej nad do-

czkolwiek z zapatrywaniem się zasad i dążności s/Y / „ X d zenia noJardy i nie- |b re  im ie? — Praca jego wystarcza zaledwie do 
tak  kategorycznie zgodzić się I zdąża rzeczywiście a politycznym czy też I odpowiednego stanowi utrzymania rodziny, pod-

Jeśli Panovfie preyjmlecie ea ndmodniow fakU d0o i Z Ĉ S “So c y Ł ?  Jakie jego

chwilę zbrodnie polityczne z I publicznej' ?

je
waszego.

Kiedy w ~ . , ,
m inął, gruchnęła nagle po mieście naszem wieść, 
że prześwietnej c. k. Policyi udało się wykryć 
w starym grodzie Jagiellonów niebezpieczny spi

a
me był w możności wskazać I “ S i c h  a  w p o ra ż o n e j tend wspomnieniami

s i  * u * .  ^
pyty wał!

dzonych i obowiązek obrońcy nakazują mi poczynić czną. 
nare uwae o tej sprawie, a was panowie proszę, Porównajmy na 
ażebyście zechcieli posłuchać moich uwag i wziąć zbrodniami innemi — zwyczajnemu 
?e równfeż pod rozwagę przy wydaniu orzeczenia! Jeżeli człowiek drugiego rozmyślnie życia^po- 

rowniez I zbawi, powiadamy wszyscy jednozgodme: „zamor-

koło rewolucyjne przy ulicy Wiślnej^ się ioe znwią 
’ ' p. Bogucki nie miał w niem udziału. P.

widziano 
Iszczące miasto i£krąj.

zastanowił się n a d  urządzeniem stosun 

wszystkie" narody cywilizowane zarówno Ppiacy I kow d f o ^ f m l ł f g a r s t k a  ltidzi posiad ł

ho*tam-1o«om ne m ajak i, mÓiony,

Oto pytania, które się tu  z kolei rzeczy nasu-1 sie^ e|° s^ yta™3ẑ 18 odkrywa8 te  wady dzisiejszego

^ aS y  nie zdarzyło się któremu z Panów ,; że jw ‘ 
chwili wolnej od' innego zajęcia,

nodzieć i jak"roztrwonić, podczas gdy niezliczone
tłum y innych pracują krwawo, w pocie czoła, a

»j- , . , , .  i m:mn +0 nieraz na wyżywienie biednej swej ro-Morderstwo jest■ J ro d n ią  znaną wszystkim: na- rnm o to y y nie pomyślał
rodom, zbrodnią, k tóra istniała zarowno w św ie-| azmy z a ru u i^  nhilczas o-

wiedzą toż samo i ludy niecywilizowane, bo mor­
derstwo znają nawet Indyame, Kaffry i Hotten 
toty.

cie
>m, zbrodnią, k tóra istniała zarowno w w ie -  ^  wid c Q< w zimie podczas o
starożytnym, ja k is tm a ła  w wiekach mrozu rzęsiście oświetlone sale balowe, że

w czasach dzisiejszych; jest zbrodnią ^ r ®f, b  tvch bawią się hucznie i szumnie, pod-jak u t n i e j e T ^ T w I w  salach tych bawią się hucznie i szumnr
8ay -  sĄsiedoich domostwach g .n , ludzie

ustroju i zmierza do ich usunięcia, do usunięcia 
wyzyskiwania pracy ludzkiej przez kapitał i jego 
posiadaczy, w jakimkolwiekby ono przedstawiało
się sposobie. _

Ależ zapytacie się Panowie: w jakiż sposob 
chcą socyaliśei złe strony dzisiejszego ustroju u- 
sunać, i czyż mamy dowody na to, że rzeczywi­
ście zasady, jakie chcą przeprowadzić socyaliśei, 
będą w stanie takowe usunąć?

Otóż, zanim zasady socyalizmu przedstawię, wi- 
nienem nadmienić, że socyąlizm należy uważać za 
naukę, t. j . za teoryę ekonomiczną, to  znaczy: 
socyąlizm przedstawia nam z jednej strony kry­
tykę dzisiejszych stosunków ekonomicznych, a z
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drugiej ideał najlepszego ustroju społecznego, t. i mniej od początku teao wieku że lic7 v ł i lW iyl . , .
s tó w k i 7 ^  ■“ “? naj,1®psze{ zdan.iem socyali- tylu i tak znakomitych reprezentantów i zwolen- W edług z“ sadv S c v a S c z n e T w s ^ v s c r S tw a  iS f* ’ 4e- ”nt  tej zasadzie ż^daJ% socyaliści polscy cyaliści sami L .ssalle  i Liebknecht, a przekop  
stow, urządzenie stosunków ekonomicznych, kto- mków naukowych jak Cabet, Sain Simon Ba- tele zarrtwn,? t  ^  ^ ' obywa- federacyjnych związków z socyalistami wszystkich I my s ię , źe rzecz ma się inaczej

? l Ż6, być i ń 6 ' f l d « . h0n’ ° ™ >  Fourier, L a jB ^ ^  M aK, w p d ta e m i^ S u ^ a in i  w ^ l n y T s  o^T a ^ H X v L  Jaktat*jcrt znaczenie tych zf ad? * *  zda™ > jakoby, p o ję ,,™  \  chwili, ani lat, ani jednostek, lecz dzie- Schaffie, Wmkelblech i t. d. niach fabrycznych rzemieślniczych i rolnvch^ ™ I . P,rzy toczone ,ust?Py programu socyalnego wypo-1 rewolncyi mieściło w  sobie koniecznie gw ałt, r0
łem wieków i pokoleń. Skoro tedy wiemy, czem jest socyolizm w  o. zultaty prŁy  ̂ L f  L d fz ” tern S ó l n e  bo b e l ’own' tylko tyle że ideałem zlew krwi i t. p. Jest to pojęcie dobre na ławach

Socyalizm rozumuje w sposob następujący: pra- gólności, jakie jego zasady i dążności, zastanów- cem wspólnej n ^ f ^ z y s t k ic h  8 * owo- socyalistów polskich jest jedno ogólne federacyjne szkolnych, ale nienadające się w dziejach lady.
ca jest podwaliną wszelkiego majątku i bytu; my się nad tern, czy zasady socyaiizmu zawie- W vnnwi»J- w  o - j T_ państwo socyalistyczne obejmujące wszystkie narody kości. Wielcy historycy, jak B u c k i e ,  D r a p p P„
każdy, kto chce zyć, powinien pracować; k top ra-lra ją  w sobie istotę zbrodni politycznej, a w szcze-1 ipdnn^H™ iana w punkcie 3cim zasada ; „Każda I cywilizowane: a więc ideałem socyalistów' polskich 1 i inni, wykazali to już dawno, że jeśli gdzj„ 
cuje, powinien otrzymać udział w owocach sw ejjgólności, czy tak zwana propaganda zasad so c y a - |Wor.,VR7nn̂  pra”.0 horzyśei z rezultatów sto- jest zgoda i harmonia wszystkich narodów, zniesie-1 w dziejach ludzkości wybuchła rewolueya gwal 

c pozostaJ f y  w odpowiednim stosunku do I listycznych zawiera w sobie przedstawione Panom I Jednostka m0 °y ’ ZA zatem tyle, co „każda nie wojen tyle ofiar pochłaniających, usunięcie wojsk I towna, była ona tylko zewnętrznym objawem) 
L p / n r  i '  Ażeby zaś każdy pracujący mógł I poprzednio znamiona zbrodni zakłócenia spokoj-|cv“ j . . praw° do owoców swej własnej pra- zabierających tak ogromne marnie ginące sumy, I niejako ostatnim wyrazem rewolucyi społecznej 

. dział w owocach pracy odpowiedni do w ar-1 ności publicznej. I n  v  główną, jest zasadą, socyaiizmu. I osunięcie walk i sporów narodowościowych i za-1 która jtiż dawno przedtem w umysłach ludu ‘
tosci pracy samej, należy koniecznie usuaąć mo- Przekonaliśmy się Panowie, źe do zbrodni zakłó- • yllż to ma W  ttk  okropną zbrodnią? czyż Powadzenie powszechnego pokoju. Narody cywili- nastapiła.
ziiwosć wyzyskiwania ludzi pracujących przez ka- cenią spokojności publicznej wymaga się wzbudzenia W1?C pa? prokurator żąda, ażeby jednostka miała z°Yane 1110 będą stać wrogo naprzeciw siebie, nie „Hm tory a , powiada Liebknecht, to właśnie ci*,
pitaiistow t j .  przez tych, którzy, posmdając wy-1 wzgardy lub nienawiści przeciw osobie Monarchy prawo do owoców pracy obcej? wszak porywanie bf dff m°rdowa.c i zabijać się wedle upodobania rewolucyi, to tworzenie, wzrost, przeobrażenie
łącznie środki i narzędzia pracy, czyli tak zwa- lub rządowi, tudzież wzywania do walki i oporu ̂  n? °,woce pracy o b c e J nazJwa się w kodeksie J ładc,ów, le.cz niezawisłe i niezależne, tworzyć bę- postęp i ciągłe przewroty w życiu narodów. Póki
ny kapitał w znaczeniu ekonomicznem, korzysta- przeciw ustawom. Otóż pytam s ię , czy socyalizm ym!nanym ~  kradzieżą —  czyż więc ten, który j d% federacyjnei związki, oparte na zasadach socya człowiek żyje, jest rewolucyonistą. W tern wła-

jednostek, lecz przejdą na wspólną własność w szyst-l wdzie, ale proponuje ich reformę; przedstawia I m°Że dodatek teg° punktu jest w rozm ienili oskar-1 prowadzone tylko przez sam lud pod moralnem Podobnie pojmuje rewolncyę i Lassalle, który
rewo-

dawniej
dającą na niego część dochodów z pracy współ-1 czy propaganda zasad socyalnych podpada j a k |stanow^ .  zabłócenie spokojności publicznej ? g ą lo  przeprowadzenie reform drogą armąt i bagnetów, J azej. Reforma może się odbyć gwałtownie, rewo

zatem na-

M r ,  to przedmioty b , d , w y ł J z n T ^ c t o l * *  * * *  T S * * .  U S Ł  Z S g T S U  T S L lg Z
"b '■ z t - , • . I wiaJ^cy  ich cele, musi być główną podstawą w [ SypZ a®?V . I •°Ariy socyalne za zbawienne i korzystne, wtedy [dykalną zmianę stosunków społecznych, która

Zdaje Się to być utopią, mrzonką —  i rzeczy- ocenieniu sprawy obecnej. Przejdźmy do dalszych punktów programu. jeśli w umysłach nastąpi rewolueya społeczna, to jednak odbyć się może i odbywa całkiem poko-
wi cis jest to, jak Panom powiedziałem, tylko i- l  Przedewszystkiem nadmienić muszę, że za rze-| Punkt 4ty programu socyalistycznego głosi zu-P®.8̂  P^nanie zasad socyalnych i uznanie ich z a l jowo w sk u tek  przyczyn naturalnych. Że i oskar-
deał, ktorego nagłego urzeczywistnienia żaden so- ezywisty program oskarżonych uznać należy je- pełn4. równość społeczną obywateli bez różnicy płci, ^pow iędnę, która zawsze poprzedzać musi wa- żeni tak a nie inaczej rozumieją rewolncyę sno-
cya is a naukowy nie żąda, ani się spodziewa. Ale I dynie program wydrukowany w Równości pod Irasy i narodowości, a więc głosi on równoupra-1 za*?J®zo wypadki h storyczno. Iłeczną dowodem tego ustęp z odczytanej nam tu
wyobraźmy sobie n p., że jakiś bogacz zakupuje tytułem: „Program socyalistów polskich" na roz- wmenie wszystkich ludzi, a w szczególności także . 0atatma> ósma zasada programu socyalnego o- broszury Limanowskiego, który omawiając na str
gdzieś w Ameryce obszerne i rozległe ziemie, wy- prawie odczytany, do którego się prawie wszyscy I równouprawnienie kobiet. p iew a: „zasadą naszej działalności jest moralna 6 1 sposób przeprowadzenia zasad socyalnych wy­
stawia na nich domy, fabryki i t. d zwozi wszyst- oskarżeni przyznali. W  tern głoszeniu równouprawnienia kobiet una- Tg° w  Ś/ odk^w działania z Płożonym  celem.“ raŹQie powiada, że w państwie konstytucyjnem
kie narzędzia, maszyny 1 1. d., następnie sprowa- Nie można mianowicie uważać za program oskar- truje oskarżenie, powstawanie przeciw instytucyi - 2 -P° Ś1̂ me zaPrzeęzeme tak zwanej zasady rewoiucya społeczna odbywa się nie gwałtownie
dza pewną liczbę robotnikow z ich rodzinami i żonych ani programu znalezionego u Truszkow- małżeństwa. Ciekawe zaiste jest rozumowanie pana J6Z“  V  ^ 06 nświęcał środkl> ^  środkl lecz pokojowo, tego dowodem dalszym odczytany
oświadcza im: Oto daruję wam wszystko co mo- skiego, ani programu znalezionego u Inlaendera, prokuratora, —  powiada on, mianowicie tak- we- m?Ją- ^  S<\  proSramu Powstawać w mo- tu również katechizm socyaluy, który na str. 12
w«7 v«ttr,g ł  ^  i akrykl’ doa?y, narzędzia i t. d .,j obydwa bowiem są tylko projektami do programów, I dług ustaw kanonicznych jak niemniej i cywilinych ra a®-]z£°dz’e z celem. [wyraźnie powiada: „propaganda socyalna ma na
wszystko to me będzie więcej moją wyłączną wła- jak to widać z porównania ich z programem bru- polega instytucya małżeństwa na podporządkowa- bÎ amy s,ę do. końca; ostatni ustęp programu ceiu n.;e raptowne zrobienie samej reformy, ale

■zeidzie na nasza własność wsnól łkselskim a n a .. x „ , L ; , ,   • [ - [ % - -  . I socyalnesro. omawia środki propagandy zasad so -1 właśnie jej rozumne i obmyślane przeprowkdze-
l uznaje za główne środki przyczy | nie . cbCe ona przez przygotowanie i oświecenie 

pypi tam m  v - / _f v . i i : j. j • i  - , —  -~r ~-— — - - ~ - j — —  .w uuiwrciua H13LJ-muu małżeństwa:!! i - rozwoju pa yi socya nej, następu-1judu zapobiedz strasznemu, krwawemu wybucho-
czej tern, co wyrobimy (wytworzymy) -  i oto jest^ dziełem zupełnie obcem i niema żadnych na tem atis a m id !  Rozumowanie to zaiste^orv- Ją ' ‘ ' ‘ '
mamy gminę socyalistyczną na zasadach w sp o l-|to  dowodów, iżby w jakikolwiek sposób był pro-1ginalne! | «) organizacyę sił ludowych;
nej pracy wszystkmh wspólnemi narzędziami ijpagowany. | Pomijam zarzut, że ustawy kanoniczne u nas nip 6i ustn(ł * książkową propagandę zasadśrodkami do pracy zorganizowaną; a że t o n i e  Ro-n:—™ .. ---------  -------------- I . , .  . aanomczne u nas me i - ^ p v  & *
są tylko przykłady szkolne, tego dowodem podo-|skich

w i, który w ol ec rosnącego ucisku, nędzy i zwię­
kszającej się liczby proletaryatu, byłby nienni-1 
kniony; potwierdzają to wreszcie z programem

a że to nie Rozbierzmy tedy ów program socyalistów poi-1 obowiązują, ale pytam się najpierw, gdzież jest po- c) a^itacy§» to jest protest i ,  demonstracye i j socyalistów polskich w  związku pozostające i od- 
i „  „/u ■ " »  ' vodem podo-lskich: |stanowienie, że instytucya małżeństwa noleua n a lwo^ e czy nn% walkę w duchu zasad socyalnych|czytane tu uchwały kongresu międzytiarodoweco

.1  f J l J I  WT^“ ei y cê rzez ^youego an_ I Runkt 1 takowego powiada: „Społeczeństwo za-1 podporządkowaniu kobiety pod władzę męża t. j . z obecny m porządkiem społecznym, a na końcu I stowarzyszenia w G enewie, który uchwalił jako
3Wma k a źd e i led n o stc e  W.szfinhst.rnnnv rn^w^i <ai>lźe ist.ntn mał-J-ońcfwn łocif  .•? I DrOPTfl.mil ie s t  nw ap-a wnhfio. hflT-.skntAn-znnam I o w an.A a « ____

l i '  1  I  .  .  r  H U U l C L j r  | ) U U  W i a u Z e  U l e z ą .  t .  1 . 1  o j / w i w a u j  w ,  « ,  u a  x v u u o u  ■ a  L U  W  t X i  L y t i L V l l V d ,  W  U t J l i e W i e  ,  K l O r y  U C I l W a i l l  l a K O

L r S  S° Cyal Stę liobe; ta 0w «na’ ktory Podo- pewma każdej jednostce wszechstronny rozwój s ił |ż e  istotą małżeństwa jest podporządkowenie kobiety pr°g ramu Jest uwaga że wobec bezskuteczności hasło swego postępowania: prawdę, sprawiedli- 
®mmy socyalne urządził. przyrodzonych“. pod władzę męża? UULy|dróg legalnych cel ten może być osiągnięty tylko wość i moralność“:

Socyalizm nie znosi zatem własności, lecz u su -| Słyszeliście Panowie, źe celem tego punktu jest I Mnie podobne postanowienie ustawy austr. nie na drodze rewolucyi społecznej. ’ W obec tatiego rozumienia pojęcia rewolneyi
m r A w n / l n o n i n    • • i  1 I    ■ i  .  .  . .  "  _ * I T M «  ,—  ________________________   I  ■* .  t  . .  .  "  ‘  . "

przeprowadzenia zasad socyaiizmu w  życie, j Pozostaje nam tylko jeszcze pytanie, czy mo- 
praktyczną stronę socyaiizmu. | żna uznać za karygodną ustną i książkową pro- 

zi, że zasady socyaiizmu prze-1 pagandę zasad socyalnych, a w ogólności agita-
, , „ ------   , „ -- ,_____  _________________ ,,uu, , , - tylko drogą gwałtu, t o je s t |c y ę  w duchn zasad socyalnych.

narzędzi produkcyi uznaje jednak socya [wprowadzających przymus szkolny t. j. obowiązek|władzę męża, wzmianki tu żadnej niema. drogą krwawej i burzliwej rewolucyi. | Otóż nasuwa się tu przedewszystkiem pytanie
izm własność pry watną przedmiotów służących | przymusowego uczęszczania do szkół. | Wprawdzie stanowi kodeks w 8 91 że mąż iest I Zapatrywanie się to jest m ylne, a przekonywa | czy wolno w  Austryi być socyalistą? Mówiono

i— „ . . •• ’ - - “ ł*5"1   .-.i- .• Łi « fem podczas rozprawy, muszę i ja tego
Nie waham się Panowie Sędziowie ani 

i odpowiedzieć na to pytanie twierdząco?
. - - .  -  .  .   • n j  « WUJ,- ju u u ;  lustYiuoya matzensiw i  .----- -•----------------  v  - - -  Prokurator zaprzecza temu, twierdząc, żc

q r  , . „ i , -  • , • , . . i ym ?poso praca najemna zastąpiona będzie | polegała na podporządkowaniu kobiety pod władze I s*POij® społecznym kapitał duży ma tę siłę atra-1 ustrój państwowy Austryi polega przedewszyst-
• bjerz® dalej w opiekę, jak już po-1 pracą stowarzyszoną w stowarzyszeniach fabrycznych, I męża, niema o tem również mowy w prawie kano-1 kcyfn ą ' Ż6 Przy ei9ga > pochłania kapitał m ałyjk iem  na rządach monarchicznych. Zapatrywanie

L  1  f  • r0b° taikr  prac^ cych f i l  rzemieślniczych i rolnych". To jest zasada, w któ- nicznem tak pompatycznie przezp prokurTtoraza-1tp . kapitały  gromadzą i skupiają się coraz w ię -  się to jest m ylne, jak to zaraz wykażę 
t  ni ’ . '-1 bldzi pracujących umysłem.  ̂ [rej prokuratorya upatruje zniesienie własności. Nad- [cytowanem. l ceJ w rękach małej garstki ludzi, podczas, gdy I Przedewszystkiem bowiem Austrya jest pań-

Ro cv 1lnpm'CbnJ! !  ldealnem państwie [mienić tu muszę przedewszystkiem, że nie zgadzaj Prawo kanoniczne określa bowtem m a ł ż e ń s t w o  liczba ^ dzi ^  P a d a ją c y c h  kapitału, czyli tak i stwem konstytucyjnem, a władza ustawodawcza
f c ? 1 “*̂  •*'1 .™'*.'Jc?one °ln?- 00p. prnkiuratot utrzymme, 4e asłrój jako polACjenie mężczyzn, i kobiety dla „snAlmeo ™ a“y proletoryat «>raz roSnie. JeSli tak pójdzie należy nie do Monarchy, leca do parlamentu

stwa środkami służącemi do bezpośredniego użyt-|d zie  własności osobistej.
L r n  in / i n n n + A l r  in/lTT A tA  k r r l L / x  1 , .  _  1____ /  I  T 7 « ł » . X !    T_______• _ku jednostek, jedynie tylko kapitału nabyć nie 
będą mogli.

Socyalizm racyonałnie pojęty, t. j. socyalizm | bistej.M 
naukowy, znosi zatem jedynie wyłączną własność 
kapitału w rękach jednostek i nic więcej ; ale zno­
sząc prywatną własność kapitału, znosi socyalizm

erozłącznege pożycia (m atrim onivm  est v > r i° e ,t \^ ei ’ to Przyjdzie do tego, że będzie na świe-1 wspólnie z Monarchą, a właśnie w konstytucyi 
muliuris conjunctio m dividuam  vitas comuatudi- \ cie *ódko kilkn nadzwyczaj bogatych milionerów | naszej, t. j. w ustawie zasadniczej z 21 grudnia

Ustrój społeczny bowiem polega tylko na uświę-1 nsm retinens). | z jodnej strony; a ogromna masa proletaryatu 11867 r. Nr. 142 D. u. p., znajdujemy zasadę kon-
hktei «W ^  C1 W 1 bez d°dafku „oso- Gdzież więc owo podporządkowanie kobiety p o d |z drDg*eJ styony> z czego konsekweneya, że owa [ stytucyjną, którą pan prokurator widocznie prze

. . . , . |w ładzę męża, na którem ma polegać instytucyaI£arstka milionerów zgodzić się musi na zasady oczył, zasadę, że każdy ma u nas prawo swo-
ęame cytuje bowiem p. prokurator art. 5 ust. | małżeństwaź Ani w ustawach cywilnych ani w u-l przeważającej większości proletaryatu. Owa|t>odnego objawiania zdania swego, czy to słowem

hn* 5 S  Zf ;  F - T  186p n- L42’- D - u- P-’ h t^ od aw stw ie kanonicznem nic podobnego ni • — ----------—  —  - - ' ~ ». . „ Ł _____________ ______  b°  artykuł ten powiada: „własność jest niety-jlazłem.
zarazem wszystkie dzisiejsze choroby społeczne, kaJ â “- Ł. * « ,  . . I Jeiel*»j w rzeszywistosci iaK d d to - i-----------  — • »—   “ 1 —  — u ,1̂  u»c
powstałe wskutek gonitwy za kapitałem i m ająt-| Przymiotnik „osobista jest dowolnym dodatkiem |kurator utrzymuje t. j gdybv w rzeczywistości in -U ^ 110 jDŻ w dziejach wywłaszczenie nastąpiło __
kiem. Usuwa mianowicie pieniądz zbyteczny w Prokuratora, przeciw któremu muszę zaprotestować, stytucya małżeństwa ' polegała na podporządkowa- 5 dziś nieraz nasf§Pu.ie- | w Austryi przebywającemu bez różnicy płci, na-
państwie socyalnem a będący dziś głównem źró- gdyż prokuratorya me jest powołaną do czynienia niu kobiety pod mężczyznę to istotnie trafnembv Wynagrodzenie to z ' '     ' ' .........................................................
dłem naszych chorób społecznych, usuwa dalej ^ - Z8'  w. rzeczy b^  zapytanie j e d ^ t ó ^  d l ^ r i e  U j d ó  *  pieniądzach,
wszelkie papiery wartościowe^ akcye, obligacye, j pan® j ^ _ n\e ogranicza się i nie|oskarżono tu o zbrodnię z § 65 k. k  ‘ l " “*“ ł  J 5 '

podobnego nie zna-1 ^ars k̂a mibonerów nie będzie jednak pozbawionaJczy  pismem, czy drukiem. Tak stanowi wyraźnie 
| przemocą swych kapitałów, lecz nastąpi wywła-1 Art, 13 powołanej ustawy konstytucyjnej poręeza- 

Jeżeliby tak było w rzeszywistosci jak p. pro-1?zczen,o za wynagrodzeniem, tak samo, jak nieJią^ej swobodę słowa pisma i druku.
 X , ,  , lipAnn in i  w I Jeśfi zatem według litery konstytucyi każdemu

Austryi przebywającemu bez różnicy płci, na- 
natury rzeczy nie może na-1 rodowo ĉ* * V d; w° lno swobodnie zdania i pn- 
których nie będzie, lecz I g^ d y  swe objawiać, dla czegoby socyalistom pra-

losy usuwa f i e H , i m  t . t  > d y , ie do p“od8 p ^  I "  S S S f J X M  M ^ ° e  które ,1 , p„w„W
S S  .  k ° r r  podporządkowanial i ^  ^daniem teoretyków aocyąlnyeh reforma J - f ? *

„ k^ l̂ yL_U8™i!'.a _WjZ?!!'kie.Jiani.ebae spe^'iL^oinio »P” y J*dyr.u!a!"<̂ __.fbl0r0w^ tak| kobiety pod Władzę męża? * *’ “ Jcyałna czyli rewolueya socyalna nastąpić może j Art. 11 kod. k. wypowiada starodawną zasadę,
bez gwałtu i bez rozlewu krw i, bo nie n a s t ą p i za zdania i poglądy nikt nie odpowiada

- . . . .  Z''*1* ’ wfasnosc i znaczeniem tego punktu programu socyalistycznego. Iona od razu, lecz będzie dziełem wieków i p o - a &r,L 17 konstytucyi stanowi, że umiejętność i jej
by ogołu będą pokryte Częścią wytworzonych pro-1 zbi°rowa ? czyż me mamy dalej w kraju naszym Głosi on jak powiedziałem równouprawnienie ko- koleń. P nauka są wolne, a wszak wykazałem, że socyalizm

n n a i o H f l i o  m n m ł n l r    1 :  a i  - ■   • - - ■ i f l o f  n o n U  i  n n n l r n    n r _____ t . . i  *

wa

duktów, które zostaną udzielone w naturze kt,órfe Posiadają majątek zbiorowy? biet, czyli tak zwaną ekonomiczną emancypacye Przypominam Panom również odczytaną tu bro- -iest nauka i to nauką ekonomiczną.’ W państwie
dmkom państwa socyalnego: u s u w a  w r e s z c i e  w s z e l - l  Jeżeli zatem państwo austryackie polega tylko na kobiet. Czyż można w domagam u sie równoupra- 8zurk§ Ludwika Blanka p. t . : „Wiara socyalistów" anstryackiem zatem każdemu wolno być socyali-

nosn W  r>D*nlp a T 1 1 A  uloanA^ai nnnkl I  1_L!_1 i , , . . . P I   •_ • .1 J !  I ałr. nrnlnA  i:____   9 • * «kie zbrodnie z chęci zysku pochodzące, w s z e l k i e  j  nznamui własności w ogóle, a me własności osobi-1 wnienia kobiet upatrywać zbrodnię zakłócenia spo- gdzie obszernie i szczegółowo omówione są środki l ? ^  w o , n o  zasady  socyaiizmu wyznawać, i wolno
przekupstwa i t. d., bo dąży do państwa ideal -1 nczy . ten’ kJ;órv zamiast^ wyłącznej własności|kojności publicznej? Mógłbym zacytować P a n o m  do organizacyi socyalnej, a środki te są w ca leP e nawet w pewnych granicach naukowych głosić,
nego gonitwą za zyskiem nieskażonego. przedm’ot<iY t. j. środków i na-1 nadzwyczaj obfitą literaturę tego przedmiotu nie- P°kojowe, z gwałtem i rozbojem nic wspólnego Tak W1̂ c rozebraliśmy cały, przez pana proku-

Kwestye rełigii i rodziny z kwestyą socyalna | rzS.azi pracy ząaa zaprowadzenia własności zbioro-1 tylko obcą, ale i naszą, lecz nie chcąc Was nnżyć I nie mające. jratora w tak ponurem świetle przedstawiony, pro-
nic nie mają wspólnego. Religia i rodzina są pod- j ” * ,j„  -Vfyf  ’ dopuszcza się jakiej zbrodni? Czyż j ograniczę się do uwagi, że równouprawnienie ko- ^e dalej wiele dążeń socyalistycznych i w dro- gram ROćyąlistów. Zastanawiając się raz jeszcze 
walmami każdego ustroju społecznego, a więc i | J  Z;Q ?U, a raczej wypowiedzeniu tego żą-1 biet jest dziś powszechnie uznaną zasadą nowszej dze legalnej urzeczywistnione być m ogą, tego do- nad całości^ onegoż proszę panów przypomnieć 
w państwie socyalnem byt mieć musza. Słyszeliście | ? . 01 S1§ Wzbudzeme wzgardy lub nienawi- cywilizacyi. wodem dzieje lat ostatnich. sobie znamiona zbrodni zakłócenia spokojności pu-

   -  ------------------- ' * 2  r o p I r u T S k T ó r S 7' „ S 5, * * *  W *  b , h  tjlko niewo,ni- ■Pr“ d » m * U  n i . - f c !  ”n»l?Pn«ce.tPyt«? 'a? C pporu wami przeciw ustawom państwo- cą męża, a zajęcie jej ledynie ograniczone do kuch- mieccy, jako ieden z rfównw-h nunkWw ----- --  ----------
panowie cały szereg odczytanych tu broszur, przez 
pana prokuratora inkryminowanych. Pytam się was 
panowie, czy jest w nich choćby jeden ustęp wy­
mierzony —— ™  i- i-------lA~-~Ł— ° n -—
szeliście r k c i e  | , r o e r ™ "  - n - h

stosun-

nawiści? jakiekolwiek wzywanie do pogardy lub

J i m  ? V 7  .robo.ta,kT  zavyi%z7 wanie S to - politycznym? Czy wreszcie jest w Z S f e  3  
z naczelników partyi socyalnej we Francyi w od-1 Vono nas ustawa z y Kwietnia | wo do zdobycia sobie stanowiska'' "zapewniającego I przewadze L p i t X ^ o b e L i r m L v  n T Z c v T s r  "!aDie d o0waIkiJ ak «P<>™ P ^ ed w  ustawo,
czytanej tu rozprawie. „Wiara socyalistów^ p o r ó - 1 1 Z żym anie, równe prawo do prącymi z l  Ł y W  ^  k r ^

^narzędzi pracy, wspóke wykonywanie pracy [liści powstawaH l>rzeciw'llstytu7yi’ JmałżeńsSt w r i  | m a cu jl W8pÓlnemi środkami 5 narzędziami L ą d ^ n io m  politycznym7? ^ s z ^ n l w e t  Futejszy
gą(J ta m y , zatwierdzając konfiskatę przedstawio- 

nr7 oriw ii/>wi<> ‘ „-i. , . j7“f  xjnego programu orzeczeniem z 18 grudnia 1879 r..
P  xL!.r ’ najLardziej socyalistyczną ze | nie znalazł w tabowvm znamion zbrodni zakłócenia

z § 65, lecz tylko istotę 
którym później pomówimy.

,  = " ? 7 < ~ mi’

Słyszeliście Panowie, jak Ludwik Blanc, jeden I uPatruk- wszak^isłn”8116’ Sk°r°  7  n,em0 zb™dnięi stronnego kształcenia się co męzczyzna, równe pra- w arzyszefT T lacL nie się celem stawiania onom I " lcOŁU,,:! Jt,Hl .w programie wzy-
naczelników nartvi snovnlnM wa FronAiri w „rLI.!?_„ ł ’ szak istnieje u nas ustawa z 9 kwietnia| wo do zdobveia sobie stanowiska 7nnAwnioiof>ofTAI  kapitału’ obecnie mamv na. mncv nst I ^ anie do^walki lub oporu przeciw ustawom pań-

vietnia 1873 
:owe i gospo

a socyalista niemiecki Bracke w ‘odczytanej ró-1 ™ L ń f c T l ™  m ’ T P°rnv ^ yK?ny.y,ani? pracy | f'ś,c i, Powstawali przeciw instytucyi małżeństwa i | pracują. ^  W8pólnet
wnież rozprawie „Precz z socyalistami," broni w y | n i p n ; p  n r y  j ’ 7 y * j  J zast%-J Jakoby zakłócali spokojność publiczną. To oskarżę- Wydano wreszcienrzedniedawnvm A7 aspm naławAl '"" “
mownie instytucyi małżeństwa i wykazuje, że in -1 {injp 8:P y nałe.mn0J pracą zbiorową, tudzież dzie-1 me raczej zagraża spokojności publicznej, bo gło- I praem^liclrHde*!16 I ? l ^ u d n i a  1879 r„

poró I ' k . .. ________
wnywa zasady socyalistów z zasadami Pisina ś w i ę - 1 J n i f F ^ n o ^ i 6’ stowa.rzyszeaia | robko- 
tego i wykazuje nadzwyczajne ich pokrewieństwo, | : ’ J ^  • zakupywanie wspólne środ-j Nieuzasadnionym tedy jest zarzut, jakoby
_  ____________________  .• -T -• T> A l  1 . ’  I  K O  W  I  narzędzi Dracv. wsnólne wvknnvwanip nroAv I  liiSni  i:  • :__x _ x ___: _ . u  .

małżeństwa spaczaja. * '  ^ opa'a . Przez stowarzyszenia robotników j małżeńskie i występuje tem samem przeciw in s t y -  llizmu

Skreśliłem Panom tedy istotę i zasady socya- tarorzy^' s S ”X w am ys” enia” ^  ktdryck™ śroffi8 M tnCL ? t o f St"a ' • • a x  "W> obcych nalectotoSci, przyzna, 4e" n

socyaiizmu. iest usuniecie kanitnłn i  nnd wvła I • *. P‘aca Dęaz16 siowarzys^ną. I zasadniczej, które stanowią, że wszvscv obywatpiA
cznej w hsńośc jednostek i uc vnienie l  w a ' Żąda,ą tylk° ’- by zasada ta ^ t a ł a  austryaccy są wobec prawa równi,'
snością zbiorową. Wszystko in n /  ’to zasadyt ie '  k®' b° .  W?bec wielkich narodowości są równouprawnione.

D alszy ciąg nastąpi.

innego jest socyalizm naukowy, a co innego gwałt 
bezmyślny.



Dodatek do Nru 89 z dnia 16 Kwietnia 1880.

Dyrekcja Towarzystwa Zaliczkowego w Krakowie
„Spółki zarejestrowanej z nieograniczona odpowie­

dzialnością**
przy ulicy św. Jana pod Nr. 305 urzędująca,

zawiadamia strony interesowane, że
a) eskontuje w eksle swoich Członków,
b) przyjmuje od Członków Towarzystwa, jakoteź od korporacyj, stowarzy­

szeń i innych osób prywatnych; nie należących do Towarzystwa wszel­
kie wkładki w gotówce na rachunek bieżący jako oszczędność i na 
takowe wydaje książeczki wkładkowe. Od kwot złożonych oblicza 
procent od daty ich ulokowania aż do daty podniesienia, a mianowicie:
1) z trzechmiesięcznem wypowiedzeniem Siedm od sta rocznie,
2) z krótszem wypowiedzeniem sześć od sta rocznie.

K asa T o w a r z y s tw a  zw raca  w kładki:
od d. 29 listopada 1877 r. na sześć procent lokowane, a mianowicie:

do 200 złr. w. a. bez wypowiedzenia, 
od 200 złr. do 500 złr. za 10-dniowem wypowiedzeniem,

500 » n 1,000 n Yi 15 V n
1,000 V) Yi 2,000 n n 30 W V
2,000 r> n 3,000 >i Yi 40 Y V
3,000 J? n 6,000 r> n 60 H n
6,000 n V 10,000 Yi Yi 75 W W
i tak dalej stosownie do wysokości złożonych kwot.

Kraków dnia 8 kwietnia 1880 r.
Dyrektorowie:

Józef Kiciński. W ładysław Rozwadowski.

(956-2-3)

A dolf Czasch.

OROWRDT[OMATISCmBKRAUTKK-i

Z  cesarsko-król. austr. przywilejem
a

król. pruską mmisteryalną aprobatą.
D r a  B » M h w O »  aromatyczne zioło- 
we mydło, do utrzymania i upiększenia płci, 
doświadczone we wszystkich wyrzutach skórnych; 
w opieczętowanych oryginalnych paczkach po 
42 cent.
P r *  B M n g ii iw a  oleiefc z korzeni 
ziołowych do wzmocnienia i utrzymania włosów 
na głowie i brodzie; flaszeczka 1 złr.
P r a  B f a l n g n i e r a  środek do farbowa- 
nia włosów, farbuje na czarno, brunatno i blond; 
w szkatułkach i z szczoteczkami 5 złr. 
Profesora P * »  I d n d e s a  pomada z ziół 
w laBkaoh, podnosi połysk i giętkość włosów 
i usposabia je do układania się; oryginalna 
laska 50 cent.
P r a  Ś w in  d e  B o n t e m a r d a  aroma-
matyczna pasta do zębów, najpowszechniejszy i 
najpewniejszy środek do utrzymania czystości 
zębów i dziąseł; 
i 35 cent.

w ®/i i '/» paczkach po 70 c.

B a l a a m l e z n e  m y d ł o  o l i w n e  0d-
szczególnia się ożywiającem i utrzymującem od­
działywaniem na giętkość i miękkość skóry; pa­
czka po 35 cent.
P r a  B ć r i n g B l w a  aromatyczny wy-
skok koronny, jako wyborne pachnidło i woda do 
obmywania, pobudzająca i krzepiąca siły żywo­
tne; flaszeczka po 1 złr. 25 c. i 75 c.
B raęl Leder balsamiczne mydło z ohj- 
ku orzechów ziemnych, za 1 sztukę 25 c., za 4 
sztuki w lój paczce 80 c. Szozególniój do pole­
cenia rodzinom.
P « »  H a r t n n g a  pomada z ziół, do 
przywrócenia i ożywienia porostu włosów w o- 
pieczętowanych i w szkle stemplowanych słoikach 
po 85 cent.
P r a  H a r t w n a a  olejek z kory chiny 
do konserwowania i upiększania włosów; w o 
pieczętowanych i w szkle ostemplowanych fla- 
Bzeczkacli po §5 cent.

J e d y n i e  s p r z e d a j ą  po powyższych cenach oryg. w K r a h o w i e  i pp. W. R e d y k  
ap t, F. S o b ie r a j s b i  apt następca Dra Sawiczewskiego, Stan. F e in t u c h  i Wilhelm F e n z ;  
również także w BIAŁY: Erich Kelor, ap t.; w BRODACH: Edw Liszka, ap t.; w BKZEŻANACH: 
B. Fadenhecht; w CZERNIOWCACH: Ign. Schnirch; w CZORTKOWIE: Ludwik Noss, apt.; w 
GORLICACH: W al. Bogawski, ap t.; w GRYBOWIE: Alojzy Muszyński; w JAROSŁAWIU: Wi­
ktor Bohm, apt.; w KOŁOMYI: K. Laden, apt. i E. Stencel; we LWOWIE : Zyg.,Rucker apt., Jac. 
Beiser apt., P iotr Mikolasch apt., J. Piepes apt. i Nahlik aptek.; w MIKULINCACH: St. Mie- 
dlicki, aptek.; w NADWORNEJ: Wł. Dziembowski, apt.; w NOWYM TARGU: Karol Laur; w 
PRZEMYŚLU: Ed. Machalski; wRADAUTZ: J . A Decani ap t, Ign*o? Schnirch; w RADZIE- 
CHOWIE: F. G ro t; w RZESZOWIE: Ignacy Schaitter i Sp .; w SANOKU: Jan Zarewicz, apt.; 
w SERECIE: J . Dempniak; w SOKALU: A. W. Grot; w STANISŁAWOWIE: J*nM acura, apt. 
i Adolf Beill ap t.; w STRYJU: J . Zgórski ap t.; w SUCZAWIE: Juliusz Fiebert, ap t.; w TARNO­
POLU: Wal Śtachiewicz i Franciszek J amrogiewicz apt ; w TARNOWIE: W. T. A. Wielogórski; 
w WADOWICACH: Ignacy Brosig; w ŻURAWNIE: Józef L. Tomaszewski, aptek. (57-9-10) 
h h  A c l p i r a i v A n l A  I  H H H  Przed naśladowania ni D r a  B o r e h a r d t a  m y >  
U l  v S U  A U f l O l l l u  ■ n  d l a  z i o ł o w e g o  i P r a  8 u l n  d e  B o a -  
t e m a r d a  p o s t y  d o  z ę b ó w ,  ostrzegamy niniejszym Szanownych kupujących nsdoie.

Raymond & Co. w Berlinie? c. k. właściciele przywilejów i fabrykanci.

Handel hartowny via Diehl
f i l t r ł l l e  w  K e l n g a n  i J U o n a c h ł n m

poleca
swe obficie zaopatrzone składy win na beczki i butelki, mianowicie wina reńskie, 

mozelskie, Bordeaux 1 pleniące.
Szczególność w winach reńskich.

G Ł Ó W N A  R E P R E Z E N T A C Y A  D L A  A U S T R Y  I - W Ę G I E R : 
W ein-A gentle Mansell,

w  W iedn iu , S ia d ł, S ch o łten rin g  A r . 9.
Cenniki na żądanie darmo. (975-3-4)

Sub-ajencl w głównych miastach krajów koronnych
pożądani. W tym celu należy się udać do głównej reprezentacyi w Wiedniu

Ważne dla laml
Grand magasin de Novaautes Wilhelm Jungmann I  M e

Wiedeń, Salratorgasse 3.
Zastępca tegoż w przejaździe do Lwowa, zatrzymuje się k i l k a  t l i l i

w Krakowie
z kolekcyą najnowszych paryskich prób materyj 

wełnianych, jedwabnych, płóciennych, per kali
i fantaisie. (1162-2-3) _

Panie życzące sobie próby oglądać, raczą swój adres z oznaczeniem czasu, 
w którym takowe można przedłożyć, przysłać do hotelu Saskiego Nr. 13.

VERITABLE LIQUEUR BENEDICTINE 
Brevetee en. France e t a  l ’E (ranger.

H e m n
PRAWDZIWY LIKIER BENEDICTINE OPACTWA 

FĆCAMP we FRANCYI 
wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 

trawieniu i obudzający apetyt.
Jeden * najlepszych likierów.

Wymagać, aby etykieta kwadratowa znajdowała 
się na spodzie butelki z własnoręcznym podpi- ^
sem głównie dyrygującego. (6-12 )

Skład główny w Fćcamp we Francyi. Agencya główna 
w Paryżu, Boulevard, Haussmann 76.

„Prawdziwy likier Bćnćdictine znajduje się w składach na­
stępujących domów, które podpisały zobowiązanie, że sprzeda- 
— :--------------- „wać nie będą fałszerstw i naśladownictw wy­

bornego likieru Bćnćdictine“. Dostać można w 
K r a k o w i e  w cukierni pp. R e hm a na  i Hon-  
dri cha;  w W iedn iu  agencya główna u pp. J. 
G-. Webie & Cie, L, Esslinggasse Nr. 8.

FR A NZ J O H .K W I Z D A
K.K. HOFLIEFERANT.

Płyn gośćcowy
F ran ciszk a J a n a  K w lzd y

c. 1. nadwornego dostawcy.
O 'd^dawnych l a t  w y p r ó b o w a n y  j a k o  w y b o r n y  ś r o d e k  

• p rze c iw  gośócow i i  reu m a ty zm o w i, zw ich n ięc iom , s z ty w -  
C3* n ości m ięśn i i  ścięgien , za lan iom  k rw ią , p rzyg n iec ien io m , 

n ieczu lośc i sk ó ry , następn ie  w  częściow ych  ku rczach  (k u rI jad
~  . . .

^  £  czach  ły d e k ) ,  bólach  n erw o w ych , spu ch n ien iach  pow sla -  
o  J d cych  'z d łu g o trw a łych  o p asan iach , szczeg ó ln ie j ta k ie  d o  
o  w zm ocn ien ia  p r ze d  i  do p rzy w ró c e n ia  s i l  p o  w ie lk ich  tr u ­

dach , d łu g ich  m a rsza ch  i  I. p . ,  tu d z ie ż  w  p o d e sz łe j s ta ro śc i w  n a d ­
chodź ącem  osłab ien iu .

Prawdziwy do nabycia w następnych aptekach: 
w K rakow ie u Ant. Dylskiego i M. Jawornickiego, we Lwowie 

u Piotra Mikolascha, W Tarnopolu u F. Jamrogiewicza.
Gflówny sk ład  utrzymuje Franciszek Jan Kwizda, 

c. k. nadworny dostawca i  aptekarz obwodowy
w Korneuburgu.

Ce na  f l a s z k i  1 złr. w. a.
H S *  Prócz tego znajdują się prawie we wszystkich miastach i  miasteczkach krajów 

koronnych składy, które od czasu do czasu ogłaszane bywają w dziennikach 
na prowincyi. (644-8-10)

W ażne dla

cierpiących na plncal
Codziennie poiaiuża się 1 izba pism usm-jąrych rzeczywiście iB(lilwi»J»cy l  iloihnnał,

■kątek wyrabianego przez

aptekarza Jul. Herbabnego w Wiedniu
syropu waplenno-żelazlstcgo

7, PODFOSFOSANU WAPNA 
w c i e r p i e n i a c h  p ł a c  wszelkiego rodzaju, g f » ź l i e j r  w pierwssytn rozwoju, c ta r o i i lc z -  
n e j  g r u ź l i c y ,  e b r o u t o o y m  n i e ż y c i e  p ł n c ,  l o t z a c h ,  u n g i e l .  t h o r . - b l e ,  
b l u d n c z c e ,  u i e d o k r e w n o ś o i  i  w  r e h o n w a l e s c e n c y i ,  po wyniszczających chor,- 
bach :tp. Znajduje się między niemi wiele p dsiękosań osób, które z u p e ł n i e  w y n ę d z ­
n i a ł e  z r o i p a c z y ł y  o  w y z d r o w i e n i u  i  w y l e c z y ł y  s i ę  z u p e ł n i e  ku zadziwie­
niu lekarzy tyiko przez używanie syropu Herbabnego. Prawie w.zystkie te  pisma wyrażają 
życzenie, aby zwróoić uwagę podobnie cierpiących La ten istotnie racyonalny środek leczniczy. 
Z wielo, świadectw podajemy kilka następnych:

U z n a n i a .
Wielmożny Pan JUL. HERBABNY, n^iekurz w Wiedniu.

Niniejszem upraszam ponownie o 3 fhszki Pańskiego w y b o r n e g o  s y r o p u  w a -  
p l e n n o . ź e l a z i a t e g o  ■ p o d f o s f o r n n u  w a p n u ,  który w mojem u p o r c z y w e m  
■ l e r p l e n i n  p ie r s io w e m u ,  przy ciem już zupełnie wynędzniałem i bardzo słaby byłem, 
d o s k o n a l e  s i ę  s p r a w d z i ł  1 w s z e l k i e  w y m i e n i o n e  s k a t k l  o k a z a ł .  Dzięki 
Pańskiemu wybornemu wyrobowi, mogę znów zajmswać się moim zuwtdem. Psńik i w y b o r ­
n y  s y r n p  p o l e e ę  w s z y s t k im  c i e r p i ą c y m  n a j u s i l n i e j .

I*lestlng via Leotoersdorf, 28 kwietnia 1879 r.
J a n  R e i t t e r ,

(225-5) p o k ry w a o z  d a c h ó w .

r a y  Dokładne objaśnienie dołączone jeat do flaszki w broszurze Dr. Sshweizera. S y ­
r u p  w s a p t e n n o - ź e l a z l s t y  dobrze smakuje i łatwo się traw i; flaszka kosztuje 1  złr. P S  ot. 
pocztą S O  ct. więcej za opakowanie.

u^M a Upraszamy wyraźnie zażądać syrnp wapienno - źelazlsty 
IIPF Juliusza Herbabnego.
C e n t r a l n y  s k ł a d  r o z s y ł k o w y  d l a  p r e w l n e y i i  W I E W , A P O I H E H E  

„ K U R  l i  i l i n I I E H K I l i W E i T “  JT. H e r b a b n y ,  l e n b s u ,  R a i s e r s t r a s s e  9 0 .
Skład w  Krakowie a pp. E .  Itockmaru aptek.; we Lwowie u pp. Zyg. 

Ruckera i P. Mikolascha; w Rrzeżunacb u p. B. Dembińskiego; w Czerniowcacb u 
p. Golichowskiego; w Brohobyczu u p. L. Dobrzynieckiego aptek.; w Jarosławiu u p. 
J. Rohma; w Stanisławowie u p. A. BeiL apt.; w Suczawle a p. N. Karaczewsaiego; 
w Żółkwi w c. k. Aptece obwodowej.

P A R Y S K IE  I  W IE D E Ń S K IE  M E B L E
nader eleganckie, trwałe i tanie.

J. «  Ł. P E A I H Ł ,
STOLARZE I  TAPICERZY, (527-21 )

zakład założony r. 1835, odznaczony 11 medalami, 
w  W i e d n i a ,  L e o p o l d P t e d A ,  O t o e r e  I ) o n a u s « r a » s e  I i .  9 1 ,

obok Scbóllerhof.
Album mebli (pyszne wydanie) z objaśnieniami i cennikiem, po 2 złr.

- f i

K ą p i e l e  l a d e n
POD WIEDNIEM.

C iągłe  Iec®enie podczas c a łe g o  roliu. 
ROZPOCZĘCIE PORY LETNIEJ i MAJA.

Cd dawna tłyune, jeż Rzymianom znane albaliczno - srliniozne źródła Warczane (sism ano- 
wapienne źródła) 13 cieplic od 27 do 35° O. są doskonsłe przymiotem swych rozmaitych stopm cie­
płoty, wskutek czfgo nadają się do użytku kąpielowego w naturalnym stanie, bez sztucznego ocie­
plania lub oziębiani z we dy zdrojowej dla osób rozmaitej konsty tucyi. Ich siła lecznicza uznaną została 
w reumatyzmie, gośćcu, zołzach, nieżytach, newralgiach (bólach nerwów), dolegliwościach itawów, 
w stężeniach, cierpieniach skóry, nóg i kości, osłabieniach po wszelkich uszkodzeniach i ciężkich cho 
robach, bólach specyficznych i skórnych, otruciach metalami, szczególnie) merkuryuszem.

Baczna frekweucya blisko 1 0 , 0 0 0  osób.
Liczba kąpieli uydaayeto w roku *8 5 9 ! 9 0 ,0 0 0 .
Wszelkim wymaganiom tegoczesaym odpowiednie urządzenia kąpielowe są: Kąpiele zcsro]owe 

(wspólne) i na godiiny (osobowe): kąpifle parowe, natryskowe, wannowe, żelszisie i ziołowe; zakłady 
kąpieli mneralnych i zimnych, pływalnia; wziewanfe; leczenie wodami mineralnerai, żętycą i winogro­
nami. Wspaniałe kąpieie oddalone od Wiednia koleją zakdwie godzinę, w pysznem położeniu, z licz- 
nemi lasami liściaste ai i iglastemi, przechadzkami i bardzo pięknemi wycieczkami — koleją i wozem— 
we wszystkich kierunkach, aż do gór, podają gościom kąpielowym wszelką możliwą wygodę i zabawę; 
codziennie 3 razy gra muzyka kąpielowa w wielkim cienistym p trku ; codziennie bardzo dobry te*tr 
(podoza* lat* w teatrze letnim), zabawy, koncert* bale i wyścigi.

Oboy znajdą doskonałe hotele, hotele kawalerskie, kawiarnie i restauracye, pyszne i wygodne 
wille i umeblowane mieszkania prywatne często z ogrodami; komunikaoya pocztowa, telegrafów* 
5 kolejowa na wszystkie strony. (987-2-6)

a g r  W y j a ś n i e ń  u d w le lu  k o m l s y a  k u r a c y j n a .

!! P ra w ie  zadarm o!! 'M
Wskutek likwidaoyi niedawno upadłej znacznej f a b r y l & t  B r i t a n n i a  s r e b r a  sprze­

daje się następne 4 5  s z t u k  bardzo trwałych p r z e d m i o t ó w  w B r i t a n n i a  m k n  
t y l k o  za s ł r .  9 * 9 5 , jako zaledwie V, częśc kos.tów wyrobu, a zatem p r a w i *  s m d n m n a t  

6 bar. pięk. a s a i y ,  trzonki z Britannia srebra z prawdz. augieL stalow. ostrzami.. g ^ s e e  
6 ślicznych w t d e l e ó w  z Britannia srebra z jednaj sztuki. 1.2 §  S M
6 ciężkich ładnych z Britannia srebra. I  g  » c a ®
6 ty & eaw a S i z Britannia srebra najlepszego gatunku. I  -g p " ® * *
1 ciężka e h ^ s h e M n  z Britannia srebra. °  -
1 ciężka e h e e l t l s s  „ „
6 isastwó*óm  „ »
6 f l lU o m e fc . „ » fp d m n a g A
3 f e u b k l  m a  j a j a  „ » ,
1 ciężki feouH ysu n a  e h l e b  z Britannia srebra

.s ąw
as? •  

11

2 gustowne ś w t e e u o l f e l  r t e i o w *  , 
1 i t a w «

-J3®
S -s  M

.   ̂ .  . , «  a co
 -OMiafc » t o ł ® w y  » * _ ,

45 sst. W sajitklc te  przedmioty wykonana £ najlep, Brii&nnife ere1>ra, który to met&l nigdy 
nieesernieje i m«d» się odróżnić od prawda, s^obia n&wat po 20 lataok, a®

A dres i jedyne rakfsce zamówień dis. o- k. anstryacko • węg>erakich prewinoyy: 
General-Depot der I. engl. Britannia - Silber - Faoriken 

BLd.lT óc KjUHH w  W iedniu, 1., E lisabetlistrasse I ł .  6.
Wy aj łka punktualnie za zaliczką pocztową.

Sok
styryjski!

ziołowy KStejrisch errautersa
L furBrust leidend

dla
icierpii

na
piersi.

!!!Osirsełeile pr̂ solw jtg# laśl&dowmli.!!!
Więcej niż od 30 lat ulubiony jako jedyny i najwyborniejszy środek leczniczy przeciw 

wszelhlra «ieri>ienloin hrlaul I przyrządów oddyehanla, jak : kaszlowi, 
ąrypie, chrypce, cierpieniom szyi i piersi itd.

We flaszkach s t y r y j s k i e g o  s o k u  s l o i o w u g o  są wypalone słowa: „ A p o t h e h e  
a n s a  H l r s c b e n  i n  C rra « “  ’cudzież znak J i . B*.,  prócz tego na etykietach podpis fabry­
kanta: J .  P u r g l e i t n e r ,  A p o t h e k e r ,  w  k o l o r z e  n i e b i e s k l n s .

Ostrzegamy przed licznemi naśladowaniami i fałszowaniami i prosimy Szsm. kupujących, 
aby tylko te  flaszki za „prawdziwe., przyjmowali, które mają powyższe znaki.

flisie 88 męt, w. a.
Główny skład rozsyłkowy: J  Purgleitner. aptekarz w Grazu 

IkładwHrahowle u pp. J . Jahas, Wilhelma Eenrii, Konst. Witi- 
nlewshiego apt., A . Dyiskieąo apt., W. Redyha apt.— w Biały u J . Krausa — 
w Bochni u P. Niedzielskiego aptek. — w Rzeszowie u J . Schsittera — w Radymnie u J  Swi- 
ehowslsiego *pt. — w Stryju u Jul. Zgórskiego apt. (29 10 12)

KĄPIELE r i l l t U R T
W WĘGRZECH, ST AC Y A KOLEI WAAGTHALBAHN

R ozp oczęci®  p ory  dnia Ig o  m oja  1 8 8 0  r.
Oddawna słynne kąpiele muł swe uznane łor.taly p d wrględ m s ły lec n czej w m jupar- 

czywszych wypadkach g o i e e a ,  r e u m a t y a m u  w & tasd sr, e h a r ó b  s t a w ó w ,  
S a p s y w S e ń  ty e h ś e * ,  z a p a l e ń  -V o te l ,  *Ea»s ó b  s a a t f i m y e h  •»« 
to o d e .; fi ■ w t e o S a  S td .  S8F* C f ie p k o ta  s;ds=*sj«< 4 8  — 5** K e t u m a e a .

Podróż odbysa się z Wiednia lub Pesztu do Pie»zburg8, ztąd koleją Wagu d . ttacyi 
PiBzcsan.

Bliższej wiadomości ud-iela lekarz p. Dar. W a g n e r ,  któreg) broszurę nabyć można 
w ks'ęgarni Braumlillera w Wiedniu, Graben; mieszka na początku maja w Wiedniu, Stadt, 
Schnlerasirasse, Hotel „Kónig von Ungaru“. (979-3-3)

Zarzad hrabstwa.

Celem wydobycia pieniędzy
się jedna z najznaczniejszych szwajcarskich fabryk zegarków największych stra t w towarach, 
dotrzymać zobowiązań i uskutecznić wypłaty mające nastąpić z końcem maja. Ponieważ
 :  i i Z  _______i  r —. a. n Ja fintirsvn ■ sBtibłiralr

nieebawia i
aby tylko  J  __________________________. . .  - .  .. .
fabryka ta  nieohce być wymienioną, przeto upoważniony zostałem do pozbycia towaru; wskutek tego 

sprzedawany będzie po cenach nigdy niepraktykowanych, albo lepiej powiedziawszy

MP" z f t d ir m o .
9 6 5 0  g z tu to  pięknych i gustownych zegarków cylindrowych z najlep. francuskiego podwój­

nego złota, na minutę rugulowanych, z puzderkiem, dawniejsza cena złr. 15, teras tylko azt. złr. 5 50.
1 4 3 0  •■ żuto  najlepszych zegarków remoatoir (Gaiche Sare) podwójna koperta, z prawdsiwegó 

13-łutowego srebra, wypróbowanych przez c. k. urząd probierczy, za n*jś ibleji-en poręoseniem regu­
lowane na sekundę, z wnętrzem niklowem i regulowaniem uprzywilejowałem, z pt-zderkiem, dawniejsza 
cena 30 zir., a teraz po bajecznie taniej cenie tylko zir. 12 , ssczególnicj poleceni® g dae.

48 ®  5  b u d z i l i  ó w  ze sygnałem budsącyoi, doskonale regnlovtanych, w połączeniu z dosko­
nałym z e g a r e m  s e t o r e ta r z o w y u a  dawniej zir. 15, tsraz tylko 4 złr. 85 c. Powinien znsjdować 
się w każdym domu. . . .

Niechaj każdy korzysta z dobrej sposobności, aby tobie zakupie za tanie pieniądze te piękne 
zegarki; za punktu lny ołiód h a i d e g o  z e g a r h a  poręczenie 5 letnie, na żądanie pisemne. Zarazem 
?śm'eLm się zwrócm uwagę Szanownej Publiczności, aby nie zamieniała mojego ogłos enia

z bezimiennemi ogłoszeniami
w ostatnich czatach ł ak cięsto się pokazującemu Za rzetelne wykonanie wpływających zamówień ręczy 
firm* moja znana cd dawna z rzetelności. — Rozsyłka towaru następuje za gotówkę lub 
pocztową tylko tak  dłago, póki starczy zapas.

L Nelken. Agentur der erstsn Sckemr ta-FiWł
w  f f i e d n l u ,  I V .,  I l a r l a l i i l l o r s t r a s s f  (Hirsebenhaus).

Je ż e l i  t o w a r  n i e o d p o w i e d n i , z w r a c a m  na j c h ę t n i e j  p i e n i ą d z e .

za zaliczką 
(967-3-6)

Bergera KAPSUŁKI SSOŁtSCOWE
KPlSICllOV®MK«

ks:taicie kapsułek lub pigułek poświadczonym został w osta- 
Reelama w Lipsku, a słynni lekarze francuzey od wielu lat 

lergera kapsułek smołowsowyoh świadczą liczne zdania ludzi

najczystszy smołowiec Iskarski obwinięty w żelatynę, zawsze dokładnie dawkowany, cieszą się 
coraz większą wziętością jako niezrwodny środek leczniczy przeci t  * * ta * K e , * a p a l * a l a  
o«I*e.-k*H  1 n i e ż y t o w i  p l u e ,  i  jako główny środek wsmacniający w * f a i l l * y  I

s u c h o t a c h .
Błogi skutek smołowo* 

tnim czasie także przez profesfira
już go chwalą. O doskonałości Bergera kapsułek smołowsotryoh 
fschowvoh, czasopism lekarskioh i pochwały prywatnych.

Bergera kapsułek smołowcowych bierze się dziennie 1—2 razy 2 —3 sztuki zawsze gs© 
0 b l * l * l *  5 rozwidniają się one bardzo lekko i nie wywierają najmniejszej uciążliwości w żo­
łądku. Cena flaszki wraz z opisem użyci* 1 s t r ,

BEK9 SKA PASTYLKI SMOLOWOOWE
łączą w sobie zakrywające, rozwidniające śluz i łagodząc® dsażiienie włwnośo; śluzowych i al­
kalicznych środków ze gmołowcem i znajdują oddawna ogólne uznanie jako doskonałe lekarstwo 
przeciw n l o ś y t o m  e t g a n ó w  o d d e c h o w y c h ,  eisas-yp**  i tesa-
■ s f io a f i ,  a jako n a s t ę ą M  t o a ^ a e y a  po * . % , * ( e f i e r p i e s s S a e l s  s s a fa ra e M  
i n l a e .  Liczne świadectwa i naukowe zdania o pastylkach smołowcowyoh Bergera są prawie 
każdemu zn%ne. Bierze się 2—3 razy dziennie 2—3 setuki. W chrjpce i zaflegnieniu szczegól­
nie zrana i wieczór. Cena bliszanki z opiseai użycia 5 0  e .  P r a w i c  w o z y s t h l e  a p ż * «  
to l  a u s t r . » w ę g .  p a ń s t w a  a a a j ą  o b a  w y a e e b y  a a  s m la d s f i* .  (16-23-24)

Główną rozsyłkę utrzymuje apt. (8, HEŁIt w  OPS,WISs Szlązk austr.
Upoważnione składy w KRAKOWIE n aptek. pp. E. Stockmars, W. Redyki, ^ .  ^yhkiego-, ne 
LWOWIE u P. Mikolascha; także do nabycia w apt. R. Jakubowskiego w NOWYM SĄCóU, 
u F. Buczka w KOLBUSZ OWY, u Nahlika w PRZEMYŚLU, a  Kalinowskiego w RZESZOWIE, 
u Blumenthaia »  ŻFWOU, u Ranka, Tenczyna w TARNOWIE i ve rvszyrtkich mfstaach Gahcyi.

Najlepszy g ip s  n aw ozow y  z Pr. Sziązka, najlepsze odczyszczona nasien ie  
sosnow e  i św ierkow e, b a rd zo  dobre  n asien ie  fra n c u sk ie j lu ce rn y  i 
o ry g in a ln e j s ty r y js k ie j  n a jle p sze j czerw on ej k o n iczyn y , o ile można 
jaknajlepiej oczyszczone, n asien ie ly m o leu szu , r a jg r a s u  i am eryk . koń­
skiego zęba , nasienie wszelkich gatunków b u ra k ó w  p a s tew n yc h  i ślicznych 
prawdziwych kw ed lin bu rsk ich  Im p e r ia l b u raków  cu krow ych  jak^niemniej 
wszelkie inne n asion a  po ln e  i leśne  są dobre i bardzo tanio do nabycia n pod­
pisanych.

V . 0 . H lrseh As S o lu  w Opawie (Troppau)
handel hurtowny nasion w Szlązku austr.

Ce n n i k i  na ż ą d a n i e  darmo.  (913-4-8)

W żadnej Izbie chorzeli 
I dla dzieci

_ nie powinno brakować

J
®* spirytusu Bittnera z szpilek sosnowych
f (Bittnerł Coniferen-Sprit).

Jest to destylbwany produkt s młodych szpilek sosnowych, zawie- 
L rający skufećzne części składowe w czysto-cheicicznym skoncentrowanym 
f | a  stanie. Rozprószony nsdaje powietru pokojowemu p zyjemnego, or.-eźwia- 
®  jącego i pysznego zapachu leśnego, a nasycony pierwiastkami elektry- 
Ę S  czno-oliwnemi i balsamiczno-żywicznemi, dostaje się bezpośrednio do 
§9} organów oddechowych, rozwijając w tychże swą uznaną i skuteczną 
WK działalność. Użycie tego spirytusu j jat wskazanym na: kaszel, drażiiisaie 
•W  kaszlowe, katar opłuonej, bole w piersiach, osłabianie w piersiach, astmę, 
i f l  rozdęcie płuc, kaszel krwisty, tuberkuły, chroniozną chrypkę, katar 
S, w hrtanł 1 cierpienia nerwowe. Silne własności azoniezne 
E M  spirytusu ze szpilek sosnowych, wskazują niezbędne użycie tegoż we 
d W  wszystkich pokojach dla chorych, gdyż tenże utrzymuje powietrze czyste 

Rycina^t* przedstawia i zdrowe, a szczególnie przy tyfusie dyfteryi, maiaryi, chorobom naskór- 
flasske'Bittners, napeł- nyro, juko to : podczas ospy, szkarlatyny i wszystkich chorobach epide- 
nioną Conifcrn-Sprit, mtaznych. Użyty na wcieranie lub okład, jest spirytus ze szpilek sosno- 
wraz z patent, aparatem WyCh środkiem kojącym bole przy renm dy mie, gośou, osłabieniu, cho- 

do rozprószenia. robach nerwowych i bola zę jów.
Jedynie prawdziwy Bittner-, Con fern-Sprit j -st do nabycia u

Jul. Bittnera, aptekarza w  Reicłienau, w Niżs. Austryi,
i w składach niżej podanych. Cena fias ki spirytusu 80 ct., 6 flaszek 4 złr.

Patento any aparat do rozpraszan a 1 .dr. 80 ct.
W  K rakow ie  w  aptece K . W iszniew skiego, — ive L w ow ie w  aptece

P io tra  M ikolascha.
a f » Jedynie prawdziwy z marką ochr-mną! P a t e n t o w a n y  a p a r a t  4 o  r o z p r ó ­

s z e n i a  opat zony jest firmą: B i t t n e r ,  B e i c t o e n w n ,  Nieder-Oesterreuh. (75i 6-6)



Dodatek do Nru 89 z dnia 18 Kwietnia AbbO,

1RÓŁ0W11 RA VTGRAH1U
najnowsza powieść 

A lfo n s a  D audeta  
w 2 tomach 

o p u ś c i ł a  o r a s g  we L w o w i e  nakisdem 
l  Hsięgeent PoUklrJ
P  A. D. Bartoszewicz* i M. Biernackiego, 
ą. Cen* 3 złr
*  Nakładem tejże firmy wyszłf * druku: 
fe Alfonsa Daudeta ® B S  M A Ł Y , powieść, 
h, cena 1 rlr. 50 out.
r  Salwatora Farina U H R T T ł®  I f i A B B B  
%» powieść humorystysL'ua, przekład z wło­

skiego, cena 1 złr. 50 cut.
Wł. Sabowskiego l - O K O K Y , powieść W 2 

tomach, c*na 2 zir. (927-4 6)
i raz

Kornela Ujejskiego
Sm ok siarczysty

Obcazks dramatyczne: I. Freez! 11. Smok 
swatem.

Cena 1 złr. 50 cnt.

>

Ogłoszenie licytacji.
Nr. 9867. [1122-3-3]

Magistrat stoł. król. miasta Kra­
kowa podaje do publicznej wiado­
mości, iż celem wypuszczenia w i 
przedsiębiorstwo robót grabarskich 
i murarskich przy mającej się budo­
wać szkole na Smoleńsku, odbędzie 
się w dniu 21 kwietnia r. b. w gma­
chu Magistratu w biurze budownic­
twa miejskiego o godz. 12ej w po­
łudnie publiczna licytacya zapomocą 
ofert opieczętowanych.

Wadyum wynosi 600 złr. (wyra­
źnie sześćset złr.), a deklaracye pi­
semne marką stemplową 50 cent. 
opatrzone, przyjmowane będą do go­
dziny 12ej.

Warunki licytacyi mogą być przej­
rzane w biurze budownictwa miej­
skiego w godzinach od 9ej do lej 
przedpołudniem i od 4ej do 6ej po­
południu.

Kraków dnia 9 kwietnia 1880 r.|

Ogłoszenie licytacyi.
L. 9868.   11123-3 3] |

Magistrat stoł. król. miasta Kra­
kowa podaje do powszechnej wia­
domości, iż celem wypuszczenia w 
przedsiębiorstwo robót ciesielskich 
przy mającej się budować szkole na 
Smoleńsku, odbędzie się w dniu 21 
kwietnia b. r. w gmachu Magistratu 
w biurze budownictwa miejskiego o 
godzinie 12ej w południe publiczna 
licytacya zapomocą ofert opieczęto­
wanych.

Wadyum wynosi 400 złr. (wyra­
źnie czterysta złr.), a deklaracye pi­
semne marką stemplową na 50 cnt. 
opatrzone przyjmowane będą do go­
dziny 12ej.

Warunki licytacyi mogą być przej­
rzane w biurze budownictwa miej­
skiego w godzinach urzędowych od 
godz. 9ej do lej przedpołudniem i od 
4ej do 6ej popołudniu.

Kraków dnia 9 kwietnia 1880 r.

Balsam Vetortniego!
Znany ten środek Szanownćj Publiczno-! 

ści od la t 70, okazał się ostatniemi czasy 
jako niezawodny w cholerze. Łyżeczka tego 
balsamu użyta, uśmierza kurcze żołądka 
koi słabości nerwowe, reumatyzmowe, ból 
zębów — powstrymuje wymioty i rozwol­
nienie, a przykładany rany goi.

W Krakowie dostanie prawdziwego I 
flaszkę po 1 złr. 50 cent. u pp. aptekarzy 
Wiktora Redyfca „POD BARAN­
KIEM", K. Wiszniewskiego pod „Gwiazdą" I 
i F. Sobierajskiego „pod Słońcem", jak ró-1 
wnieś w handln p. Janigi; w Rzeszo* I 
w i c  u pp. J. Sehaitter i Sp. (943-2-) I

Franciszka Jana Kwizdy w Korneuburgu,
c. Ił. n adw . d o sta w cy  wyrofoó w w e tery n a rsk ic li.

0. k. kono. proszek kpraenbnrskl dis, bydła
dla koni, bydła rogatego i owiec; wypróbowany na mocy długo­
letniego doświadczenia w gruczołach, kolkach, braku apetytu, w 
krwawym udoju, na poprawienie mleka i wogóls we wszelkich 
chorobach organów oddychania i trawienia.,^- < i

0. k. apraywtl. płyn przywretozy dla kom.
Do użytku w zewnętrznych uszkodzeniach, gośćcu, reumatyzmie, 
zwichnięciach, wykręceniach, sztywności ścięgien, w porażeniach 
kolan, bioder, krzyżów i łopatek, osłabieniu członków, sztywności 
mięśni itp. 1 flaszka 1 złr. 40 c.

0StT6 wcierani® przeciw ochwatowi, Obieraniu nóg, martwćj 
kości, opojom, pipakom, zapaleniu ścięgien, naroślom/grzybowym, cho­
robom pęcin, wogóle chorobom kości, stwardniałym gruczołom.
Cena stoika 3 złr. w. a. s

Maść na końskie kopyta, na kruche pękające zaklęsłe
■ kopyta i na porost dobrych elastycznych kopyt. 1 puszka 1 złr. 2J> c.
Proszek na kopyta 1 na strzałkę kopytową,

przeciw gniciu^ przeciw chronicsnój chorobie kopyt. Flaszka 70 cnt.
Kama pożywna dla koni I bydła rogatego

do szybkićj pomocy dla zbiedzonych zwierząt, dla orzeźwienia ich 
temperamentu i podniesienia tuszy. — Wielka skrzynka 6 złr., 
mała 3 złr., paczka 30 c. w. a- n<»B r V '

Olejek przeolw liszajom, parohom, *
rzutom skórnym u psów. 1 flaszka złr. 1 cent. 50.

PiglllM irzeolv roMlOm* soliterom, glistom we wnę­
trznościach, poczwarkom much; puszka blasz. złr. 1 Cnt. 60.

P f j r n i f e i  przeciw biegunce, wzdęciu i zatrzymaniu mo­
czu, zatkaniu i innym chorobom. 1 puszka blaszana złr. 1 cnt. 60. 

FfalSiO* Pigułki rozwidniające przeciw zatkaniu, środek do czysz­
czenia krwi i zapobiegawczy przeciw biegunce. 1 pusz. blasz 2 złr. 

Tyuktnra dla koni na Btawy i ścięgna. 1 flaszka 1 złr. 50 c.

Pigułki dla psówna ps6w- Cena pudełka 1 złr-
Proszek dla Uwiń, przeciw zgorzelinie, brakowi apetytu. Wiel 

"ka paczka 1 złr. 26 Ci) mała ^3 c. ffifpflj} flf!
Proszek leczący dla drobin praeciw zarazie 1 ̂

Chorobom gęsi, kaczek, kur, pantarek, i t. d. — i  paczka 50 cent.
Lekarstwo przeciw bieganee a owiec.

Wielka paczka 70 cent., mała paczka 35 cent. w. a. (1099)
WCda na oczy dla wszystkich zwierząt domowych, przeciw

nieżytom ocznym, zapaleniom rogówki, zaćmieniom i plamom prze­
źroczystej rogówki w peryodycznem zapaleniu oczów (miesięczńem 
oślepieniu) konia, tudzież wogóle przeciw wszelkim chorobom o- 
czów zwierząt domowych. Flaszka 80 c.

Żywica kwiecista przeciw niepłodności zwierząt, domowych,
po wielu zrobionych próbach i świadectwach zebranych o niej za­
wsze pewnie działająca. Dla ogierów 60 c., klaczy 50 c., byków 
60 c., krów 50 c., owiec, kóz i świń 50 c.

Proszek odwaniający przeciw zapowietrzeniu w stajniach
zarazem kit do spajania soli nawozowej, stosowny do użytku w staj­
niach wszelkiego rodzaju, na pastwiskach, w rzezalmach ltd. 1 pa-

lira iiesowa Augsburska Eseacya życia
UBaans sa najakuteesniejmy środek we febrze, jak równie i w cierpieniach 

żołądkowych i kiszkowych, znajduje się na składach:
|KdMftl0 W )e  w aptece W .  i « M. Jawornickiego kup.; we LWO-

|% IB u J. Beissra, P. Mikolasza i Z. Ruakera aptekarzy; w BOCHNI W aptece 1. 
Reissa; w TARNOWIE w aptece Af/Tenczyna; w RZESZOWIE u J. Schaitteia i Sp.; 
w TARNOPOLU w sptece F. Jamrogiewicza; w CZERNIOWCAGH w aptece F. Go- 
flehowskiego. (301-3 -)

Kisi uybho ponwg«ł 
p a n a * ,  p o d w ó j n i e .

Cierpiącym dotkniętym c i e n r e i o -  
ś c l ą  b o m  z mrozu lub napełnieni* 
ostrej krwi, możn* polecić od dawua 
uznany wyrób n ^ n y l  cheinlkB A  

Nieike w Dreźnie. Zzatosowanie je»t przyjemne i 
nieszkodliwe. Cen* preparatu wjitarozającego w 
zwykłych razach zupełnie do uiunięoia oierwono- 
ści, wynosi 5 marek. (397-6 )

| Skład te Krakowie te aptece „ pod  
złotym  tygrysem

~

czka Va kilo 15 c. fOt-S! fctfU

M a m ie n le a
3-piętrowa przy ulicy G r o d z k i e j  
pod L. 75 jest z wolnej ręki, z wy­
kluczeniem pośrednictwa, zaraz do 
sprzedania. Wiadomość u właścicielki 
na drugiem piętrze. (1068-2-6)

Ponieważ ndało mi się zakupić kilka 
partyj towarów l e t n i c h  poniżej 

ceny fabrycznej, przeto mogę sprze­
dawać po następujących cenach:

Na ubranie letnie 3.10 metr. mo­
cnej trwałej, tkanej materyi wełnianej za 
6 z łr .

Na zarzutke metr. 2 za 5  złr. mo­
cnej trwałej, tkanej materyi wełnianej.

Na ubranie letnie 3.10 metr. pięk­
nej materyi czysto wełnianej za 8 złr.

filled podróżny z b. dobrej materyi, 
3.60 dług., 1-60 szer. złr. 4**5 za sztukę.

Na ubranie Setnie delikatnej mate­
ryi czysto wełnianej za 1© złr.

Również posiadam wielki skład bardzo 
pięknych spodni, surdutów, ubrań, zarzu- 
tek z kamgarnu, materyj na płaszcze desz­
czowe, peruvien, doskin, dtiffel, okrycia] 
damskie i t. p., .

J a n  Stikarofsfcy,
skład fabryczny w Bernie (Briinn) 

Rudolfsgasse Nr. 6.
Próbki opłatnie. i/i# : [615-7-]

pucom m a rom
Fabian* Hochsttm

w Krakowie, ulica św. Gertrudy,
zaopatrzona jest w

z najtrwalszego piaskowca własnych łomów, mar­
muru lub granitu wykończone, w różnych cenach 
począwszy od złr. 30 w. a. Przyjmują się zamó-! 

wienia i wedle nadesłanych rysunków;
i, ą . oraz

p osad zk i różn ob arw n e m arm urow e | 
i o g n io tr w a łe  m oza ik ow e, które po uło­
żeniu podobne są do kobierca. (811-9-18) |

Ceny zniżone.

Ś W I E Ż Y

Portland Cement
po znacznie zniżonych cenach

W SKŁADZIE
Stanisława Felntucha

w M o w ie  „Siara Kamienica".

we wyborowym gatunku,
b u r a k ó w  praw dziw ych Bur- 
gundzkich, Końskiego zębu amery­
kańskiego, Lucerny, rajgrasu, mie­
szanki i marchwi pastewnej, jak ró­
wnież nasiona kwiatowe i warzywne 
erfurckie świeże — poleca magazyn
W ilh e lm a  F en za  w k r a -  
k o w ie . ( lii  6-2-)

Spółka handlowa 
„OIIEST"

w e  L w o w i e ,  u l .  J a g i e l l o n  s k a  
Ir. 4,

I dostarcza wszelkich artykułów dla rolnictwa i prze­
mysłu krajowego uiezbęd ijch, tud iaż towarów ko­

lonialnych, win*, oliwy i t. p.
Zajmuje się wywozem płodów krajowego rob i- 

ct-s?a i przemysłu, załatw:* knpno i sprzedaż majątków 
i lasów, ■wyrabianiem i konwersją poży.szek.

Wasslkis zamówienia na pro*iacyę uskutejznia 
w należytem opakowaniu, za uajuoiiarkoirańszem 
wynsdgrodzeniem bezzwłocznie pocztą lub koleją. 

L w ó w ,  w marcu 1880 r. (909-3-)

Z. toybinski. A, Pilarski.
Wszelkie

cierpienia
nerteoteeffewralgie

w jednej chwili ustępują po użyciu pigułek antine 
■ wralgijnych D ra Cronier. Skład w Paryżu w aptece 

p. Levasseur, rue de la Monnaie, 23, — w Krakowie 
j w aptek. pp. Trauczyńskiego i Redyka. [121-70-]

.Rafroda aarodow
10,000 fr.
Medal atoty e*s

(U 36-2 3)

44 it W:

LECZENIA

m t U a i  s r a o z o t y  l  w y m l n n a  przeciw nabrzmieniu gru­
czołów w kanale krtaniowym i na szyi, w lekkich i złośliwych gru­
czołach u koni, tudzież przeciw z a p a l e n i o m  wymion i stwardnieniom 
wymion u bydła i innych zwierząt domowych. Słoik 1 złr.

l i t  m  k o p a r U  (sztuczne kopyto rogowe) do wypełnienia szpar 
rogowych, zagłębień rogowych i zewnętrznych pustych ścian, tu­
dzież na kruche, krzywe, płaskie i pełne kopyta. Laska 60 c.

__ „  ■ a  przeciw wewnętrzej chorobie uszów psów.Halli MiStmląaa Flaszka 2 złr. 25 c.
IŁ-.luju-.- przeciw chorobie strzałkowej (zarazie 

r f i S l f I t r Z i l i O W f  strzałkowej). Flaszka 70 c. 
w  u . .  w pęcinach przeciw chorobom ko
M a Ś O  E i  p t i l  ^ E  M O ESEl ni i bydła. Słoik 1 złr.
_  1° ^  ^  koni i b y d ł a  dla leczenia wszelkich rodzaitak
d S IS S II I  E S  r & o y  Świeżych jak zastarzałych ran. Flasz. zł. 125.

Prawdziwe mają na sprzedaż: 
w KRAKOWIE S pp. M. Jawornicki i A. Dylski apt.-—w BIAŁE J pp. Józef 
Kraus i Erich Keler apt., — w BIELSKU pp. G.Jolmnny apt. i Ł  A. Stańko 
apt  _  w BOCHNI p. Paweł Niedzielski,— w BÓBRCE p. W. Miedlicki apt.,— 
w BRZEZANACH pp. B. Fadenchecht, J. Margulies, E. Moerl x Br. Dembmki 
apt.,— w BRODACH pp. Michał Kulak, Ed. Liszka apt. i K. B. R. Witosławski 
ant:. — w BUCZACZU pp. Kerczel & Jeżewski i Leib Neumann, — w CZEK- 
NIOWCACH p. Ig. Schnirch,— w CHOROSTKOWIE p. Isaak Katz, w 
WOROWIE p. Władysław Lachowitz, — w JAŚLE p. Jozef Steinhaus, —- w KO­
ŁOMYI pp. J. Sidorowicz, Ed. Stenzl ap t.,— w KOMARNIE p. Al. Empel spadk. 
ap t.,— we LWOWIE pp. Jakób Beiser apt., St. Markiewicz, Jakób Piepes apt., 
Zygm. Rucker apt., Piotr Mikolasch apt., Kalikst Krzyżanowski apt., — w LE­
ŻAJSKU p. Józef Hirschfeld, — w Lutowiskach p. Stan. Jemrzewski ap t., — 
w MIELCU p.HirschBodner, — w MYŚLENICACH pp. M. Gutmann i B. Schón- 

I gu t,— w NADWORNY p. W. Dziembowski apt., — w NOWYM-SĄCZU pp- W. 
Filipek apt., R. Jakubowski apt., Kosterkiewiczowej wdowy spad.,— w PRZE­
MYŚLU pp. Ed. Machalski, J. Maszewski apt., M. Kozłowski i F. Gajdeczka,— 
w PRZEMYŚLANACH E. Bara.ow.ki apt. -  w PRZEWORSKU pp. FeUk. 
Switalski i S. Kiillera w dow a,-w  POPRADZTE p. A. E. K rom pech«r,-w SZE- 
SZOWIE p. J. Sehaitter i Sp., — w SAMBORZE pp. Piotr Gailhofer, Karol 
Maresch i Aleksiewicz ap t.,— w SĘDZISZOWIE _p. erski apit.,-rW  SO 
KAT,TI Julian Hausherg aptek., -  w STANISŁAWOWIE pp. Ferd Stecher 
y. Sebenitz apt., J. Zgórski i A. Amirowicz apt., A. Beill apt., w STRYJ U p. 
D. Nussenblatt & Co., — w TARNOPOLU pp. A. Morawetz spadk i F. Jamro- 

1 giewicz a p t, -  w TARNOWIE p p .  W. Miildner i Sp, W T A. Wielogorski i J. 
R. L eszczyński,-w  UŚCIU BISKUPIM P-Moses> Auerbach,-  w^^WIELICZCE 
F Walorek wdowa i Leon Schiller,— w ZAKLICZYNIE p. F. Merczyński,— 
o w ŻYWCU pp. Heczko i Goleski.
m ST  Także znajdują się Składy prawie we wszystkich miastach G a 1 i c y i, 

f> ; ó których od czasu do c z a s u  ogłasza się w mniejsze® piśmie.
S V  Kto mi wskaże naśladującego mój nprzj-wilejowany znak fa 

bryczny w ten sposób, żfe osobę pociągnąć mogę do sądowego ukarania, 
i otrzyma wynagrodzenie at do wysokości 500 złr. <aw

I anemii, wycleńcienla, słabości systemu nerwowego, cliorób I 
I kobiecych, braku regularnołd odpływów mlcslęcinych, wad 
sercowych i mnóstwa chorób pochodzących * niedostatku II

zepsucia krwi, zapomocą

llfflffl m i  spnpw HM
Dra ADDINSON

I KROPB1 0DKIDZU40T0H
Dra SAMUELA THOMPSON.

Ta metoda leczenia jest bardzo prosta. Tysiące osób w y le c z o n y c h  świadczą o 
|tej skuteczności. Zaleca się szczególniej osobom, które próbowały bezskutecznie le­
karstw żelazistych lub dawnych środków krew przeczyszczających. Niemasz metody 
leczenia, któraby się z tą porównać mogła, ile razy chodzi o przywrócenie 
równowagi systemu nerwowego 1 o powrócenie krwi żywio­
łów, których jej brakuje. W krótkim czasie po użyciu tych środków apetyt się 
wzmaga, siły powracają I chory wraca do zdrowia ł normal­
nego życia. .

W  Paryiu Avenue d Antm , 12.
W K r a k o w i e  w aptekach pp. Trauczyńskiege i Redyka, w C z e r n i o w c a c h  

| w aptece p. Golichowskiego. (126-47-)

_  ELIXIR WINNY ___
WZM-ACHIAJĄCY, PRZECIWGORĄCZKOWY 

I  POWRACAJĄCY SIŁY
Zawierający wyciąg z trzech gatunków 

ichininy, zalecany przez lekarzy przeciw 
wynędznieniu, braku sił, bladacset, upo­

śledzonemu trawieniu, zimnicom 
zadawnionym i uporczywym, trudnemu 

przyjściu do zdrowia, etc.
W  PARYŻU, 22 A 18, ULICA DROUOT.

w Krakowie
io PP. Trauoiyńaklero 1 Redyka, w Czerniowcach, u 
jp.Gollchowgkwigo, w Poznaniu, u Bokt. Mankiewieza.

We L w c w i e u pana Kalikst* Krzyżanowskiego, 
obok Brygidek. (128-24 )A

ZMOBTS

V ELO U TIN E
jes tto  MĄCZKA KYŻOWA specyalnie 

przygotowana z Bizmutem, 
l dlatego to działa s z c z ę ś l i w i e  na skórę,

niedostrzeżona przystaje do ciała
nadaje cerze

m  BALI.

Slnńbijote, ptrzcle ł dziwcie się!
-j . / ,  ,  ,  *   t   i  i___ z. —  —  :  _ i i . r . :  l u j ^ ^  u v a l

€

a
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Przejęte od masy konkursowej pewnej zbankrutowanej wielkiej fabryki Britannia srebra 
towary z Britannia srebra sprtedawans będą za bezcen albo lep'*j powiedziawszy zad*rnso.

Z* nadesłaniem naleźytości albo te* za zaliczką 0  a tr . O S  c .  otrzyma każdy następne 
przedmioty, 45 sztuk, za czwartą część rzsczywistej wartości, mianowicie:

6 di.skonałych noży stołowych, trzonek z Britannia srebra z prawdziwym 
angielRkim ostrzem . .

6 bardzo pięknych widelców, Britannia srebra z jednej sztuk:
6 „ ,  lyhk  ,  » ciężkie
6 ,  „  łyżeczek „  „  najlepszego gatunku
fi „ „ sztućców * . » «
1 bardzo piękna ciężka obochla z Britannia srebra
1 „ „ „ chochelka „ „
6 angielskich flUżanek Victoria ślicznie cyzelowanych
2 piękne świeczniki stołowe sslonowe 
1 sitko z Britannia srebra do herbaty
1 pieprzniczka lub na miałki cukier
2 śliczne puhsrki na jajka z Britannia srebra 
1 tseka do kawy » »

45 Mtuk. Wszystkie te przedmioty zrobione są z najlepszego i najcięższego Britanna srebra, 
które nigdy nie c turnieje i nie d* się odróżnić od prawdziwego srebra nawet po 25 letmem 
użyciu, zna e o  s i ę  p o r ę c z a .  Zwracsm uwagę na mnóstwo podziękowań otrzymanych, które 

od esasu do cza«n ośmielę Big podać do wiadimości^pnblicznej.
Kto zatem za swe pieniądze chce mieć towar porządny i trwały, d nie chołotę, 

niechaj się uda tylko do podpisanego.

I j .  M e l l ć e n ,  B r i t t a n n i a s i l b e r -  A g e n t u r ,
Wien, VI., M ariahilferstrasse 46.

Z powoda ogromnego odbytu tych garniturów, poleca się jzknajszybne zamówienia. 
W nieodpowiednim razie pieniądze chętnie będą zwrócone.

Wszelkie przjbory stołowe ogłaszane pr/ez inne firmy są n a ś l a d o w a n e .  (966-4-6)

© _ k©

dk o  ’S

a fi t afc * I  %§ 9  5 ^  ^  -a

Ważne dla fa
Ze względu, że zuów kilku wyrabiających wódkę w Wiedniu i innych miejscach 

I ukaranych zostało z powodu zabarwiania spirytuozów aniliną i innemi szkodliwemi. 
I zdrowiu pierwiastkami przez c. k. urząd zdrowia dotkliwemi grzywnami pienili nemil 
[skonfiskowaniem tych wyrobów, ośmielam się zwrócić uwagę na moje absolutnieI 
I wolne od analiny i wolne od trucizn barwy do likierów i win (czerwone,] 
I zielone i żółte). Sprzedaż objęły następne firmy: w Wiedniu pp. J. Yoigt & Co. „zum“ 
schwarzen Hund“, S. A. Bauer Schottenring, Sax & Kratzer Mariahilferhaupstr. 73 

Lzum Elefanten"; w Gracu pp. Ertl & Krepsch; w Budapeszcie p. C. F. Sehwob,
I Waitznerstrasse; w Bernie p. Józ; Lehmann nzum schwarzen Hund ; w Pradze p. 
Henryk Schmid .Hotel Englischer Hof“ ; w Preszburgu pp. Gehr. Zechmeister. 

Juliusz Kurzlialks, Tetschen a. d. Elbe <w Czechach)

Wagnzyn Perfum w Parysa,
9, NA ULICY DE LA PAIX, 9.

W K r a k o w i e  u pp. J. Trauczyńskiego, W. 
i Redyka, Leona Feintucha i W. Fenza, — w Czer­

niowcach w aptece p. Golichowskiego, — iw  pier­
wszych Składach perfum i wytworów toaletowych. 
W e Lwowie w apt. Krzyżanowskiego. (125-23-)

MMIEf H10CC0CA
(L I Q U O R  C H IO CO CA E  F O R T I F I C A N S )  

Najlepszy i najpewniejszy naukowo zbadany

środek
dyetetjozny, szczególniej do szybkiego i przy­

jemnego
w  u m o c n i e n i a  

osłabienia męskiego
przewyższa pod względem korzenno-slodkiego sms- 
ku najlepsze likiery, służy nietylko do ożywie­
nia. i wzmocnienia mięśni, wzmocnie­
nia nerwów i ich elfy napręśćnla, lid  
także jako elixir wzmaoniający iolądek, po- 

I magający trawienia, i dodający apetyta, S 
stabości żołądka, katarze żołądka, 
palenia żołądka, womifach, kolftaski 
karczach żołądka, żółtaczce, ból* 
głowy, zatkania i lnnycb chorobach 

Cena oryginalnej butelki z dokładnym opisem 
użycia w 6 językach 3 złr., opakowanie 20 o.

CUtówny sk ład rozsjlkowyi D. C* 
Cblodi’s Apotheke „z. gobatzengel" 
Al len, W&bring, Merrengaaae *6 gda®
należy adresować wizelkie zamówienia. (643-7-12)

A

Nie tylko każdemu choremu, 1
I  lecz i zdrowym, osobliwie zaś każdemu ojcu rodziny 
1 poleca śię broszurkę o U2 str. „Wyciąg bezpłatny 

z Dra Airy metody naturalnego leczenia." Eichtera 
Atomic nakładowa w Linsku (Richter sck. nadw. ksi,

I Verlags - Ans..
1 - dla

i i i i u s i ,  n u r x i i a i s s ,  l e i s c u c u  ~ ~ — .—7 '
I parowa fabryka olejków ulotnych, esencyj, barw wolnych od trucizn i chemicznych 
I łł/i —Jożyciel fabrykacyi zabarwiania w Austryi. (974-2-2)

liejsca sprzedaży w większych miejscowościach.!Poszukiwane są dalsze

płatny“ iakoteź i oryginalne, obficie ilustrowane 
I dzieło o 600 przeszło stron, kosztujące 1 M. =  

66 Xr., z przesyłką pooztową 1 M. 20 fen. =r 76 Xr. 
wydane są w ję z y k u  p o lsk im . To ostatnio 
dostać moina we wszystkich księgarniach, lub 

sprowadzić wprost z Lipska.

(674-8-)

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Antoni Kłóbukowtld. W drukarni „ CZASU „ pod zarządem Józefa Łakodńskiego.


